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Pesymistyczne wieści dla narciarzy

W GÓRACH już zima, a w

sklepach sportowych, składnicach
harcerskich można kupić wyłącz
nie narty dla dzieci „śnieżki”,
„bartusie” i kijki. A co dla do
rosłych?

BIELSKO-BIAŁA. „POL-
SPORT”. Producent wiązań. Wi
cedyrektor fabryki mówi nam:

„Do ciągłej produkcji wiązań bra
kuje nam 600 tysięcy dolarów.
Gdybyśmy je mieli, moglibyśmy
kupić to co lam jest potrzebne
a nieosiągalne na krajowym ryn
ku. Produkcja utrzymuje się na
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PRZYPOMINAMY: żeby zdo
być odznakę PRZYJACIELA
KRAKOWA w stopniu brązowym
(dotyczy to tych osób, które przy
stępują do naszej akcji) wystar
czy wziąć tylko udział w 12 wy
cieczkach; odbywają się one we

(Dokończenie na str 9)
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Wolniej reagujemy
trudniej oddychamy

CIŚNIENIE gwałtownie spada
— informuje Biometeo — a wraz

z jego spadkiem pogarsza się na
sze samopoczucie. W związku ze

złym przewietrzaniem — połud
niowy wiatr, w Krakowie bę
dziemy mieli problemy z oddy
chaniem. Nasilą się
wości reumatyczne,
rowcy! Złe warunki
logiczne powodują
czas reakcji. Trzeba
niej!

też dolegli-
Uwaga kie-
biometeoro-

zwolniony
jeździć wol-

(dag)

Król waluciarzy i jego firma

Proces ludzi sprytnych
Gdyby swą

W

— „TO PROCES sprytnych lu
dzi z inicjatywą,
przedsiębiorczość skierowali
innym kierunku, byłoby z nich
wiele pożytku” — zwierza się
nam pewien sędzia przysłuchują
cy się rozprawie z ławy dla pub
liczności...

Wśród oskarżonych nie widać
znużenia, które widoczne d;*jo

podczas składania wyjaśnień przez
pomniejszych bohaterów procę
su w tzw. aferze przemytnicze
dewizowej. Ale nic dziwnego
przed stołem sędziowskim sta
nął główny obwiniony Władysław
Bobek Wyjaśnienia składa przez
długie godziny, szczegółowo od
nosząc się do każdego z kilku-

poziomie ubiegłego roku, a więc
jest niewspółmiernie mała w sto-
sunku do potrzeb Lecz w kra
kowskich sklepach powinny po
kazać się „bety”, „polsporty-13Ca.”
a także dziecięco-młodzieżowe
„polsporty-110”. Krakowski „Ar-
pis” i sklep-kiermasz Fundacji
Odnowy Zabytków Krakowa za
kupiły na pniu naszą produkcję,
uprzedzając inne ośrodki, więc
winniście być w lepszej sytuacji.
W nadmiarze tych wiązań z pew
nością nie będzie. Ale więcej niż
w innych miastach Polski”.

KROSNO. FABRYKA OBUWIA
SPORTOWEGO. „Na razie prze
stój. Dostaliśmy wreszcie dewizy
na surowce i w ciągu dwóch ty
godni winny z RFN nadejść za
kupy — mówi kierowniczka dzia
łu handlowego — Dopiero wów
czas wznowimy produkcję „Fa-
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UTRO pogoda w rejonie
Krakowa kształtować się
będzie w zatoce niżowej.
Zachmurzenie umiarkowa
ne i duże, okresami prze-

i de-
Temp
maks
ciągu

0st.C

Jlotne opady deszczu
szczu ze śniegiem,
min. nocą plus 3,

dniem początkowo plus 3. w

dnia stopniowe ochłodzenie do
Wiatr umiarkowany, okresami dość
silny i porywisty. Dziś rano wilgot
ność powietrza wynosiła 96 proc
Przewidywane stężenie dwutlenku
siarki na obszarze śródmieścia Kra
kową osiągnie od 0,15 do 0,19 mg/raS.
tj. 43—55 proc, wartości dopuszczał*
nej, która wynosi 0,35 mg/m3. W cią
gu. następnej doby zachmurzenie du
że, przelotny śnieg, chłodniej.

PIERWSZY raz w historii PWST

dyplomy robić będą nie tylko stu
denci... dotrzyma im towarzystwa
sam dziekan Wydziału Reżyserii!
W najbliższą sobotę i niedzielę od
będą się premiery (różne obsady)
przedstawienia dyplomowego IV
roku Wydziału Akatorskiego. Na

dyplom przygotowali „Largo de-
solato” Vaelava Havela, czeskiego
pisarza znanego z drugiego obiegu.
Autorem przekładu sztuki jest An
drzej S. Jagodziński zaś reżyserią
zajął się dziekan Jerzy Goliński.

Na zdjęciu: reżyser-mistrz gra
podczas generalnej próby (z pra
wej) z Cezarym Rybińskim i To
maszem Schimscheinerem. (jr)

Fot. Jadwiga Rubiś

dziesięciu punktów aktu oskar
żenia. Żmudne wyliczanie dat,
miejsc, obcych walut i złotówek
męczy natomiast publiczność, stąd
drzwi sali sądowej praktycznie
się nie zamykają...

My wracamy do przerwanych
we wczorajszej relacji wyjaśnień
oskarżonego Dotarliśmy do Świąt
Bożego Narodzenia 1984 r kiedy
to dwaj Polacy mieszkający na

stałe w Wiedniu zapr >p i.riwali
W. Bobkowi złote łańcuszki i ze

garki elektroniczne v zamian za

marki, 'forinty, korony i inne
dewizy krajów socjalistycznych.
— „Jednorazowo dostarczali mi do
domu w Krakowie ok. 300 złotych

(Dokończenie na str. 2)
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— w niewielkiej
i, przede wszystkim,
zjazdowych na licencji
„San Marco”. Dla za-

bosów’
ilości
butów
firmy
pełnienia półek sklepowych mu-

sielibyśmy mieć stalą dostawę za
granicznych komponentów. Mo
że po nowym roku sytuacja się
poprawi”.

SZAFLARY. WYTWÓRNIA
NART. „W tym roku wyprodu
kujemy 80 tysięcy par. Połowa to

narty zjazdowe, 8 tys. biegówek
i 32 tys. młodzieżowych nart u-

niwersalnych, — informuje nas

(Dokończenie na str. 2)

Przyjeżdża
Teatr i Tel-Awiwu

ROZPOCZĘŁY się Warszawskie
Międzynarodowe Spotkania Tea
tralne, w czasie których wystąpi
po raz pierwszy w Polsce teatr
z Izraela. Będzie nim zespół zna
nego, powstałego w roku 1944
teatru „Cameri”, (Teatru Kame
ralnego) od początku mającego
opinię działającego w opo
zycji do ..oficjalnej” sceny, opar
tego na tradycji Stanisławowskiej
teatru „Habima”. W teatrze ..Ca
meri” reżyserował w 1966 r. Kon
rad Swinarski „Hamleta”.

W Krakowie żydowskich arty
stów zobaczymy 26 i 27 listopa
da na scenie Starego Teatru
Pokażą inscenizację opowiadania
„Michał Kohlhaas” Heinricha
von Kleista wybitnego niemiec
kiego pisarza przełomu XVIII
i XIX wieku. Spektakl grany
będzie w języku nowohebrajskim.
ale tekst narratora, objaśniający
akcję mówiony będzie po t-olsku
Ponadto publiczność otrzyma rc-

dzaj scenopisu przedstaw;enia. co

ułatwi odbiór. (e)

Folwark zwierzęcy'*1
w dużym nakładzie

MAŁGORZATA BRZOZA jest
bibliotekarką i stałym klientem
antykwariatu przy ul. Szpitalnej
„Błagam, ■przyjdźcie koniecznie
i zobaczcie co tu się stało!!! Ta
kie wspaniałe książki zostały
przekazane na spalenie, bo bra
kuje w nich kilku kartek!”.

Jesteśmy na miejscu w anty
kwariacie. Na podłodze, powią-

PO „ROKU 1984” druga bar
dzo znana powieść. George’a Or
wella „Folwark zwierzęcy” jest
już w oficjalnym obiegu za spra
wą Wydawnictwa „Alfa”. Książ
kę przygotowano w wersji kie
szonkowej, w masowym nakła
dzie 100 tys. egzemplarzy. Prze
łożył ją Bartłomiej Zborski, a

posłowiem opatrzył Wacław Sa
dowski. Cena 280 zł. (sas)

Rutynowa decyzja?

Ksigżki zostano spalone

Cracovia pod młotek?

120 min długu...
KLUB Sportowy Cracovia to

nie w długach. Jak się dowiadu
jemy sięgają one już podobno
120 milionów złotych! Wierzy
ciele naciskają z różnych stron i
to coraz mocniej. M. in. Zakład
Energetyczny nosi się z zamia
rem wyłączenia prądu w klubo
wych budynkach. Grozi więc
Cracovii pójście pod licytacyjny
młotek. Byłaby to z całą pew
nością przykra i bolesna sprawa
dla całego Krakowa, nie tylko
dla kibiców sportowych. Czy
znajdzie się wyjście z tej sytua
cji? (lang)

ZE SWiAuł j
RADZIECKI przywódca, Mi

chaił Gorbaczow przybył dziś z

wizytą oficjalną do Indii.
NA CZELE jury przyszłorocz

nego Moskiewskiego Festiwalu
Filmowego stanie Andrzej Waj
da.

MOSKIEWSKA organizacja
społeczna „Przebudowa 88” wy
stosowała apel do władz o zmia
nę nazw ulic, placów i dzielnic
miasta, noszących imiona współ
pracowników Stalina.

MOSKIEWSKI tygodnik „Ogo-
niok” wystąpił z propozycją zor
ganizowania kampanii w celu
uczczenia pamięci ofiar bezpod
stawnych represji lat 30. i po
czątku 50.

Miss świata
LONDYN (PAP). W Londynie

wybrano miss świata ’88. Została
nią miss Islandii, 18-letnia Linda
Petursdottir, z zawodu recepcjo
nistka w hotelu. Nagrodą jest 30
tys. funtów szt. II miejsce zajęła
miss Korei Południowej, 22-letnia
Yeon-He Choi. Joanna Gapińska
nie weszła do półfinału.
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W AULI Collegium Maius od
była się wczoraj uroczystość wrę
czenia wysokiego odznaczenia —

Wielkiego Krzyża Zasługi Orde
ru Zasługi Republiki Federalnej
Niemiec — prof. dr Józefowi Bo
guszowi.

Uroczystość otworzył rektor
AM prof Tadeusz Cichocki, wi
tając ambasadora RFN Franza
Joachima Schoellera, ora? przy
byłych gości. Obecni byli m. in.:
przewodniczący Rady Narodo
wej Apolinary Kozub, prezy
dent Tadeusz Salwa, sekretarz
KK PZPR Jerzy Hausner, a tak
że kardynał Franciszek Machar
ski, profesorowie Akademii Me
dycznej i UJ

Uzasadniając w przemówieniu
nadanie tego wysokiego odzna
czenia, ambasador F. Schoeller

zane sznurkiem, leżą książki po
malowane czarną farbą, która
jeszcze miejscami nie zdążyła
wyschnąć. Są wśród nich: „Pan
Tadeusz” oprawny w skórę, „Po
top” — też w skórze, słownik
naukowo-techniczny, Słownik an
gielsko-polski, polsko-rosyjski,
włosko-polski. Jest „Egipcjanin
Sinuhe”. „Bogowie, groby i u-

czeni”, „Tybet”, „Powstanie Sty
czniowe” Kieniewicza i „Powsta
nie Warszawskie” Kirchmayera...

Zastępczyni kierowniczki anty
kwariatu Dorota Baryczka jest
wstrząśnięta. „Pracuję w tej fir
mie tylko dwa lata, ale jak
przedwczoraj przyszedł przed
stawiciel dyrekcji i powiedział, że
będzie malował książki myślA.am,
że się przesłyszałam. Książki zo
stały wycofane z obiegu, bo są
niepełnowartościowe, ale gdyby
były przecenione chętnie kupiło
by je wiele osób. Myślałam, że

pod tym kątem przygotowuję bra
ki, że przyjdzie przedstawiciel
dyrekcji i książki ostempluje...”

Pójdzie więc z dymem 207 tys
zł (to kalkulacja sprzed dwóch
lat, bo książki tyle przeleżały w

antykwariacie), a dyrektor Domu
Książki, Jan Migdalskj zapytany
przez nas o ten fakt powiedział
że jest to normalna sprawa. Zaw
sze robimy takie odpisy i zawsze

dajemy książki na przemiał... (dag)
Fot. Jacek Bednarczyk

Florencja w Krakowie
OD 1987 roku gdy nawiązane

zostały partnerskie stosunki m’ę-
dzy Florencją a Krakowem zmie
niły się terminy prezentacji za
przyjaźnionego miasta, latem np
oczekiwaliśmy wielkiego przemar
szu graczy w piłkę nożną w re
nesansowych strojach, martwiono
się nawet czy będziemy w stanie
zapewnić florentczykom do histo
rycznego widowiska wierzchow
ce... Czas płynął i wreszcie u

schyłku jesieni mamy Od naj
bliższej soboty florencką pre
zentację. W Galerii Malarstwa
Polskiego w Sukiennicach Mu
zeum Narodowe w dwu salach
gościć będzie „Zbiory skarbca
kościoła ss. Annunciata” oraz

ekspozycję przedstawiającą broń
w sztuce i płatnerstwo toskańskie
późnorenesansowych Włoch ze

zbiorów Muzeum Bardini i Ga
lerii Corsi.

Wczoraj komisarz ekspozycji
kościoła ss. Annunciata. Kata
rzyna Kopera-Banasik nadzoro
wała montaż ekspozycji (aa zdję-

Telefon do stolika
KRAKÓW wieczorem zamiera,

ale w hotelu „Monopol” przy ul.,
Waryńskiego kawiarnia czynna
jest do 2 w nocy. Wczoraj wie
czorem gośćmi dyskoteki byli
turyści z Czechosłowacji Rawili
się doskonale. Przedstawicie] fir
my turystycznej z RFN-u za
chwycał się hotelem. salą ka
wiarnianą Postanowił wykupić
noclegi na pniu. Po 22 sala za
pełniła się młodymi tudźmi któ
rzy docierają tu po zamknięciu
lokali w centrum,
spokojnie do końca
dogląda kierowniczka
Więckowska. Okazuje
tej kawiarni można

pod numer 22-76-66
zostanie podany do stolika Jest
to pierwszy przypadek w Kra
kowie, że można prowadzić roz
mowę nie przerywając zabawy.

(dag)
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KTO po Ziaul Haqu? Prezy
dent Pakistanu zginął w kata
strofie lotniczej 3 miesiące te
mu. Od tego momentu to pyta
nie zadawała prasa nie tylko w

Islamabadzie. Towarzyszyły mu

nadzieje, związane głównie z o-

sobą przywódczyni opozycji, 35-
- letniej Benazir Bhutto, na de
mokratyzację stosunków społe
czno-politycznych w tym mu
zułmańskim kraju. Dziś znamy
już wyniki środowych wyborów,
ale sytuacja do końca nie zosta
ła wyjaśniona Partia Ludowa,
której przewodzi córka charyz
matycznego przywódcy Pakista
nu. straconego po wojskowym
przewrocie z 1977 r. Zulfikara
Ali Bhutto, wybory wygrała.
Będzie najsilniejszym ugrupo
waniem w parlamencie, ale sa
modzielnej większości nie zdo
łała uzyskać. Dlatego urodziwa
Benazir nie zostanie automaty
cznie pierwszym w historii kra
jów muzułmańskich premierem.
Pełniący obowiązki szefa państwa
Ghulam Ishaq Khan nie musi
zlecać jej obowiązku formowania
rządu, gdyż w Pakistanie lider
najsilniejszej partii nie musi być
premierem. Mimo to szanse na

objęcie stanowiska szefa rządu ma

toby uzyskanie poparcia deputowanych
mniejszych partii. Czy to się uda młodej
wyjątkowo zachowawczych układach politycznych?
sień agencyjnych do Zgromadzenia Narodowego .

___ _____

także matka Benazir-Nusrat Bhutto Zona zgładzonego w 1979 r.

byłego prezydenta i premiera zdobyła ogromną popularność w tej
fazie kampanii wyborczej, w której wyłączoną była jej córka ze

względu na zaawansowaną ciążę. Kiedy Benazir wracała po urodze
niu dziecka do życia politycznego, pojawiły się nawet spekulacje, iż
w razie zwycięstwa Partii Ludowej to właśnie matka, a nie córka
przejmie ster rządów Niektórzy obserwatorzy tamtejszej sceny poli
tycznej nadal takiej ewentualności nie wykluczają, szczególnie w

przypadku, gdyby Benazir (na zdjęciu na tle portretu swego ojca
podczas kampanii wyborczej) otrzymała misję utworzenia rządu, ale
nie udało się jej stworzyć koalicji, (l-k) Fot. NEWSWEEK

podkreślił, iż prof. Bogusz
służył się pojednaniu między Po
lakami i Niemcami redagując
przez wiele lat Zeszyty Oświę
cimskie. niedawno wydane tak
że w RFN. Zeszyty te dokumen
tują zbrodnie okresu wojny, ale
mają i drugi cel — wydobywa
nie wszystkiego, co zmierza ku
pojednaniu. A początkiem poied
nania — powiedział ambasador
— może być gotowość do orzc-

baczenia.
Po dekoracji uczestnik uro

czystości złożyli prof. Boguszowi
gratulacje i życzenia. (dag)

Fot. Jadwiga Rubiś

ciu ze złotym kielichem, darem
papieża Klemensa XII. z 1731 r.).
Florencki kościół Santissima

(Dokończenie na str. 2)
-- -------- ---- --- ----- ----—--------- - >*

Było to 18 listopada
• W 1918 r. proklamowano

niepodległość Łotwy.
• W 1888 r. zmarł w Krako

wie w wieku 49 lat Walery Rze
wuski, fotograf, prekursor zor
ganizowanego ruchu fotografi
cznego na ziemiach polskich; fo
tografował m. in. sceny z Po
wstania Styczniowego, którego
był uczestnikiem.

Było to 19 listopada
• W 1918 r. w myśl porozu

mienia z władzami polskimi
poddały się ostatnie oddziały
niemieckie w Cytadeli Warszaw
skiej.

• W 1828r.zmarłwwieku31
lat. Franz Peter Schubert, naj
wybitniejszy niemiecki twórca
pieśni, których napisał ok. 600;
tworzył też symfonie, msze, u-

twory kameralne, łącznie pozo
stawił ok 1200 kompozycji.

Było to 20 listopada
• W 1858 r. urodziła się Sel

ma Lagerlof, pisarka szwedzka,
autorka powieści „Gosta Ber
ling”, „Jerozolima”, ..Tętniące
serce”, „Pierścień generała”,
„Cudowna podróż"; laureatka
Nagrody Nobla w 1909 r.

• W 1648 r. po śmierci Wła
dysława IV na polskim tronie
zasiadł Jan Kazimierz, przyrod
ni brat zmarłego monarchy.

Bawili się
Dyskoteki
Kazimiera
się. że do
zadzwonić
a telefon

nadal, ale potrzebne do tego by-
niezależnych bądź innych

kobiecie w istniejących,
Według donie-

wybrana została
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RADA PAŃSTWA zapoznała
się ze stanem przygotowań
związanych z wdrażaniem no
wych rozwiązań prawnych w
zakresie umacniania samorząd
ności terytorialnej oraz przebie
gu kampanii wyborczej do or
ganów samorządu mieszkańców.
Powołano Romana Neya na

stanowisko sekretarza naukowe
go PAN, a na stanowisko am
basadorów Ryszarda Fijałkow
skiego we Francji, Teofila Sta
nisławskiego w Zairze oraz Ta
deusza Wujka w Etiopii i Je
menie.

MIĘDZYNARODOWA korpo
racja finansowa, działająca przy
Banku Światowym i mająca
swą siedzibę w Waszyngtonie,
przyznała Polsce 29 min marek
RFN w formie kredytu, który
spłacany będzie wpływami de
wizowymi uzyskanymi z ekspor
tu mrożonek owocowo-warzyw
nych.

KOMITET Społeczno-Politycz-:
ny Rady Ministrów zapoznał się
z projektami ustaw o funduszu

B

Na działalność handlową
pożyczę 5 milionów. Od
dam za 3 lata. Potrzebu-

Z KRAJU
socjalnym wsi i o samorządzie
lekarskim. Pierwszy dokument
ma na celu stworzenie lep
szych możliwości zaspokajania
potrzeb socjalno-bytowych mie
szkańców wsi, a drugi idzie
naprzeciw wielu postulatom
zgłaszanym przez środowisko
lekarskie

SEJMOWA Komisja Spraw
Zagranicznych dyskutowała o

idei utworzenia wspólnej or
ganizacji parlamentarnej państw
socjalistycznych. Uznano za ce
lowe kontynuowanie prac w

tym zakresie.
W I PÓŁROCZU br. nabyw

cy zgłosili 458 tys. reklamacji
dotyczących zakupionych towa
rów. Było to wprawdzie o 96
tys. mniej niż w analogicznym
okresie ub. r., ale wbrew pozo
rom towarów złej jakości wca
le nie ubywa. Zwiększa się na
tomiast rzesza osób
cych się na naprawę
nym zakresie lub w

usługowych.
PRZYJACIELE —

wydawcy, filmowcy, aktorzy, a

także wszyscy ci. którzy lubili i
cenili twórczość Jana Himils
bacha przybyli 17 bm. wraz r

jego najbliższą rodziną, aby po
żegnać autora „Monidła”, na

cmentarzu Komunalnym w War
szawie.

decydują-
we włas-
zakładach

pisarze,

PONAD 80 tysiącom Brytyj
czyków grozi usunięcie na uiice
z powodu zadłużenia za kupione
domy. Powód — wzrost cen.

PRZEWODNICZĄCY OPZZ
Alfred Miodowicz zwrócił się
wczoraj do członków Rady OPZZ
o akceptację planowanego spot
kania z Lechem Wałęsą przed
kamerami TV. Taka rozmowa

może zainteresować wszystkich
Polaków — 'powiedział. Dziś (17
bm.) rozmawiałem z przedstawi
cielem TV i zaproponowałem, aby
zorganizować tę rozmowę .30 bm
po głównym wydaniu Dziennika
— oznajmił przewodniczący
0PZZ. Byłaby to rozmowa part
nerska. trwająca od 45 min. do
godziny. Z tego co wiem, Lech
Wałęsa zaakceptował termin 30
listopada.

Rada upoważniła przewodni
czącego OPZZ do odbycia rozmo
wy z Lechem Wałęsą przy jed
nym głosie sprzeciwu i jednym
wstrzymującym się.

ZAPYTANY w przerwie obrad
Rady OPZZ przez dziennikarza
PAP kto będzie „zwycięzcą” w

jego spotkaniu z L. Wałęsą,
przewodniczący OPZZ odpowie
dział: — To nie jest targowisko,
to nie są zawody, ani przepy
chanka. Tu nie ma zwycięzców,
ani zwyciężonych. Chodzi o to,
aby ludzie pracy zrozumieli, że
istnieje wspólna troska tych, któ
rzy mają cokolwiek do powie
dzenia w tej sprawie. Wspólna
troska nie o siebie, o swój wła
sny prywatny interes, nie o zdo
bycie popularności, której obaj
mamy nadmiar. Chodzi o to, że
by ludzie pracy zrozumieli, że po
jednej i po drugiej stronie nie
ma troski o zachowanie stano
wisk, tytułów i pozycji, a jest
troska o zasadniczą sprawę: aby
w naszym kraju rzeczywiście ży
ło się naszym rodzinom choć tro
chę lepiej. Jestem przekonany, że
może być lepiej, możemy rzeczy
wiście iść do, przodu. Inaczej nie
przystąpiłbym do takiej rozmo
wy. (PAP)

W GŁÓWNYM wydaniu Dzien
nika TV wystąpił 17 bm. red.
Marek Tumanowicz, zast. dyrek
tora. zast. redaktora naczelnego
redakcji programów informacyj
nych TV. informując, że w tym
dniu zatelefonował w imieniu
Telewizji Polskiej do panów Wa
łęsy i Miodowicza, aby powie
dzieć, że Telewizja gotowa jest

(Dokończenie ze str. Z)
naczelny dyrektor TADEUSZ
BRYS.-—Ile ich trafi do krakow
skich sklepów? Niewiele! Z 40
tys. par nart zjazdowych 15 tys.
zakupiły sklepy górnicze, 5 tys
przeznaczamy dla klubów spor
towych, a więc do wolnej sprze
daży w całym kraju trafi 20 tys
par. Kropla w morzu potrzeb.
Aby nasycić rynek musielibyśmy
robić rocznie minimum 150 tysię
cy par. Niestety, ze względów de
wizowych, nie mamy ku tema

możliwości.”
KRAKÓW. „ARPIS”. Tu nie

stety nie udało nam się uzyskać
żadnych- prawie informacji. ~

ni w dziale handlowym
wiedziała, że wiązania
skierowano je do sklepów. <

ile par, w jakiej cenie,
się nie dowiedzieliśmy,
waśniony bowiem do zdradza-

nia tych tajemnic jest tylko dy
rektor! A szef „Arpisu” jest bar
dzo zapracowany, zajęty i nie
ma czasu na udzielanie wywia
dów. Zresztą, sądzę, nie jest od
tego by znać takie detale. Od
tego ma pracowników. Lecz oni
nie mogą mówić, bo obowiązuje
zakaz. Wszystkiego najlepszego!

(dag)

gościć obu rozmówców i rozmo
wę transmitować na żywo. —

Zapytałem — stwierdził — jaki
termin proponuje Lech Wałęsa.
Mój rozmówca, czyli pan Wałęsa,
powiedział, że gotów jest odbyć
dyskusję telewizyjną z Alfredem
Miodowiczem w każdej chwili,
ale musi być ona poprzedzona
rozmowami, jak to określił, tech
nicznymi, do których wyznaczył
J. Onyszkiewicza oraz A. Mich
nika i J Kuronia. Z kolei Al
fred Miodowicz zaproponował 30
listopada jako termin dyskusji z

Lechem Wałęsą i czas jej trwa
nia 45 minut do godziny. Żad
nych warunków wstępnych nie
stawiał.

W tym samym czasie Lech
Wałęsa ogłosił następujące o-

świadczenie dla prasy: „W związ
ku z wypowiedzią Alfreda Mio
dowicza, dotyczącą naszego spot
kania w Telewizji Polskiej, za
rzucającą mi zasłanianie się eks
pertami i doradcami w czasie te
go spotkania, oświadczam, że je
stem i byłem gotów do spotka
nia sam naprzeciw wszystkim
wrogom «Solidarności». Nato
miast Adama Michnika, Janusza
Onyszkiewicza i Jacka Kuronia
wyznaczyłem tylko do ustalenia
spraw technicznych i organiza
cyjnych, aby nie wynikły żadne
oszustwa techniczne, związane z

tym spotkaniem. Mam nadzieję,
żc moje oświadczenie zostanie o-

publikowane w całości w środ
kach masowego przekazu — tak
jak publikowane są wypowiedzi
i oświadczenia w tej sprawie Al
freda Miodowicza. Podpisano
Lech Wałęsa”.

— Połączyłem
Lechem Wałęsą
Tumanowicz —

min, który proponuje Alfred
Miodowicz. Lech Wałęsa zgodził
się na ten termin, ale podtrzy
mał, że warunkiem jego udziału
w dyskusji z Alfredem Miodo
wiczem są uprzednie rozmowy z

Januszem Onyszkiewiczem, A-
damem Michnikiem i Jackiem
Kuroniem. Odpowiedziałem na to.

że program byłby przekazywany
„na żywo”, więc Telewizja i tak
nie może ingerować w treść dia
logu, o co nas posądza Lech Wa
łęsa. Zaproponowałem w imieniu
Telewizji, żeby pan Lech Wa
łęsa przed programem osobiście
zapoznał się z warunkami tech
nicznymi studia i emisji, sceno
grafią i wszystkim czego zapra
gnie. Lech Wałęsa nie przyjął
naszej propozycji, podtrzymując
swój warunek. (PAP)

twa. Jak na dłoni widać, iż u-

rzędnicy udawali, że mają współ
obywateli za kompletnych idio
tów. Zapewne tylko po to, by
wykazać się aktywnością.......Nie
będzie się publikowało wykazu
przepisów uchylonych, wydruku
je się tylko te 80 nadal obowią
zujących. Kiedy? No, trzeba to

przecież zebrać, uporządkować,
trochę musi potrwać. Poza tym.
Ministerstwo nie ma przecież po
wielacza"— pisze autorka „POLI
TYKI”.

Likwidacja absurdalnych prze
pisów pozostawia za sobą jednak

się ponownie z
— powiedział M.
podając mu ter-

. Pa-

po-
były,

Gdzie,
tego

Upo-

Komunikat RPK
REJON Przewozów Kolejowych

w Krakowie informuje, że w

związku z pracami torowymi Kra
ków Batowice — Kraków Przed
mieście od 21 do 26 XI 1988 r. na
stąpią zmiany w kursowaniu na
stępujących pociągów pasażerskich:

— poc. rei, Kraków Gł. — Pod-
łęże, odj. godz. 8.24 oraz poc. ret
Kraków Gł — Kr. Nowa Huta —

Kraków Pluszów, odj. godz. 8.55 —

odwołane na całym przebiegu;
— poc. rei. Podłęże — Kraków

Gł., przyj, godz 15.54, oraz poc.
rei. Kraków Nowa Huta — Kra
ków Gł., przyj, godz. 18.10 — koń
czą bieg w stacji Kraków Batowi
ce;

— poc. rei. Kraków Gł. — Kra
ków Nowa Huta, odj. godz. 17.00,
18.20 — rozpoczną bieg w stacji
Kraków Batowice.

DNIA22i25 XI 1988r.:
— poc. ret Gdynia — Kraków

Gł., przyj, godz.. 10.27, 12.28, oraz

poc. rei. Warszawa Wsch. — Kra
ków Gł., przyj, godz. 10.47 — będą
kursować przez stację Kraków

Mydlniki do stacji Kraków Gł.;
— poc. rei. Kraków Gł. — Tunel,

odj. godz. 11.30 — będzie kursował

przez stację Kraków Mydlniki;
— poc. ret Lublin — Kraków

Płaszów, przyj, godz. 12.09 — bę
dzie kursował przez stację Kraków
Nowa Huta;

— poc. ret Kraków Gł. — Kra
ków Batowice — Niepołomice, odj.
godz. 11.36 — będzie kursował przez
stację Kraków Bieżanów. '

Za wprowadzone zmiany Rejon
Przewozów Kolejowych w Krako
wie przeprasza P.T. Podróżnych.

K-12103

Kronika wypadków
WCZORAJ w Krakowie wydarzyło

się 8 wypadków i 7 kolizji drogo
wych; 7 osób odniosło rany: ujaw
niono 7 nietrzeźwych za kierownica

© Na ul. Wyki kierujący „starem'*
podczas cofania zderzył się z „fiatem
I26p” w wyniku czego 43-letnia Ka
zimiera Ch. (zam. Nad Sudołem) do
znała ogólnych potłuczeń.

® Na ul. Rew. Październikowej kie
rujący „wartburgiem” najechał na

przechodząca jezdnię 26-letnią Cecy
lię R. z 2-letnim synem Rafałem (zam.
w Cle). Oboje doznali ogólnych po
tłuczeń.

Cb u zbiegu ul. Długiej 1 al. Sło
wackiego motorniczy ruszającego
tramwaju przytrzasnął drzwiami wsia
dającą do wozu 49-letnią Stanisławę
N (zam. przy ul. Powstańców), któ
ra doznała potłuczeń i otarć naskór
ka

< Na al. 29 Listopada, mający we

krwi 2,21 prom, alkoholu kierowca
„fiata 125p”, zderzył się z „ikarusem”
MPK; na ul. Pod Pomnikiem nie
trzeźwy (0,78 prom.) kierowca „polo
neza” uderzył w ogrodzenie: w Suł
kowie nietrzeźwy woźnica wymusił
pierwszeństwo, zderzając sie z „polo
nezem”. Rannych nie było (mk)

Florencja w Krakowie
(Dokończenie ze str. 1)

Annunciata jest główną świą
tynią zakonu Serwitów powsta
łego w 1233 roku. Swą wyjątko
wą rangę zawdzięcza łaskami
słynącemu przedstawieniu zwia
stowania. Legenda mówi, że ma
lujący je mistrz Bartolomeo nie
mogąc podołać namalowaniu
twarzy Madonny, popadł w pół
sen, a gdy się ocknął, ujrzał wi
zerunek ukończony przez anioła
Fresk ten zasłonięty jest mantel-
lino — rodzajem kotary. Fundo
wały je najznamienitsze floren
ckie rodziny m. in. Medyceusze
Strozzi, Corsini. Sześć z nich bę
dzie można zobaczyć na wysta
wie krakowskiej. Florencja udo
stępniła też bezcenne rękopisy i-
luminowane z XIII—XV wieku,
wspaniałe szaty liturgiczne, wy
roby złotnictwa.

Od soboty w „Wierzynku” przez
5 dni trwać będą dni kuchni flo
renckiej. Oczekiwanych jest 5 ku
charzy z Florencji. Co dzień in
ny zestaw dań. Już dziś perso
nel ..Wierzynka” rozgryza tajem
nice przygotowywania panzanel-
li, fetuntty czy ucelletto. (jr)

K

rządzania przedsiębiorstwem Ten
by się uśmiał! PONADTO: W
„PT” krakowska historia o nie
legalnych legionistach, mnóstwo
dobrego czytania w „PRZEKRO
JU” — o perypetiach polskiego
„Pen Clubu” — (rozmowa z pre
zesem Juliuszem Żuławskim) o

„Pierwszym ułanie Drugiej Rze
czypospolitej”. a także, a może
przede wszystkim fragment
wstrząsającej powieści WASI
LIJA ’ GROSSMANA ..ŻYCIE
I LOS” która przez krytyków po
równywalna jest wręcz z ..Woj
ną i pokojem”! W „PRZEGLĄ
DZIE TECHNICZNYM" AGNIE
SZKA WRÓBLEWSKA pisz 3 o

konsolidowaniu się zagrożonej
biurokracji a JERZY ŚWIĘCIC
KI zastanawia się jak płacić za

myślenie, w „TWÓRCZOŚCI RO
BOTNIKÓW” HENRYK MARTY
NIUK Z Rzeszowa proponuje
„Uwłaszczenie
riatu”, a

opisuje __

Lwowa w 1918 r. Do czego to
doszło?

PS. Prof. MIESZCZANKOWSKI
w „POLITYCE” próbuje udo
wodnić, że winę za niepowodze
nie ..II etapu reformy” ponoszą
naiwni zwolennicy „rynku”, któ
rzy wpuścili biedny rząd w ..ope
rację cenowo-dochodową”. tak
jakby nie pamiętał systematycz
nego stępiania „w obróbce” o-

strza proponowanych przez zwo
lenników reform nowych ustaw.
Ładnie to tak?

Ez/
E ję 5 milionów na rok. Pilnie po-
£ szukuję na 2 lata 2 min.” To
E brzmi proszę państwa! Wygląda
£ na to, że powoli przestajemy
E wstydzić się pieniędzy, handlu.
| rzemiosła... „Poźyćzę 10 min na

£ 3 lata, oddam 15”. Tak wyglądają
E ostatnio coraz częściej drobne o-

£ głoszenia w tygodniku reklamo-
E wym „TOP” Ogłoszenia drobne
S są ponoć najlepszym zwiercia-
“ dłem rzeczywistości (polecamy
E uprzejmie przy okazji odpowied-
S nią kolumnę w „Echu”) a ta rze-

E czywistość coraz barwniejsza. Ca-
£ łą kolumnę na przykład poświę-
E ca „POLITYKA” na pokazanie w

£ szczegółach targowiska na war-

£ szawskiej „Skrze” — „Najwięk-
£ szego sklepu Wschodniej Euro-
£ py”.
E „Nawet jeśli niektóre z prze-
“

pisów są nieaktualne, to dla
E wchodzących na giełdę powinny
£ być normą. Nikt jednak się z
E tym nie liczy. Handluje się głów-
£ nie tym, czym według instrukcji
“

na bilecie handlować nie można”
£ Nieraz próbowano już zamknąć
£ to targowisko, ale życie było sil-
E niejsze może więc teraz też ra

£ czej należałoby zmienić prze-
E pisy? Szczególnie, że mamy na

£ likwidowanie bezsensownych
E przepisów specjalną modę tej
£ jesieni. JOANNA SOLSKA przy-
S gląda się uważnie likwidowanym
E paragrafom Ministerstwa Rolnic-
nniiimsmiiiiiniiiinniiimnHiiniiiiiniiimiimiiiiiiiimimmnniimiiiminnttmimniiinmiiiminimiin

pewną pustkę w świadomość1 lu
dzi przyzwyczajonych do absur
dalnej rzeczywistości. Oto jak pi-
sze HALINA ZIELIŃSKA w

„PRZEGLĄDZIE TYGODNIO
WYM”: „...Minister handlu wew
nętrznego informując wojewo
dów o legislacyjnych cięciach,
wręczył im równocześnie kilku-
stronicowy instruktaż określa
jący, jak działać ma handel w

okresie przedświątecznym” Swe
go rodzaju komentarzem jest w

„PRZEGLĄDZIE TYGODNIO
WYM” pierwszy odcinek nowei
książki legendarnego menedżerJ
Lee Iacocci „Mówiąc wprost”,
w której prezentuje on swe po
glądy na temat efektywnego za

Rzeszowa
__ nowego proleta-

RZECZYWISTOŚĆ”,
organizację odsieczy

(rtk)

Proces ludzi sprytnych
(Dokończenie ze str. I)

łańcuszków i od tysiąca do dwóch
tysięcy zegarków elektronicznyąh
Trwało to do połowy 86 roku
— mówi oskarżony — i przez
te prawie półtora roku przekaza
łem im waluty za ok. 45 min zł.
Oprócz walut sprzedałem im rów
nież ok. 130 kg srebra (w wyro
bach i zlewkach) oraz 1300 gra
mów złota a ponadto 10 złotych
monet 20-dolarowych. Za to Z.
i S. przekazali mi łącznie 15 tys.
zegarków, 3 tys. złotych łańcu
szków, 150 par złotych kolczyków
i 2 tys. sztuk baterii do zegar
ków.”

W lecie 86 roku interes z ty
mi dwoma handlarzami zakoń
czył się, bo Wł. Bobek zaczął
mieć problemy ze sprzedażą ze
garków, których pojawiło się
sporo na krakowskim rynku Po
znał w tym czasie innego Pola
ka mieszkającego w Austrii, Pio
tra P , który zaproponował znacz
nie korzystniejsze warunki trans
akcji, przekazując za dewizy
tylko złote łańcuszki. Bobek do
końca 86 roku przekazał Pio
trowi P. waluty KDL za ok, 10
min zł. otrzymując w zamian ok.

1 tys. łańcuszków.
— „Ostatnio moim odbiorcą

było małżeństwo R. — on

Austriak, ona Polka. Poznałem
ich przez znajomych. Johann za
proponował mi, bym skupował
srebro i złoto, które on przemy
ci z Polski do NRD. Titn ja tub
ktoś mnie reprezentujący sprze
da te walory legalnie w punkcie
skupu, za otrzymane mąrki ku
pi się dolary, które przyurezione
zostano następnie do Polski. R
twierdził, że na tej operacji
zyskuje się 30 proc, zysku."

Bobek nie chciał początkowo
wierzyć w osiągnięcie takiego zy
sku i we wrześniu 86 postanowił

to sprawdzić, wysyłając oskarżo
ną Maksymiak wraz ze znajomą
do NRD. Obie panie zabrały z

sobą 2 złote 20-dolarówki i tro
chę wyrobów ze złota, a z po
wrotem przywiozły 56 tys. ma
rek, co potwierdziło opłacalność
całej operacji.

— „Przy następnym spotkaniu
R. zaproponował, żebyśmy wy
łożyli po 20 tys. dolarów, za któ
re ja kupię w Polsce waluty
KDL, złoto i srebro. On te wa
lory — jak mówił — przemyci
do NRD. tam zjawią się z mego
polecenia Maksymiak, K i nie
jaki P. Następnie odbiorą od nie
go przemycone walory, które
sprzedadzą w punkcie skupu."

Oskarżony przystał na plan,
ale zdołał zakupić zaledwie 10Ó
tys, forintów, 56 tys. marek, 20
kg srebra. 300 g złota, za które
od razu otrzymał od R. 10 tys.
dolarów. Zyskiem podzielić się
mieli po powrocie. Ale wypra
wa się nie udała. Tuż po trans
akcji w punkcie skupu „han
dlowcy” zostali zatrzymani. Był
to październik 86. Bobek drobną
działalność
24 marca,
padnięty i
lu. 9 lipca
i trafił do aresztu...

Dziś kolejny dzień procesu, a

przed nami jeszcze przynajmniej
kilkanaście rozpraw. (suł)

Koniec strajku
górnicy w pracy

W KATEDRZE w Katowicach
zakończyła się 16 bm. w godzi
nach wieczornych akcja prote
stacyjna kilkudziesięciu osób so
lidaryzujących się z kilkunasto
ma organizatorami sierpniowych
strajków, których macierzyste
kopalnie nie chciały ponownie
przyjąć do pracy. Trzeba zazna
czyć, że wszyscy spośród 152
górników zwolnionych z pracy
uzyskali możliwość ponownego
zatrudnienia na podstawie ugody
o przywróceniu do pracy. Do 15
listopada skorzystało z tego 98
osób., Część z pozostałej grupy
„bezrobotnych” uważała, że kil
kunastu kolegów z kopalń „An
daluzja” i „Lenin” również po
winno wrócić do pracy w ma
cierzystych zakładach. Kierując
się względami humanitarnymi
dyrekcje tych kopalń zgodziły
się 17 bm. przywrócić do pracy
także tych górników. (PAP)

u-

I»oż««r«j
KRAKOWSKA Straż Pożarna gasiła

wczoraj trzy pożary mieszkań ■ w

bloku przy ul. Wysłouchów w wyni
ku zwarcia w instalacji spłonął tele
wizor, radiomagnetofon oraz odzież —

straty 500 tys. zł. B W bloku przy ul

Różyckiego od pozostawionego w po
bliżu wersalki piecyka całkowicie
spłonęło wyposażenie jednego poko
ju — straty 700 tys. zł. B W budyn
ku przy ul. Szerokiej prawdopodob
nie w wyniku podpalenia we wspól
nym mieszkaniu ogień strawił meble,
pościel 1 odzież — straty ok. 300 tys.
zl B Ponadto w Słomnikach z nie
ustalonych przyczyn spalił się dach
domu mieszkalnego. (1-k)

• W środę ostrzelana została
rakietami z terytorium pakistań
skiego międzynarodowa grupa
dziennikarzy przebywająca w

Afganistanie na zaproszenie
władz tego kraju. Ranni zostali
przedstawiciele prasy i agencji
ZSRR oraz dziennikarz „L’Hu-
manite”, przedstawiciel biura
prasowego Frakcji Partii Zielo
nych w Bundestagu i indyjski
pracownik francuskiej agencji
AFP.

• Nadal naruszana jest prze
strzeń powietrzna nad Paryżem.
Niewielki samolot. sterowany
przez nieznanego pilota, przele
ciałwnocyz15na16bm.nad
Polami Elizejskimi — centralna
arterią stolicy francuskiej, na

wysokości zaledwie 10—20 met
rów nad dachami domów, w

tym w pobliżu pałacu elizej
skiego — rezydencji prezydenta
Francji.

• Trzęsienie ziemi o sile 5,1
st. w skali Richtera zarejestro
wano w środkowej części Fili
pin. W Catarman zniszczone zo
stały 2 budynki szkolne oraz

zawalił się duży most. Wśród
mieszkańców sa ranni Trwające
5 sekund wstrząsy odczuli mie
szkańcy 7 prowincji.

• Na jugosłowiańśko-bułsar-
skim przejściu granicznym Gra-
dina. celnicy skonfiskowali w

ciągu 2 dni 17 kg hcroir.r nrze-

wożonej przez obywateli turec
kich.

• 16 wojskowych zginęło w

katastrofie helikoptera „Bell-205”
sił powietrznych Zjednoczonych
Emiratów Arabskich, podczas
ćwiczeń.

• W libańskim mieście Sajda
uprowadzono
pracownika
Czerwonego
Winklera.

• W miasteczku Zachodnia
Dźwina w ZSRR nastąpiła eks-

szwajcarskiego
Międzynarodowego
Krzyża, Petera

z dalekopisu
plozja, która zniszczyła budynek
mieszkalny i spowodowała
śmierć jednej osoby. Okazało
się, że 29-letni M. Szaldienkow,
który stał się ofiarą własnego
hobby, przechowywał 13 mm,
ponad 30 granatów parenaście
pocisków artyleryjskich. 6 ma
gazynków do karabinów maszy
nowych, a także zardzewiałe
strzelby i karabiny maszynowe.

• W miejscowości Fecamp (we
Francji) w ośrodku reedukacyj-
nym. prowadzonym pod egidą
resortu sprawiedliwości, wy
buchł pożar. 3 pensjonariuszy w

wieku od 15 do 17 lat poniosło
śmierć, a 7 odniosło ciężkie ob
rażenia.

• W Jugosławii zarejestrowa
no 58 przypadków AIDS. Licz
ba zachorowań w tym roku jest
wyższa niż liczba przypadków
zarejestrowanych w ciągu ubieg
łych 3 lat.

• W hrabstwie Armagh w

Irlandii Płn. na pograniczu z

Republiką Irlandzką, wykryto
skład broni należący do para
militarnych organizacji prote
stanckich. Zawierał on oprócz
pistoletów, granatów i amunicji
urządzenie do wystrzeliwania
rakiet oraz sprzęt do produkcji
bomb. Aresztowano 10 osób.

• Funkcjonariusze wywiadu
wojskowego znaleźli na przed
mieściu stolicy Argentyny 3 taj
ne magazyny broni, należące do
ugrupowań ekstremistycznych.
W arsenale przechowywano po
nad tysiąc karabinów dziesiąt
ki karabinów maszynowych du
żego kalibru, kilka ton materia
łów wybuchowych, granaty, a-

municje do broni różnych syste
mów. w tym pociski artyleryj
skie dla dział 105 mm.

• 20 osób odniosło obrażenia
w wyniku eksplozji 2 bomb na

wiecu wyborczym w stolicy Sri
Lanki — Kolombo.

• W składach kilku fabryk
w przemysłowej dzielnicy Mu-
enchen-Gladbach, wybuchł po
żar. Ofiar nie było, ale straty
materialne sa olbrzymie.

prowadził jeszcze do
kiedy to został la -

znalazł się w sznit-i-

87 został zatrzymany

Oszołomienie
3 TYSIĄCE złotych żądano

wczoraj za 1-dolarowy banknot
z podobizną Jerzego Waszyngto
na koło pawilonu Pewexu przy
ul. 18 Stycznia. Tempo, w ja
kim rosną czamorynkowe kur
sy walut, wręcz oszałamia, (jer)

Ogłoszenia Ekspresowe
MIESZKANIE w Krakowie, M-4 . 62
rru — sprzedam. Tel, 55-46-00 w. 403.

murarzy tynkarzy zatrudni zakład
na korzystnych warunkach Pstrow-

skiego 27/9 (16—19),___________________
BLACHARZY, lakierników, pomocni
ków — zatrudnię. Kraków, os. Krako
wiaków 22a/5, godz. 6—7.

_____ g-506J3
SPRZEDAM częściowo wykończony
dom z dużą działką na granicy Kra-
kowa. Tel. grzecznościowy 78-38-13.

FIATA 126p, 1935 — sprzedam. Tel.
grzecznościowy 78-38-13.________ g-48266
MYCIE okien, sprzątanie, trzepanie
dywanów — Grabowska, tel. 21 -30-68.

POLONEZA, 1933, Toyotę Corollę. plę-
ciodrzwiową. 1985 — sprzedam. Tel.
grzecznościowy 55-11 -03, po 20,
SUKNIĘ ślubną — sprzedam. Teł
21-51-75,_______________________________

GABINET kosmetyczny. Bronowicka
27 — przyjmie uczennicę.______ g-47832
SPRZEDAM futro z nutrii. Telefon
55-20-78. po 17.

_________________ g-47871
KOMPLETNĄ linię do produkcji kap
sli metalowych do butelek — sprze-
dam, Tel. 11 -03 -13.

______________g-47583
HYDRAULIKA — zatrudnię, może być
rencista. Tel. 55 -46-00, wewn. 349, po 18.

NOWY overlock 3-nitkowy — sprze
dam. Oferty 49996 ..Prasa” Kraków,
Wiślna 2,______________________
NOWY TV Sony, 19 cali — sprzedam.
Tel. 33-95-96.

____________________ g -49995

KUCHNIĘ, sypialnię — 30-letnie,
książki techniczne, radzieckie — tanio
sprzedam. Tel. 37-95-58.

__________g-47065'
SILNIK F 125p 1500, telewizor „Li-
bra 201" — sprzedam. Tel. 37-20-12 .

PRACOWNIA dziewiarska Wieliczka.
Sikorskiego 7 — produkuje swetry
męskie, bluzki damskie, garsonki —

na maszynie japońskiej. Zaprasza
Klientów i odbiorców.__________ g-47490

TVC zachodni — sprzedam. Telefon
47-04-37_________________________ g-47739
FRYZJERKI damskie — przyjmie
agencyjny zakład fryzjerski. Dzierżyń-
skiego 12a, tel. 34-33-55,________ g -47366

CHEMIKA, mechanika, elektryka —

zatrudnię. Kraków, ul. Kajty 3.

ZAMRAŻARKĘ sprzedam. Tel. 43-25-40

KUPIĘ 3 tony blachy trapezowej.
ocynkowanej. Tel. 78-29-68, g-47847
ATARI 800 XL stacje 1050 dyskietki
— sprzedani. Tel. 12-28-23.______ g-47644
SPRZEDAM dom jednorodzinny, nie
wykończony całkowicie, w Podgórzu
Oferty 47869 „Prasa”- Kraków. Wi-

ślna 2.
_______________________________

DOM do wykończenia — Jugowlce —

sprzedam. Oferty 48214 ..Prasa” Kra
ków, Wiślna 2.

PIEC gazowy c.o. . blachę ocynkowa
ną. cegły, stemple — sprzedam. Tel
37-82-24. po 18. g-48260
Bt.AMY karakułowe, OTVC Rubin 714.

video + kamera — sprzedam. Teł.
47-30-03. g-48309

DZIAŁKĘ budowlaną, około 30 a.

Trabanta combi — kupię. Teł. 48-23-03,
NISSAN, nowy silnik, 1985 — sprze-
dam. Tel. 55 -33 -32.

______________g-48312
tarpana — sprzedam. Tel. 12-30-42,
wieczorem.___________ g-48314
ZAKŁAD fryzjerski zatrudni fryzjer
kę I stażystkę. Zakład fryzjerski, ul.
Powrożnicza 7, tel. 66-21-83. g-48177
KURTKĘ z lisów i magnetowid „Sa-
nyo” — sprzedam. Tel. 66-44-57,_____

PRAKTICA BCA 1 BC1, sprzedam. Tel.
55-46-00. wewn. 257,_____________ g-483C6

ZATRUDNIĘ pomoc kuchni, szatniar
kę — na korzystnych warunkach. Tel.
21-29-13.

________________________ g-48307
SPRZEDAM nowe: kożuch damski, tu
recki, opony do Trabanta, wieloczyn
nościowy robot kuchenny, używany
płaszcz skórzany, męski z podpinką
baranią. Tel. 48-07-91.

___________ g-48175

SOLIDNE, pracowite małżeństwo —

przyjmie dozorcostwo za mieszkanie.
Oferty 48319 „Prasa” Kraków. Wi-
ślna 2.

________________________________

RADOM, centrum, własnościowe
M-2, superkomfortowe, telefon — za
mienię na Kraków, równorzędne.
Oferty 48195 „Prasa" Kraków, Wi-
ślna 2.

________________________________

DZIAŁKĘ budowlaną, w Krakowie
lub okolicy — kupię. Tel. 34-33 -64. wie-
ezorem,________________________ g-47643

ELEKTROMONTERA
Tel. 48-59-08, po 17.

DWUPOKOJOWE, I p.. Śródmieście —

zamienię na większe. Tel grzeczno-
ściowy 21-05-87, g-48104
SPRZEDAM nowy TV kolorowy „Czaj
ka" Tel. 12-40-33. wewn. 246.

zatrudnię.
g-50575

POSZUKUJĘ pomieszczenia na maga-
zyn. Tel. 55 -61-85, wieczorem._______

.

PIEKARZA ! Domocnicę do cukierni
zatrudnię Pieka-rnia-cukiernia.

Kraków, Rakowicka 17,________ g-47716
CHARTY afgańskle - szczenięta po
złotym medaliście z licencja biegową
- sprzedam Kraków, tel 78-32-37.
CHRZANÓW: M-4 . superkomfortowe,
trzypokojowe

’

zamienię na Kraków.
Kraków, tel 12-00-55 lub 82-06-61.

POTRZEBNA pomoc domowa dla 1

osoby. Oferty 48103 ..Prasa'- Kraków.
Wiślna 2____________________________

ZATRUDNIĘ nauczyciela języka an
gielskiego. Tel 21-18-41 (14—15) lub
oferty 48024 ..Prasa” Kraków. Wi-
ślna 2.___________

ZAKŁAD wyrobów gumowych —

przyjmie kobiety do prac wykończe
niowych, mężczyzn do prasy, w peł
nym wymiarze godzin pracy. Wjma-
grodzenie w systemie akordowym.'Tsl.
66-73-37,_________________________ g-48224
CHARADE diesel — sprzedam. Tel.
18-31-17.

_________________________ _

SKODA 165: 1983 — sprzedam. TiSefon

11-10-34.
________________ g-48179/ 50402

DZIAŁKĘ budowlaną, około "0 a.

Trabanta combi — kupię. Tel. 48-23-08.
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Wiadomości napływające z Tokio o stanie zdrowia cesarza Japonii
są nader Skromne. „Jego Cesarska Mość jest od dawna obłożnie chory
1 niełatwo przywrócić mu siły fizyczne” — głosi jeden z ostatnich,
enigmatycznych komunikatów rzecznika pałacu cesarskiego. Według
nie potwierdzonych przez jego dwór informacji, 87-letni monarcha
cierpi na raka trzustki. Nie ma już praktycznie żadnych nadziei, aby
wygrał walkę ze śmiercią.

ichino Miya Hiro-
SjSsgTi|||| bito jest najdłużej

panującym mo
narchą na świeęie.

Urodzony w Tokio 29 kwietnia
1901 r. zasiadł na tronie w koń
cu 1926 r„ nazajutrz po śmierci
ojca, cesarza Taisho. Zmiana na

tronie cesarskim wiązała się za
razem z ogłoszeniem nowej ery.
Nazwano ją „shiwa”, czyli „oświe
cony pokój”. W ten sposób Hi-
rohito stał się 124. cesarzem tej
samej linii dynastycznej, o której
XIX-wieczna konstytucja Meiji
mówiła, iż „panuje w nieprzer
wanej linii przez wszystkie wie
ki”. Początek Wielkiemu Cesar
stwu miał nadać w r 660 p.n.e.
legendarny władca Jimmu. „Bo
skie” pochodzenie wszystkich ce
sarzy japońskich przyniosło tak
że młodemu Hirohito tytuły „Ten-
no”, tj. „Króla Niebios” oraz „Mi-
kado”, co w dosłownym tłuma
czeniu oznacza „Wyniosłą Bra
mę”.

Dla 'nas, Europejczyków, wszy
stkie te tytuły brzmią wielce ar
chaicznie, tym bardziej że nie
jest nam znana cała ich skom
plikowana symbolika. W r. 1946
Hirohito został zresztą formalnie
pozbawiony niebiańskiej prowe
niencji, co znalazło wyraz w u-

chwalonej w 1947 r. nowej kon
stytucji, która zwała go już tyl

ko „symbolem państwa”. Nie
przeszkadzało to jednak wielu je
go poddanym zorganizować • jesz
cze w r. 1978 obchodów ku czci
jego pochodzenia od bogini słoń
ca Omikami Amaterasu, którym
towarzyszyły ostre protesty śro
dowisk lewicowych i liberalnych.

Po przegranej Japonii w II
wojnie światowej Hirohito nie
odzyskał już władzy w sensie bez
pośredniego sprawowania rzą
dów. Spełniał jedynie niektóre
funkcje . reprezentacyjne, dość
ściśle zresztą określone w kon
stytucji. Wszyscy jeszcze pamię
tamy jego drobną sylwetkę we

'fraku podczas ubiegłorocznej wi
zyty w Tokio Wojciecha Jaruzel
skiego. Skupiona twarz cesarza

bardziej przypominała naukowca
aniżeli monarchę. Bo też był nim
naprawdę. W dzieciństwie otrzy
mał staranne wykształcenie w

szkole Parów, a następnie w in
stytucie, specjalnie dla niego za
łożonym. Wsławił się studiami i.
dużą wiedzą w dziedzinie biolo
gii morskiej. Jest autorem szere
gu prac stanowiących wynik jego
własnych, długoletnich badań.

Za granicę wyjeżdżał tylko
dwukrotnie. Po raz pierwszy w

1921 r.. jako 20-letni następca
tronu, po raz drugi dopiero w

wieku 70 lat, w październiku 1971
r. Podróż tę odbył w towarzy-

stwie księżnej Nagako, którą po
ślubił w 1924 r. Ich Cesarskie
Wysokości odwiedziły: Danię, Bel
gię, Francję, Wielką Brytanię, Ho
landię, Szwajcarię i Republikę
Federalną Niemiec. Podczas mię-
dzylądowania w Anchorage na

Alasce doszło do pierwszego w

historii Japonii spotkania cesa
rza z prezydentem Stanów Zje
dnoczonych. Był nim RichardxNi-

xon. Przyjmowany w Europie z

wielkimi honorami, odznaczony
przez królową Elżbietę II brytyj
skim Orderem Podwiązki, przy
jęty ■do Royal Society za swe

osiągnięcia naukowe w dziedzi

nie biologii mórz, wracał jednak
do Japonii z nie najlepszymi wra
żeniami. Ich powodem były to
warzyszące mu za granicą nie
przyjazne demonstracje. Pamię
tano o zdradzieckim ataku pod
ległego mu lotnictwa na Pearl
Harbour, dokonywanych w imie
niu cesarza zbrodniach wojen
nych, o jego dawnej, ekspanśjo-
nistycznej polityce.

Bo też trudno uznać za poko
jową politykę Japonii pierwszych
20 lat panowania Hirohito.

Rok 1931 — okupacja Man
dżurii przekształconej później w

marionetkowe państwo Mandżu-
kuo, 1933 — wystąpienie Japonii
z Ligi Narodów. 1937—38 —

zbrojne opanowanie znacznej czę
ści Chin. 1938—39 — próby agre
sji na ZSRR i Mongolię Ukoro
nowaniem ekspansjonistyczne;
polityki podbojów było jednak
przystąpienie Japonii w 1940 r.

do traktatu zwanego „Osią Ber
lin—Rzym—Tokio”. Tenno musiał
znać treść traktatu, którego dwa

pierwsze artykuły głosiły bez nie
domówień, iż „Japonia uznaje i
respektuje, przewodnictwo Nie
miec i Włoch w tworzeniu no
wego porządku w Europie, a

Niemcy, i Włochy uznają i res
pektują przewodnictwo Japonii
w tworzeniu nowego porządku na

obszarach Dalekiego Wschodu”
To przecież także w obecności
cesarza w dniu 1 grudnia 1941
r. zapadła decyzja o przystąpie
niu Japopii do działań militar
nych przeciwko Wielkiej Bryta
nii, Stanom Zjednoczbpym i ów
czesnym Indiom Holenderskim
(obecnej Indonezji).

W 4 lata później za decyzję tę
przyszło cesarzowi drogo zapła-

cić. Stało się to za sprawą dwóch
pieszczotliwie brzmiących kryp
tonimów wojskowego -lotnictwa
amerykańskiego: „Little Boy”
czyli chłopczyk., i „Fat Man” —

tłuśeioch Pierwszy oznaczał zrzu
ceni bomby atomowej na Hiro
szimę. drugi - na Nagasaki. Te
dwie bomby o przerażającej sile
rażenia zmusiły w- kilka dni pó
źniej dumnego cesarza do podję
cia najtrudniejszej .chyba decy
zji w jego życiu. 14 sierpnia 1945
r w pięć dni po ataku na Naga
saki, gdy wojna w Europie byłą
już -zakończona Tenno' Swystąpif
przed narodem z przemówieniem
radiowym, oferując mu tylko je
dno: kapitulację. Miliony Japoń
czyków w kraju i w obozach je
nieckich słyszało wówczas po raz

pierwszy w życiu głos swego ce
sarza. Potomkowie samurajów,
gotowi jeszcze wczoraj do walki
na śmierć i życie, wsłuchiwali
się teraz w słowa potulni i zre
zygnowani. Rozpoczynała się
pierwsza w historii Wielkiego Ce
sarstwa okupacja kraju.

Wyrażając zgodę na kapitula
cję Japończycy mieli jedną tyl
ko prośbę do zwycięzców.-by u-

szariowali „prawo zwierzchności
Jego Majestatu, jako suweren
nego władcy” Dotrzymanie tej
obietnicy przez zwycięską koali
cję antyjapońską pozwoliło mu na

pełnienie, cesarskiej funkcji jesz-
cze przez 43 lata.

22 września 1988 r obowiązki
cesarza Japonii przejął jego 55-
-letni syn, książę Ahikito Stało
się- to w zgodzie nie tylko z de
cyzją tokijskiego rządu, ale tak
że z dynastyczną tradycją cesar
ską: „prawo rządzenia państwem
odziedziczyliśmy po naszych
przodkach i przekażamy je na
szym potomkom”
BOGUSŁAW CZERWIŃSKI

Dopiero w latach 80. podano do publicznej wiadomości wysokość
zarobków najwyższych urzędników państwowych. Okazało się .wów
czas, że nie są to jakieś hiebotycznie wysokie sumy — wręcz prze
ciwnie;

ysokość tych
uposażeń pu
blikowano na

przestrzeni kil
ku ostatnich lat kilkakrotnie w

Monitorze Polskim. Po prostu
inflacja tak szybko postępuje, że
należało ureąlniać nie tylko wy
nagrodzenia ogółu pracowników
ale.także „prominentów”. I tak
np. w 1986 roku w 20 numerze

Monitora Polskiego można było
znaleźć tabelkę z wyszczególnie
niem ile zarabiają osoby na kie
rowniczych stanowiskach w pań
stwie. Pręmier, przewodniczący
Rady Państwa i marszałek Sej
mu otrzymali 58 tys. pensji zasa
dniczej i 30 tys. dodatku funk
cyjnego. (Tak swoją drogą, tonie
bardzo rozumiem
dlaczego pensja
premiera musi
składać 1 się z

dwóch składników
— w tym dodat
ku funkcyjnego7
Czy to oznacza,
że premierowi
możną nie dać te
go dodatku?., Ab
surd. Czy nie pro
ściej byłoby wli
czyć dodatek do
pensji i podawać
jedną jej wyso
kość?) Wicerńar-
szałek Sejmu, za
stępca przewod

niczącego Rady Państwa, prezes
NIK, wiceprezes Rady Ministrów,
przewodniczący Komisji Planowa
nia — zarabiali 53 tys. plus 26
tys dodatku funkcyjhego.

Przeciętne wynagrodzenie w

gospodarce uspołecznionej wy
niosło w 1986 roku 24.095 złotych
Pensja premiera wynosiła więc
ok. 3,6 średniej pensji.

29 czerwca 1988 roku Rada
Państwa podjęła uchwałę zmie
niającą zasadę ustalania wysoko
ści wynagrodzenia dla tej grupy
osób. Zrezygnowano z ustalania
tabeli i ^widełek” płac, wprowa
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dzając mechanizm wiążący pen
sje najwyższych urzędników ze

średnią płacą w gospodarce u-

społecznionej. Wynagrodzenie
zasadnicze premiera,1 przewodni
czącego 'Rady Państwa, marsza!
ka Sejmu wynosi okecnie 3,5 śre
dniej płacy. Dodatek — którego
.parametryczną wysokość również
określa uchwała Rady Państwa
— określono na 1,4 przeciętnej
płacy, z

Ile to w sumie wynosi? ,

Aby na, to pytanie odpowie
dzieć należy wiedzieć ile wynosi
owa średnia płaca. Z tym, że na

ten rok uchwała RP wyjątkowo
przyjęła średnia płacę nie za rok
ubiegły (wyniosła ona 29.184 zło
te), tylko średnią obliczoną-przez

Zattofeji^c to kieszeni

Ile ma

premier?
GUS. za pierwsze cztery miesią
ce tego roku. Wynosi ona 36.400
złotych. Przy tym założeniu pen
sja zasadnicza premiera wyniesie
128 tys., a dodatek 51 tysięcy —

w sumie 179 tysięcy. Wicemar
szałek Sejmu, zastępca przewod
niczącego Rady Państwa prezes
NIK, wicepremierzy otrzymują
pensję zasadniczą w wysokości
3,1 średniej płacy oraz dodatek
w wysokości 1,3 tej samej śred
niej — w sumie daje to 161 ty
sięcy.

Sekretarz Rady Państwa i jej
członek, prezes Trybunału Kon

stytucyjnego, minister,- prezes
NBP, szef Kancelarii Sejmu, Rze
cznik Praw Obywatelskich — po-

• bierają pensję zasadniczą w wy
sokości 2,8 średniej oraz dodatek
od 1,1 do 1,2 średniej płacy. W
sumie daje to pensję w grani
cach 143 do 145 tysięcy. Takie
pensje biorą też pierwszy prezes
Sądu Najwyższego, prokurator-
generalny .PRL, szef kancelarii
Rady Państwa, wiceprezes NIK.

Prezes Naczelnego Sądu Admi
nistracyjnego, prezes Sądu Naj-

'

wyższego, zastępca prokuratora
generalnego prezes cenzury, głó
wny inspektor pracy, dyrektor
generalny w NIK — otrzymują
pensje wraz z dodatkiem funk
cyjnym w granicach 125 do 129
tysięcy. Wynagrodzenie. • wojewo
dy oraz prezydenta Warszawy.
Krakowa i Łodzi wynosi od ' 126
do 130 tysięcy Wicewojewody,
wiceprezydenta Warszawy. Kra
kowaiLodzi—od111do114
tys.

Tyle danych o nowych, obowią
zujących od lipca pensjach naj
wyższych urzędników państwo
wych. Przyznam, że po ich obli
czeniu byłem zaskoczony ich nie
wielką wysokością. Bo cóż to za

nensja w wysokości niecałych 189
tysięcy dla premiera? Przecież

'

już nie tylko w firmach polonij
nych, ale w wielu dobrych za
kładach pracy osiągających wy
sokie zyski pensja dobrego fa
chowca często przekracza 100 ty
sięcy.

Chcialbym np., aby ministra
nojego kraju stać było zaprosić

jakiegoś ministra z innego kra
ju do najdroższej restauracji —’

za swoje pieniądze.
A oto dane z roku 1929. Odpo

wiednia tabela przewidywała, że
Prezes Rady Ministrów jeśli jest
samotny to zarabiał będzie 1979
złotych i 15 groszy, jeśli jest żo
naty i ma dwójkę dzieci —. 1936
dotych i 59 groszy. Groszowe
końcówki wynikają ze stosowa
nia —• jako składnika pensji —

kilku dodatków: regulacyjnego,
ekonomicznego, mieszkaniowego,
stołecznego. Minister — w pierw
szych trzech latach pracy na tym
stanowisku zarabiał 1718 złotych,
po 12 latach pracy — 1848 zło
tych, Wiceminister i podsekretarz
stanu od (1310 do 1738 złotych.

Dla porównania można podać
zarobki najniższych funkcjo
nariuszy państwowych: kanceli
sty i woźnego. Kancelista samot

ny zarabiał w granicach od 221
dc 413 złotych. Woźny (było ich
4 grupy) od 150 do 339 złotych.

W przemyśle metalowym prze
ciętne zarobki robotników w tym
samym czasie wynosiły: ślusarza
w Warszawie — 350 zł, ale już w

Łodzi tylko 204 złote, a na Gór
nym Śląsku — 180 zł. Robotnik
niewykwalifikowany w przemy
śle metalowym zarabiał miesię
cznie: w Warszawie ok. 164 zło
te, w Łodzi — 113 zł.

Murarz w Warszawie zarabiał
nieco ponad 300 złotych, robotnik
niewykwalifikowany ok. 130 zło
tych.

Gdybyśmy chcieli przyjąć po
dobne relacje, wynagrodzenie
premiera byłoby 10-krotnością
średniej pensji i wyniosłoby 360
—370 tys. Być może po 10 latach
odkładania mogły sobie premier
kupić na własność skromniutką
willę? Komu u licha jak nie pre»
mierowi to się należy?

ROMAN DĘBECĘI

Paragraf pierwszy brzmi jak wyrok: „Huta »Siechnice« w Siechni
cach podlega likwidacji”. Decyzję podjął premier Mieczysław F. Ra
kowski na wniosek ministra przemysłu Mieczysława Wilczka. Zarzą
dzenie nr 43 prezesa Rady Ministrów podpisał 4 listopada br. prze
wodniczący Komitetu Ekonomicznego Rady Ministrów wicepremier
Ireneusz Sekuła.

ończy się zatem

długoletnia ba
talia o wyga
szenie ■produk

cji w zakładzie bezpośrednio za
grażającym blisko milionowej a-

glomeracji. Nie powiodły się kil
kakrotne próby hermetyzacji pro
dukcji, nie zyskały uznania pla
ny modernizacyjne. Półśrodkami
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14 czerwca na wlec poświęcony poparciu przebudowy, 24-letni ro
botnik ryskich zakładów „WEF” Modris Łujanis przyszedł z plaka
tem. W jego górnej części pod napisem „Przekleństwo dla morderców,
narodów” były przyklejone fotografie Stalina i Molotowa Pod foto
grafiami umieszczony był kolejny napis „Nie dla kangarów” (kangary,
to postacie z łotewskiego folkloru, dwulicowcy. służący „i naszym i wa
szym”) i nazwiska niektórych kierowników partii i rządu Radzieckiej
Łotwy. Łujanis chciał tym samym zwrócić uwagę na to, że w okresie
zastoju ludzie ci byli aktywnymi działaczami administracyjno-nakazo-
wegp systemu, a teraz określają się jako zwolennicy przebudowy.

dwa tygod
nie od wie
cu prokura

tura Łotwy, po te
lefonicznej inter
wencji jednej z

tych osób, wszczę
ła wobec Łujani
sa śledztwo; obwiniając go o

złośliwe chuligaństwo i urhy-
ślne oszczerstwa, skierowane
pod adresem działaczy pań
stwowych z oraz obrazę ustro
ju. Łujanisowi groził wyrok po
zbawienia wolności na okres do
5 lat. Został zatrzymany. •

Sprawa Łujanisa odbiła się
szerokim echem w społeczeń
stwie. I chociaż rozpoczęła się
jako obrona konkretnego czło
wieka. to jednak bardzo szybko
przerodziła się w walkę o prze
strzeganie praworządności o

realne respektowanie- praw poli
tycznych i obywatelskich.

Przed budynkiem prokuratury
republiki. Sądu Najwyższego i

nie da się naprawić błędu lokali
zacyjnego. Ponad 50-letnia huta
stoi 12 km na południowy wschód
od Wrocławia, dokładnie tam.

gdzie przebiega granica pośred
niej strefy ochronnej ujęć wody
pitnej dla stolicy Dolnego Śląs
ka. W dolinie Odry •: Oławy, na.

. terenie zalewowym, potencjalnie
powodziowym, każde wiosenne

as
centralnego więzienia w Rydze
pojawiły się pikiety. Rozpętała
się kampania zbierania podpisów
pod petycją do władz żądającą
uwolnienia Łujanisa. Podpisało
ją prawie trzy tysiące osób z

ryskich, organizacji nieformal
nych, a nawet 179 osób z sąsied
niej republiki — Estonii. Nie po
zostały obojętne również i ofi
cjalne organizacje: o praworząd
ność w sprawie Łujanisa wystą
piły. KC Komsomołu Łotwy,
związki twórcze pisarzy i arty
stów .oraz prasa, radio i TV.

W efekcie po dwóch miesią
cach od chwili aresztowania de
cyzją Sądu Najwyższego Łotew
skiej SRR Łujanis został wypusz-

czy letnie wezbranie groziło ka
tastrofą.

Dla podejmujących decyzję li
kwidacyjną nie był uspokajający
fakt, że jak na razie zawartość
chromu w wodzie w kranach
wrocławskich mieszkań mieści
się w gEanicaeh normy sanitar
nej. Analizy hydrogeologiczne
wskazują, że nic nie umniejszało
groźby większych przesięków'
związków chromu z hutniczej
hałdy odpadowej do studni głę
binowych ujęcia wody „Mokry
Dwór”.

. (Dokończenie na str. 4)

czony na -wolność. Proces rozpo
czął się 27 września, trwał 4 dni
w przepełnionej do granit • wy
trzymałości sali j zakończył się
wyrokiem uniewinniającym.

W. latach ubiegłych sądy nie
zwykle rzadko wydawały -wyroki
uniewinniające, nawet w „zwy
kłych” gprawach. W przypadku
braku dowodów winy sprawę za-

zwyczaj kierowa-
no p°wtórnie d0
prokuratury w

ta "nie pńySsita
rezultatu — po

cichu umarzano. Tym bardziej je
śli dotyczyło to oskarżonych o prze
stępstwa natury „politycznej”. Pre
cedensów rozpraw przy udziale
publiczności można się doszuki
wać przed kilkudziesięciu laty.
Kończyły się jednak, inaczej...

W czasie procesu w pobliżu sa
li rozpraw odbywały się, demon
stracje. Czy opinia publiczna wy
warła jakiś nacisk na wyrok są
du?

— Nie sądzę, aby sąd unie
winniając mojego klienta, ustąpił
pod naciskiem opinii publicznej,
— powiedział po procesie adwo
kat Łujanisa Bruno Liberts. —

(Dokończenie na str. 4)
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Zamknięcie huty
kompromisem?

(Dokończenie ze str. 3)

„Siechnice”- produkują rocznie
ok. 21 tys. ton żelazochromu —

niezbędnego składnika dla wy
twarzania stali wyższej jakości.
Przestarzała technologia decydu
je, że odpadów żużlowych zawie
rających chrom i metale ciężkie
jest pięciokrotnie więcej. Hałda
nie ma. żadnego uszczelnienia i
tylko czas decyduje o wielkości
przesięków i potęgującym się z

miesiąca na miesiąc niebezpie
czeństwie.

Huta nie ma żadnych urządzeń
odpylających. Wszelkie normy za
nieczyszczenia powietrza są prze
kroczone. Ponad 2 tys ton pyłów
rocznie emitowanych przez hutni
cze instalacje zawierają ok. 10—
16 proc, metali ciężkich. Zasięg
toksycznego skażenia roślin obej
muje obszar w promieniu 4,5 km
Zawartość chromu w glebie jest
tam kilka razy większa niż na

terenach nie skażonych.
Komunikat Biura Prasowego

Rządu nie przypadkiem rozpoczy
na jednoznaczne sformułowanie:
„Uwzględniając uchwałę Woje
wódzkiej Rady Narodowej oraz

postulaty mieszkańców Wrocła
wia...” Radni miejskiej i woje
wódzkiej władzy samorządowej
nad Odrą zdecydowali już rok
temu (!) że nie pozwolą na kon
tynuowanie produkcji hutniczej
po grudniu 1990 r. Tymczasem
nad Wisłą decyzyjne centrum po
przedniej konfiguracji politycz
nej wcale nie było skłonne usłu
chać głosów wrocławian. Z tym
większyą uwagą przyjęto nad

Odrą niedawne sejmowe expose
premiera Rakowskiego, w którymi
ochronie środowiska przyznano
polityczny priorytet, W tym też
sensie paragraf pierwszy cytowa
ny na wstępie był posunięciem
oczekiwanym od nowego gabine
tu. •

Jest to kosztowna decyzja. We
dług oceny Janusza Woźniaka wi
cedyrektora Departamentu Poli
tyki Przemysłowej w Minister
stwie Przemysłu, rząd musi wy
asygnować ok 20 min dolarów
rocznie na import żelazochromu.
Nie od razu. Proces likwidacji
huty potrwa ok. 2 lat. O likwida
cji hałdy nic dotąd nie wiadomo.

. Zarówno rząd jak i władze
Wrocławia stawiają się teraz w

delikatnej sytuacji. Zamknięcie
„Siechnic” jest kompromisem. Ten
sam przedstawiciel Ministerstwa
Przemysłu na spotkaniu z dzien
nikarzami w dniu podjęcia decy
zji likwidacyjnej zapowiedział
bowiem, że resort zwróci się do... h
.. Wrocławia o wskazanie loka
lizacyjne dla... nowej huty Do
dajmy — dwa razy większej, ale
za to hermetycznej i spełniającej
wymagania nowoczesnej inżynie
rii ochrony środowiska.

Czy jednak Wojewódzka Rada
Narodowa uzna tó kompromisowe
rozwiązanie? Spodziewać się prze
cież można, że kręgi ekologiczne
z taką deterrninacją walczące do
tąd o likwidację starego zakładu
mogą wobec nowych planów lo
kalizacyjnych postawić weto.

KRZYSZTOF WALCZAK

(Krajowa Agencja Robotnicza)

„V/ho’s Who”: „Wojciech Fibak, tenisista, ur. 30 sierpnia 1952

Poznań, żonaty, 2 córki. Mistrz Polski juniorów, seniorów, starty w

turniejach „open” 1974, zwycięstwa w Sztokholmie, Bournemounth,
Wiedniu, II miejsce w „Masters 76”, mistrzostwo świata w deblu

(z K. Mailerem) 76, zwycięstwa: Monterrey, Duesseldorf, Denver,
Stuttgart, Dayton, Nowy Orlean, Sao Paulo, Dubai, Gstadt, Amster
dam, Paryż, Chicago, mistrzostwo świata w deblu (z T. Okkerem)
78, wicemistrzostwo w 80, 24 mecze w reprezentacji Polski w Davis

Cup, 18 wygranych. Hobby: kolekcjonowanie malarstwa, historia,
literatura. Adres: Poznań, al. Wielkopolska (nieaktualny)”.

J

Stoczni Gdańskiej. Jeszcze nie
wiem, czy to dobrze, czy źle. Mu
szę zajrzeć do gazet, którym
ufam, do „Wall Street Journal”,
do „Financial Times” i będę wie
dział, co właściwie jest grane. Ju
tro będę sobie mógł odpowiedzieć
na pytanie, czy tó jest inwesty
cja, w którą — gdyby były takie
możliwości — opłacałoby się wło
żyć pieniądze. A dzisiaj wiem, że

chętnie zainwestowałbym w war
szawski hotel „Bristol” i zrobił

„Nic nie dostałem w spadku"

lepszych: Modiglianiego, Picassa
czy Matisse’a. Zbieram malar
stwo polskie albo polsko-żydow
skie „szkoły paryskiej”: płótna
Kramsztyka, Gottlieba, Boznań-
skiej, Makowskiego. Mam kolek
cję,1 która się liczy, którą odnoto
wują najpoważniejsze katalogi.
To jest inwestycja nie tylko do
bra dla mnie, ale także dla tego
malarstwa, bo ono ciągle jest
niedoceniane. Zbieram też sztukę
współczesną. Z tą jest już zupeł
nie źle, bo właściwie na poważ
nych aukcjach Kantora czy Gie
rowskiego kupuję tylko ja. Mogę
mieć wszystko, co chcę, czyli ce
ny są niskie. A są takie, bo Po-

(Dokończenie ze str. 3)
Sytuacja jawności i otwartości
wokół tej sprawy była przeciw
wagą wpływu biurokratycznej
machiny, która to w przeszłości
wywierała na sąd duży nacisk.
Na tej rozprawie „naginanie”
prawa na korzyść wysokopo sta
wionych osób było niemożliwe.

W czasie przewodu sądowego
okazało się, że sprawę przeciw
ko Łujanisowi wniesiono na pod
stawie sfabrykowanego przez
prokuraturę dokumentu: datowa-

ńego na 29 czerwca protokołu
oględzin plakatu, z którym Łu-
janis przyszedł na wiec. Sąd udo
wodnił, że takich oględzin nie
mogło być: pierwszy sekretarz
KC Komsomołu Łotwy Iwar
Prijeditis oficjalnym pismem, od
czytanym w czasie rozprawy,
poinformował sąd, że w tym dniu
plakat ów znajdował się w KC
Komsomołu. To samo potwier
dził również świadek — kierow
ca KC LKZM, który zeznał, iż
plaikat ten odwiózł do prokura
tury dopiero 26 lipca. a wtedy
Łujainis już od miesiąca przeby
wał w areszcie tymczasowym.

W czasie procesu ujawniono

również ' i inne nieuczciwe posu
nięcia jakich dopuścili się pra
cownicy prokuratury w czasie
śledztwa. Na dodatek oskarżenie
o. obrazę godności zostało obalo
ne przez obronę, która po wez
waniu na rozprawę uczonych-
filologów i znawców łotewskiego
folkloru udowodniła, że użyte
przez Łujanisa słowo „kangar”
nie może zostać potraktowane
jako słowo obraźliwe.

— Uniewinnienie mojego kli-
. enta z prawnego punktu widze
nia oznacza tylko i wyłącznie to,
że sąd nie dopatrzył się w jego
postępowaniu niczego, co byłoby
niezgodne z prawem — mówi Li-
berts. — Absolutnie nie wynika
z tego, że sąd podziela opinię
Łujanisa dotyczącą tych osób,
które nazwał on „kangarami”.
Jest to osobisty punkt widzenia
Łujanisa, który ma prawo pre
zentować. Czy jest on zgodny z

rzeczywistością? Odpowiedź na

to pytanie wykracza już poza ra
my nakreślone przez prawo i do
tyczy sumienia Łujanisa...

JELENA PACHOMOWA
(APN)

Abćtk

w

-□/ssawie
Fibak, po czteroletniej nieobecności przyjechał

na kilka dni do Polski. Przyjęty został przez mi
nistra przemysłu Mieczysława Wilczka, odbył kil
ka innych oficjalnych spotkań, zwiedzał galerie
sztuki i pracownie malarzy, o których słyszał, że
są utalentowani Przed odlotem via Paryż do No
wego Jorku spotkał się ze swoimi
denckim klubie „Park”.

JAK ZROBIĆ KARIERĘ
— Już jako osiemnastolatek

grałem w • tenisa chyba najlepiej
w Polsce, ale nie mogłem przedo
stać się do wielkiej gry, bo na

przeszkodzie stała biurokracja.
Grałem w turnieju juniorów w

Wimbledonie, doszedłem do
ćwierćfinału i dostrzegł mnie je
den z trenerów amerykańskich.
Beż kontaktu ze mną załatwił
stypendium na uniwersytecie
Stanford i pod adresem PZT
nadeszło oficjalne zaproszenie na

moje nazwisko. Po wielu mie
siącach, kiedy je wreszcie dosta
łem do ręki, na studia w Ame
ryce było za późno...

Decydując się na prywatny wy
jazd na turnieje" w Hiszpanii,
wiedziałem, że to jest absolutnie
ostatnia szansa. Miałem już prze
cież skończone 21 lat! Na szczę
ście .wygrałem z Ashem i zarobi
łem pieniądze
Teheranie, w Wiedniu. Tam,' we
dług planów trenera kadry, do
piero mieliśmy próbować swoich
sił w eliminacjach. Moi koledzy
— Nowicki, Niedźwiecki, Rybar-
czyk — wysłani zostali - z kraju
pociągiem i... spóźnili się na te

eliminacje. Przychodzili na korty
tylko po to, żeby mnie obejrzeć.
Właściwie nielegalnie, bo przed
wyjazdem zabroniono im kon
taktować się ze mną... No, ale jak
zacząłem się liczyć na świato
wych kortach, tó stosunki ze

Związkiem jakoś się ułożyły... .

na dalszą grę, w

ZOSTAĆ MILIONEREM...
— W pierwszym roku zawo

dowstwa — 1974, zarobiłem naj
wyżej 10 tysięcy dolarów i wszy
stko to wydałem na podróże i ho-

. tele. W następnym sezonie już za
cząłem wygrywać turnieje i u-

zbierało się jakieś 50 tysięcy, ale
też wszystko wydałem. Dopiero
od 7’6. do 80. zarabiałem średnio

po 300 tysięcy rocznie. Ale, po
wtarzam. zarabiałem. Nikt mi
tych pieniędzy nie podarował, nie
dostałem spadku. Musiałem się
nimi mądrze rządzić.

WIĘCEJ SREBRA W MENNICACH
Świat coraz bardziej lubi srebrne pieniądze; zu

życie srebra wzrosło na ten cel w 69 krajach (po
za obszarem RWPG) które w bieżącej dekadzie
biły srebrne monety, ze 183 ton w roku 1981 do 933
ton w 1987, a w związku z Olimpiadą w Seulu zna
cznie przekroczy 1.000 ton w roku bieżącym. Zuży
cie tego kruszcu w mennicach państw socjali
stycznych ocenia się w ostatnich latach na 100—200
ton rocznie.

Bito ostatnio pieniądze z tego kruszcu na cześć
amerykańskiej konstytucji, 30. rocznicy Układu
Rzymskiego, mistrzostw świata w piłce nożnej, ro
cznicy gen. Lafayette’a, jednego z bohaterów po
wstania Ameryki, a także — z okazji „Roku Króli
ka” zapisanego w chińskim kalendarzu.

RUCH NA POLACH NAFTOWYCH
W bieżącym roku zapowiada się około 6-procen-

towy wzrost światowego wydobycia ropy naftowej
Duży wzrost wydobycia (o 43 proc.) notowany jest
w I półroczu br. w Iraku; kraj ten wychodzi obe
cnie na 6 miejsce na światowej liście producentów
ropy, po ZSRR, USA, Arabii Saudyjskiej, Chi
nach i Meksyku, wyprzedzając m. in. Kuwejt. Iran,
Wenezuelę. Znacznie zwiększyły wydobycie m. in.
Norwegia i Kanada, a także kraje afrykańskie.

WE WŁASNYM ZAKRESIE
Najpopularniejsze bobby w Wielkiej Brytanii na

zywa się DIY (Do it yourself czyli Zrób to sam).
Zapał rodaków do majsterkowania postanowił wy
korzystać Steve Nicholson z Gaihsborough. Pod
hasłem „Kupcie teraz, przyda się potem” wprowa
dził on na rynek — trumny do składania we wła
snym zakresie.

Pan Nicholson doradza, też jak wkomponować
ów pożyteczny sprzęt w domowe wnętrze. Jest po
dobno bardzo uniwersalny — może służyć jako
stół, a nawet barek.

ŚPIEWNIK Z HACZYKIEM
Pewne wydawnictwo w stanie Massachusetts

(USA) wypuściło na rynek śpiewnik dla miłośni
ków śpiewania w łazience. Śpiewnik wykonany z

plastiku kosztuje pięć dolarów i zawiera teksty i

nuty 11 piosenek. Dla wygody ma haczyk do umo
cowania na prysznicu. (UPI)

kibicami w stu-

Wojciech Fibak
podczas turnieju
tenisowego w a-

merykańskiej
miejscowości

North Conway.

Moim pierwszym i jedynym
menedżerem był Donald Dell z

„ProServ”, który opiekował się
również tenisistami ze ścisłej czo
łówki, lepszymi i więcej zarabia
jącymi graczami niż ja. Np. Con-
norsem. Otóż Dell nasze oszczęd
ności lokował w różnych przed-

’

siębiorstwach, niekoniecznie du
żych i bardzo dochodowych. Po
dwóch latach zorientowałem się,
że właściwie nigdy tej forsy nie
będę mógł wycofać w całości, a

tylko przez dziesiątki lat spływać
będą na moje konto procenty,
powiedzmy w wysokości 100 ty
sięcy.

Szansa odzyskania, co moje,
pojawiła się dopiero wtedy, kiedy
zostałem menedżerem Lendla, a

on zaczął błyskawicznie iść w

górę. Gdy rozstawaliśmy się, po
prostu odsprzedałem kontrakt z

Ivanem temu samemu Dellowi za

moje udziały w „ProSery”. Teo
retycznie nie był to wcale inte
res, ale dysponując kilkuset ‘ty
siącami mogłem wreszcie inwes
tować tam, gdzie chcę i w co

chcę.
Ja jestem właśnie inwestorem,

czyli lokuję pieniądze w różne
przedsięwzięcia, które potem są
sprzedawane z zyskiem. Ale tego
trzeba się było nauczyć i to właś
nie były moje wyższe studia, bo
prawa na uniwersytecie poznań
skim nigdy nie skończyłem. Za to

przydała się znajomość języków i
nauka własna, choćby z gazet.
Teraz sensacją jest likwidacja

z niego cacko, sobie zachowując
może tylko jeden pokój z

widokiem na Krakowskie Przed
mieście Ale tam rządzi „Orbis”,

~ nikogo nie chce dopuścić i tak się
ślimaczy ta budowa. Kiedy byłem
w Polsce cztery lata temu, przy
„Bristolu” pracowało dwóch ludzi
z łopatą. Dzisiaj znowu zobaczy
łem tych samych dwóch murarzy
z tą samą łopatą... .

W WIELKIM ŚWIECIE
-W Polsce coraz bardziej zaczy

na być podobnie jak na Zacho
dzie. Zaczyna się gra pieniędzmi.
I myślę, że obrotny inżynier czy
ekonomista właśnie w kraju ma

szansę sprawdzić, na ile go stać.
Oczywiście można wyjechać, tyl
ko trzeba wiedzieć po co. Ja mia
łem rakietę i to był dobry język,
żeby się porozumieć w wielkim
biznesie. Ale wyjechać po to, że
by z dyplofriem wyższej uczelni
zmywać naczynia w' restauracji,
aibo sprzedawać ciuchy w skle
pie — to nie ma sensu.

KOLEKCJONER SZTUXI
— Kiedy się już ma pieniądze,

myśli się nie tylko o ich lokacie,
ale i o przyjemnościach. Jakieś
dziesięć lat temu zacząłem się in
teresować malarstwem.

Kiedy tu, na początku wieku,
Axentowicz czy Fałat malowali
dla pieniędzy i trwonili talent,
inni artyści nawet za cenę głodu
i poniewierki jechali do Paryża,
żeby pracować w otoczeniu naj-

I lacy-artyści teraz żyjący i tworzą
cy nikogo właściwie nie obchodzą.

Cały czas uczę się promocji tej
sztuki. W tym celu założyłem pis
mo „Pro Arte”, które zresztą, zna
komicie funkcjonuje, chociaż jest
drogie — 40 dolarów. Ale ludzie
decydujący o rynku, sztuki trak
tują je poważnie.

O TYM, JAKIE MA PLANY-

— Do Polski przyjechałem na

święta, do rodziców, ale także
trochę w interesach Nie wiem je
szcze, czy ja sam będę inwesto
wać w Polsce. Może uczynią to
ludzie ze mną związani, którym
to doradzę.

Po tych kilku dniach wracam

do Paryża, gdzie od roku miesz
kam na stałe, ale prawie natych
miast odlatuję stamtąd do Nowe
go Jorku, bo w przyszłym tygod
niu dwa największe domy au
kcyjne „Christie” i „Sotheby”
wystawiają prace, i cale popołud
nia będę rozmawiać o malarstwie,
oglądać malarstwo i prawdopo
dobnie je kupować Potem wrócę
do Paryża, a niewykluczone, że
znowu zawitam do Polski, bo
mam np. taki pomysł, żeby zało
żyć tu coś w rodzaju agencji,
która zajmować się będzie pro
mocją polskich młodych i utalen
towanych artystów. Wielu mło
dych Polaków zasługuje na to.

żeby zrobić światowe kariery, tzn.

sławę i pieniądze. Kolejność bez
większego znaczenia...

JANUSZ ATLAS

Pierwszy anglojęzyczny tygodnik w Polsce

Powiało
wielkim światem

„THE WARSAW VOICE”
(„Głos Warszawski”) — taki no
si tytuł. Oto pojawił się na na
szym rynku prasowym nowy .ty
godnik — Dolskie pismo w języ-
ku angielskim wydawanym przez
PA Interpress. Nosi charakter
periodyku informacyjno-publicy-
stycznego. Preferuje krótkie, ak
tualne wiadomości, podane zwięź
le. interesująco, kompetentnie.
Stawia sobie jako cel nadrzędny
przynoszenie bogatego serwisu in
formacyjnego ze świata i kraju,
niekonwencjonalnej publicystyki.
Na 16 stronach swych łamów
„Voice’r zajmuje się problematy
ką ekonomiczną, kulturalną, tu
rystyczną. Zawiera materiały
dziennikarskie także lekkiego ka

libru — felieton satyryczny; krzy
żówkę, podręczne informacje.
Nowość stanowi publikowanie
serwisu brytyjskiej agencji pra
sowej — Reutera — w oryginale.

Pierwszy numer ukazał się z

datą 23 października. Rzuca się
w oczy bardzo czytelny, skon-
trastowany druk, świetny papier,
profesjonalnie łamane kolumny.

Ciekawe materiały prasowe, kra
jowe i zagraniczne; aktualny fe-/
lieton, sporo o nowym polskim
rządzie, przygotowaniach do o-

brad „okrągłego stołu” i sylwet
ki pięciu uczestników tych obrad,
cała kolumna bogato ilustrowana
na 10-lecie papieskiego pontyfi
katu. Ponadto sylwetki znanych
artystów — Pendereckiego. To
maszewskiego (grafika), Lindy.
Propozycje: wycieczki do Kazi
mierza Dolnego i zjedzenia se-

czuańskiej kaczki w warszawskim
„Szanghaju”. Informacje o li
cencji dla FSO, o pladze naszych
czasów — AIDS, o prof. Tołpie
i jego torfowej miksturze. Mo
żemy przeczytać felieton socjolo
giczny Stanisława Kwiatkowskie
go oparty o badania CBOS-u
i felieton satyryczny Marii Czu-
baszek. Wybrać eię do Starego
Teatru na „Dybuka” czyli „Ha-
syckie Love Story” i zadumać
sie nad radziecką produkcją fil
mową czasów stalinowskich, czę
sto nam wielce nieprzychylną.

Wśród autorów — znane naz
wiska. Pisze np. korespondent

prasy francuskiej — Bernard
Margueritte.

Serwis zagraniczny przynosi
spory artykuł o sytuacji w Na-
gorno-Karabachii, drobne infor
macje dotyczące polityki, ekono
mii i kultury.

Tak się prezentuje premierowy
numer. Myślę, że znajdzie swych
czytelników zarówno w kraju,
jak i poza jego granicami, za
równo Polaków jak i cudzoziem
ców (nawet za 300 zł, bo tyle ko
sztuje). Jego pojawienie się wy
pełnia pewną lukę w naszym pej
zażu prasowym. Nie mieliśmy do
tąd wydawanego w kraju ta
kiego pisma w języku angielskim.
Wydawca kieruje go do cudzo
ziemców przebywających stale
i czasowo w Polsce, ludzi bizne
su, kultury, sztuki i polityki. Tak
że do przeciętnego turysty. Rów
nież do pracowników ambasad
i rozlicznych przedstawicielstw
zagranicznych w kraju. A także
do uczących się angielskiego.

Świat ma podobnego rodzaju
periodyki. W Moskwie ukazują
się „Moscow News”, w Budapesz
cie — „Daily News”, w Sofii —

„Sofijskie Nowosti”; pisma anglo
języczne wydaje Meksyk. Izrael
i wiele innych państw świata.

Teraz i my. Życzymy zespołowi
redakcyjnemu sukcesu wydawni
czego. Powodzenia!

ANDRZEJ UZNANSKI

(Interpress)
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Dwa paszporty i co dalej?
— Panie profesorze, w latach

1980—87 wyjechało z Polski i
pozostało na Zachodzie ok. 600
tysięcy osób. Część z nich uzy
skała obywatelstwo państwa, w

którym mieszka i pracuje, za
chowując jednocześnie polski pa
szport i obywatelstwo. Jednakże
nasz stan prawny, a konkretnie
ustawa z 1962 roku o obywatel
stwie polskim, nie uznaje takiego
faktu.

— Rzeczywiście, ustawa z 15
lutego 1962 roku w artykule dru
gim stwierdza, że obywatel pol
ski nie może być równocześnie
uznawany za obywatela innego
państwa. Uznaje zatem sam fąkt
istnienia podwójnego obywatel
stwa, ale nie pozwala wyciągnąć
z tego jakichkolwiek konsekwen
cji prawnych.

— Jednakże od lipca ubiegłe
go roku polskie władze konsu
larne udzielają wiz obywatelom
polskim mających obce paszpor
ty. Przecież to oznacza uznanie
— jak mawiają prawnicy — „de
iure” podwójnego obywatel

Rozmowa z profesorem JANUSZEM BORKOWSKIM z Wydziału
Prawa i Administracji Uniwersytetu Łódzkiego

stwa. Nie widzi Pan tu sprzecz
ności?

— Widzę. Od lipca 1987 roku
bardziej tolerancyjnie podchodzi
się u nas do osób z podwójnym
obywatelstwem. Jest to rozwią
zanie na pewno praktyczne, u-

względniające fakt istnienia du
żej emigracji chcącej utrzymy
wać kontakt z krajem.

— Jest to gest, który uczynio
no z dnia na dzień, i który rów
nie szybko można cofnąć.

— Takie rozwiązanie, choć do
bre ze społecznego punktu wi
dzenia, narusza też regułę usta
wową. Jest to interpretacja „con
tra legem” —przeciw prawu. Ta
ki‘stan nie może trwać zbyt dłu
go.

— Słowem, należałoby zmie
nić przepisy, dostosować ustawę
o obywatelstwie do realiów. W
jakim kierunku powinny, Pana
zdaniem, pójść te zmiany?

— W takim, aby polskie orga
ny konsularne oraz instytucje
zajmujące się sprawami cudzo
ziemców w Polsce mogły w okre
ślonych sytuacjach respektować
fakt podwójnego obywatelstwa.
Jeżeli na przykład ktoś jest oby
watelem państwa obcego i jed
nocześnie Polski, ale w danej sy
tuacji wybiera status cudzoziem
ca, bo chce np. założyć u nas

firmę polonijną, to należy re
spektować ten wybór.

— Ale taka dowolność zapisa
na w akcie prawnym nie jest
chyba najlepszym rozwiązaniem.
Prawo wymaga precyzyjnych o-

kreśleń i kryteriów.
— Sądzę, że moją propozycję

rozwiązania prawnego dałoby się
zapisać precyzyjnie choćby w ten

sposób: jeżeli cudzoziemiec jest
jednocześnie obywatelem polskim,
wtedy oświadcza, według jakich
przepisów chce być traktowany.
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W wytwa-
W efekcie

komputera
inln zł w

obecnie.

ci specjalizujący się
rzaniu podzespołów,
typowa konfiguracja
PC/JCT potaniała z 6
1986 roku do 3.8 min zł

Oprócz dostawców sprzętu zaczęli
pracować r też producenci oprogra
mowania. I tu

lizaćja. Jedni
inżynierskie, . .

jeszcze inni

administracji,
technologicznymi,
Jako jedyny

od Łaby organizujemy
wystawy komputerowe,

POLSKI CUD GOSPODARCZY /

nastąpiła specja-
tworzą programy
inni medyczne,

do zarządzania i
do sterowania

do

kraj

W MIKRO-SKA1 I

Mamy w kraju dwa prawdziwe
rynki; pierwszy owocowo-warzywny
i drugi - komputerowy...

$$$

Gdy piec
opinię, że

dokonają
iem się ’

niezbyt
Jedynie
mieli własne komputery, których
sprowadzenie z zagranicy wymaga
ło uzyskania specjalnej zgody.
Ale zdarzył się cud i...
łono sprowadzać
żadnych ograniczeń. Nawet

cła! I tak oto powstał
rynek z

wielkości

zacji,
specjalistów,
sympatyków,
młodzieży...
Jednakże początki były

lat temu wyraziłem
komputeryzacji Polski

prywatni ludzie narazi-
na kpiny. Zresztą, sam

w to wierzyłem^ Wtedy
nieliczni szczęśliwcy

setkami firm

i rozmaitej
wykształcono

zyskano
zwłaszcza

pozwo-
komputery bez

bez

nowy
o różnej
specjali-

tysiące
miliony

wśród

kami. Najpierw
proste i

przywożone
osoby i :

pośredników,
wchłaniał każdą ilość
Ale niedługo potem
się konkurencja, zmuszjąca
obniżki kosztów i cen. Krzepnące
firmy poczęły szukać oszczęd
ności.

Uruchomiono montownie kompute
rów, najpierw z części impor
towanych. Pojawili się producen-

trudne.

Zaczęło się od handlu kompute-
pojawiły się

tanie urządzenia
przez pojedyncze

sprzedawane poprzez

Wygłodzony rynek
każdą ilość sprzętu,

niedługo potem rozpóczęła
konkurencja, zmuszjąca do

procesami
edukacji...
na wschód

targi i .

mamy e kilka wysokonakładowych
czasopism: od popularnych do

fachowych, setki klubów i wiel
kie zainteresowanie młodzieży.
Wszystko to powstało dzięki
entuzjazmowi, “ umiejętnościom i

pracy tych, którzy w nowej
technice znaleźli sposób na

życie, realizację swych marzeń,
a może nawet rodzaj działalności

społecznej w duchu pozytywizmu.
Dla wielu praca w firmie kompu-

'

terowej stała się alternatywą
emigracji.
Rynek ten ma też swe słabości.
Przede wszystkim brakuje mu

wsparcia wielkiego przemysłu,
którego wytwory są nadal droższe

od zagranicznych. Z drugiej
strony nasze firmy komputerowe
pi'acują głównie na potrzeby ad
ministracji, a bardzo mało dla
unowocześnienia przemysłu.
Wreszcie doskwiera rozproszenie
kapitału. Szansą na jego koncen
trację są wydzielone strefy eko
nomiczne, jak choćby projekto
wany wolny
Balic. Może

polską Doliną
amerykańskiej
Kraków dysponuje wielkim bogac
twem: to naukowcy, którzy tu

mieszkają. Nowy ośrodek przemy
słu elektronicznego mógłby wyko
rzystać ich talenty, a w przy
szłości uwolnić miasto od chmury
trujących dymów.
Znieśmy ograniczenia, - a wyzwo
lona inwencja ludzka da ogromne
efekty.

Takie rozwiązanie nie oznacza
łoby jednoczesnego preferowania
podwójnego obywatelstwa, uła
twiania jego powstawania. Jed
nakże w tych sytuacjach, gdzie
podwójne obywatelstwo już wy
stępuje, pomogłoby to w zała
twieniu wielu spraw, umożliwi
łoby Polonii łatwiejszy kontakt z

krajem.
— A czy generalne uznanie po

dwójnego obywatelstwa nie by
łoby lepsze 1 prostsze?

— Nie sądzę. Są bowiem lu
dzie mający podwójne obywatel
stwo, którzy nigdy nie zadoku
mentują swojej łączności z kra
jem. Nie ma więc potrzeby gene
ralnej zmiany zasad obywatel
stwa polskiego. Chodzi tylko o tę
grupę, która poczuwa się do wię
zi ze starym krajem. I właśnie dla
takich osób byłaby to „furtka” w

przepisach w postaci możliwości
wyboru, jak chcą być traktowani:
jako Polacy czy jako cudzoziem
cy.

Ponadto trzeba pamiętać, że

generalne uznanie podwójnego
obywatelstwa byłoby sprzeczne
z międzynarodowymi konwencja-.
mi podpisanymi przez Polskę, a

zmierzającymi do ograniczenia
przypadków podwójnego obywa
telstwa.

— Czy nie obawia się Pan, że
rozwiązanie pozostawiające decy
zję samemu zainteresowanemu
może wywołać falę krytyki tych
osób, które nie wyjeżdżały z

Polski, lub wyjeżdżając nie pozo
stawały za granicą, pracowały w

kraju, a teraz są traktowane ja
ko obywatele gorszej kategorii,
nie korzystają bowiem z żadnych
przywilejów, jak np. paszport na

cały świat w szufladzie
żliwość założenia firmy
cznej?

— Trzeba się liczyć i
głosami, ale w moim przekonaniu
więcej warte jest utrzymywanie
łączności z krajem dużej grupy
Polonii, niż sztywne oceny j po
dejście,- które odcięłyby tych lu
dzi od kraju.

Uważam, że nie można stwa
rzać osobom mającym podwójne
obywatelstwo, które są i chcą
być lojalne wobec Polski, konfli
ktu sumienia przejawiającego się
w ten sposób, że musiałyby one

zaprzeć się drugiego obywatel
stwa. Wydaje mi się, że rozwią
zanie tych kwestii w duchu Pa
któw Praw Człowieka byłoby
zgodne z międzynarodowymi zo
bowiązaniami Polski, sprzyjałoby
pogłębieniu łączności Polonii z

krajem. Wprowadzenie tych zmian
powinno nastąpić nie poprzez za
wieranie konwencji i umów w

sprawie ograniczenia podwójnego
obywatelstwa — co niektórzy su
gerują — ale poprzez odpowie
dnie zmiany (w polskim prawie
wewnętrznym, w ustawie z 1962
roku.

Rozmawiał: ROMAN DĘBECKI
i
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lub ino-
zagrani-

z takimi

obszar celny koło
uda się stworzyć
Krzemową, na wzór

Silicon Yalley?

Maciej Eabno

Str. 5

wsteczny

Niemoc czarodzieja
raktyka organizowania konferencji okrągłegj stołu
ma już sto lat — zaczęła ją prywatna konferencja
w domu Sir Wiliama Harcourta w dniu 14 stycznia
1887 roku, zorganizowana jako narada przedstawi

cieli różnych orientacji w polityce angielskiej w obliczu kryzysu
oficjalnej polityki w sprawie irlandzkiej.

Sama nazwa nawiązywała oczywiście do słynnej średniowiecznej
francuskiej legendy o Królu Arturze i jego Rycerzach Okrągłego
Stołu. Tak się dobrze stało, że w ubiegłym roku Państwowy Insty
tut Wydawniczy przygotował doskonały wybór ze starofrancuskiego
cyklu, a my możemy u źródła zapoznać się z legendą Okrągłego
Stołu. Jest ona nader pouczająca.

Oto czarownik Mernin na dworze celtyckiego króla Artura po
darował królowi „stół okrągły”, a wokół niego sto pięćdziesiąt
stolców drewnianych 1 na większości z nich wypisane było złoty
mi literami: Tu ma zasiąść Taki a Taki, wszelako no stol
cu, który znajdował się naprzeciw fotela królewskiego, niczyje imię
nie było wypisane”. (Tłumaczenie Krystyna Dolatowska). Okrągły
stół miał zakończyć rywalizacje między rycerzami o miejsce w po
bliżu króla — wszystkie m-ejsca byty równe. Ale przecież zauważ
my, że dwa miejsca były wyróżnione — króla, co podkreślało po
zostawienie wolnego miejsca po prawicy króla („Na pamiątkę Pa
na Naszego Jezusa Chrystusa”) oraz miejsce naprzeciwka króla,
zwane Miejscem Niebezpiecznym, które zostało zarezerwowane dla
rycerza, który znajdzie legendarnego Świętego Graala, czyli naczy
nie, którym Chrystus posługiwał się podczas Ostatniej Wieczerzy

Wspaniała to była idea — zjednoczenie tak zazdrosnych o swą
pozycję rycerzy, .wskazanie im ambitnego celu, jakim było odszu
kanie świętego naczynia, a także — jakby dodatkowo — ukształ
towanie etosu rycerskiego. „Imieniem Rycerzy Okrągłego Stołu —

rzeki pan Gowen — ślubuję, iż nigdy dziewica żadna lub dama
nie zjawi się na tym dworze szukając pomocy, aby jej nie otrzy
mała...” . ...............

Niestety, Rycerze Okrągłego Stołu nie dotrzymali przysięgi swo
jemu królówi. Znalazł się wśród nich Kay, brutalny samochwał,
Lancelot, najdzielniejszy, ale też i kochanek królowej Guinenere.
który -przyprawił mu rogi oraz Modred, który go zdradził

Okazuje się, że tak piękna idea równości i braterstwa, która w

myśl_ idei i przysięgi łączyła wybranych 150 Rycerzy Okrągłego
Stołu niezbyt pasowała do pełnego namiętności średn:owiecznego
świata. Próżność, miłość i pęd do roladzy, nie cofający się przed
zdradą, popsuły plany czarodzieja Merlina. Jak więc uczy nas le
genda, nawet czarodziej nie potrafi opanować sprzeczności ludz
kich interesów i pasji.

TOMASZ GOBAN-KLAS

Zadanie specjalne
Czołowy pracownik radziec

kiego handlu zagraniczne
go, a później wiceminister

w tym resorcie, L. Zorin, pisze
w swych wspomnieniach o ty*11,
jak w latach II wojny świato
wej realizowano ..specjalne zada
nie” Państwowego Komitetu

; Obrony — zapewnienia transpor
tu amerykańskich i brytyjskich
ładunków wojskowych przez
iran do ZSRR. W celu pomyślne
go przeprowadzenia tej operacji
Moskwa wycofała z frontu dużą
grupę specjalistów wojskowych,
kierując ich do Iranu i Iraku, by

zorganizować zaopatrywanie fron
tu w sprzęt wojskowy i inne to
wary. Zbudowano nowe przysta
nie. estakady dla linii kolejo
wych i ciężaró.wek, magazyny i
bazy, w. których amerykańscy i
brytyjscy mechanicy zajmowali
się montowaniem samolotów i sa
mochodów.

Pod koniec 1943 r. co miesiąc
trzeba było dostarczyć do grani
cy z ZSRR (odległość ponad 2
tys. tan) 5 tys. pojazdów. Utwo
rzono krótkotrwałe kursy nauki
jazdy, na których uczyli się Per
sowie, . Lutowie, Kurdowie.

Ormianie, Gruzini, potomkowie
emigrantów rosyjskich.

Co miesiąc dostarczano prze
ciętnie 4Ó0 samolotów brytyjskich
i amerykańskich różnego typu.
Loty odbywali na nich piloci ra
dzieccy, którzy przedtem wy-
próbowywali samoloty. Przez
Iran dostarczono również 1/4
wszystkich czołgów wysyłanych
przez sojuszników do ZSRR.

L. I. Zorin: „Osoboje zadanije”
(Specjalne zadanie). Moskwa.

Wyd. „Połitizdat”, 1987 r.
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rzyglądając się z całym szacun
kiem* uroczystościom z okazji 70-
lecia odzyskania niepodległości,
zastanawiałem się, czy między
politykami — niezależnie od pre

zentowanych programów, idei, różnic i sporów —

nie ma przypadkiem jakiegoś tajnego porozumie
nia, mającego na celu tumanienie rządzonych
przez nich narodów. Każda bowiem ekipa, nie
zależnie od systemu, czegoś zakazuje, jakimś po-

• glądom stawia tamę, jakieś fakty starannie u-

krywa, uniemożliwiając o nich głośną dysputę,
dzięki czemu, gdy do władzy dochodzą nowe

rządy mogą one zyskiwać sobie sympatię społe
czeństw, uchylając stare zakazy. No i z takim
właśnie przypadkiem mamy do czynienia, gdyż
nikt zdrowy na umyśle, nie mógł chyba przypu
szczać, że z pamięci zbiorowej Polaków da się
wymazać Człowiek, który stał na ich czele, gdy
wreszcie uwolniliśmy się od zaborców. A te,
kwiaty na Wawelu u trumny Piłsudskiego kła
dzione od lat, które tak się nie podobały niektó
rym wycieczkom zagranicznym, były najdobit
niejszym świadectwem, że skazanie Józefa Pił
sudskiego na nieobecność w naszej historii gra
niczy z niemożliwością.

Ale urok historii, jako owocu zakazanego, bę
dzie teraz malał a zacznie się normalne małżeń
stwo — tak to na pewnej sesji określił stołeczny

historyk dr Janusz Osica. Dlatego zajmiemy się
współczesnością, która pod przewodnictwem
rządu Mieczysława F. Rakowskiego nabiera
wreszcie innego rytmu. Niektórzy, jak. podejrze
wam, nawet zaczęli już nie nadążać, a mam tu

na myśli różne urzędy, zarządy, centrale, które
przez lata całe budowały misterną piramidę
przepisów, uzasadniających ich istnienie, a tu

tymczasem w ciągu trzech tygodni: minister rol
nictwa zniósł 300 aktów regulujących życie rol-
rika do granic absurdu (o czym pisał przed paro

ma miesiącami „Przegląd Tygodniowy”), minister
współpracy gospodarczej z zagranicą uchylił 61
aktów normatywnych', minister transportu, żeglu
gi i łączności — 880, minister przemysłu — 491,

Rząd ruszył wreszcie także sprawę fundamen
talną dla zmiany przestarzałej struktury gospo
darki. Wybór Stoczni na początek nie byl może

najszczęśliwszy, choć argumenty które przedsta
wił na łamach „Polityki” Andrzej Mozołowski są
właściwie miażdżące. Miażdżące ekonomicznie,
a ekonomia źle znosi, zarówno ideologie, jak i
sentymenty. Zresztą minister Wilczek . ma już
wytypowanych sto kolejnych zakładów do likwi
dacji, a zwolennicy radykalnych posunięć zwią-

Ćwiczenia pod równoważnią

Z głowy na nogi!
minister budownictwa — 241. To nie są żarty,
proszę państwa, żeby tę -wszystkie akty przygo
tować, opracować, wdrożyć do praktyki, kontro
lować wykonanie administracja wszystkich szcze
bli i rodzajów (od zakładowej po państwową)
straciła prawdopodobnie dobrych parę lat. I
teraz to wszystko rozsypało się w gruzy.

Mam tylkb żal do panów ministrów, że nie
zafundowali nam konferencji prasowych, byśmy
mogli poinformować opinię publiczną, jakie me
chanizmy blokujące posługiwanie się zdrowym
rozsądkiem, zostały już usunięte. Nie jest to ba
gatelna sprawa, bo u nas nazbyt często obywa
tel musi sobie sam być adwokatem.

zanych z ochroną środowiska uzyskali znaczący
prezent, w postaci likwidacji Huty Siechnice,
o co Wrocław walczył bezskutecznie od paru lat,
tak, jak kiedyś Kraków o Skawinę, a dziś o dru
gą hutę.

Parotygodniowy bilans rządu MFR jest na
prawdę imponujący. Od stycznia wchodzą w ży
cie nowe zasady oprocentowania wkładów na

książeczki PKO, w znaczącej części do wysoko
ści realnej stopy inflacji; w tymże terminie znie
sione będą ograniczenia w wyjazdach za grani
cę. Padły gwarectwa, a wspólnota węgla i stali
będzie zredukowana o 40 procent. Połowę stanu

osobowego zwalnia też Ministerstwo Przemysłu.

Zlikwidowano nadto monopol w skupie, oraz pod
niesiono ceny skupu na mleko, żywiec i inne
produkty. Powinno to być. bodźcem do rozwoju
hodowli, a w konsekwencji za rok, dwa, lepszego
zaopatrzenia w żywność. Jednocześnie rząd wy
cofał swój wniesiony do Trybunału Konstytucyj
nego wniosek w sprawie ograniczeń dostaw opa
łu dla wsi. Skoro wśród przyjętych przez rząd
priorytetów jest rolnictwo —■powiedział mint-
ster Wilczek — to odmawianie węgla na produk
cję rolną i cele bytowe w kraju, wydobywają
cym go w ilości 192
zdrowym rozsądkiem,
sądu zapowiedział od
nie reglamentacji. ■

Sam zaś premier, w zgodzie z Gorbaczowow-
skim modelem sprawowania rządów, który wyra
źnie preferuje bezpośredni kontakt z obywatelami
zdejmując władzę z wysokiego piedestału, przy
jął nowy zwyczaj prezentowania raz na dwa
tygodnie czegoś w rodzaju sprawozdania, wypo
wiadanego z własnego gabinetu w Urzędzie Ra
dy Ministrów. Kameralny urok, który zawsze był
cechą charakterologiczną, zjednującą MFR sym
patię, został tym samym wykorzystany jako
pewna wartość propagandowa. I dobrze. Ludzka
twarz nigdy władzy nie szkodziła. A program na

najbliższy rok, ujęty w sformułowanie, iż będzie
to „rok energicznego stawiania wszystkiego z

głowy na nogi” wreszcie przemawia do normal
nego człowieka. Tak trzymać.

min ton, kłóciłoby się ze

A dla spuentowania tego
kwietnia w ogóle zniesie-
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W pogoni za

kolekcjonowaniem
rekordów we Fra
ncji od 5 lat od
bywa się w miej
scowości Aubigny
festiwal rekordów.
Widoczne >ęa na
szym pierwszym
zdjęciu gigantycz
ne pantofle (wa
żące po 35 kg)
wykonał w ciągu
7 miesięcy fran
cuski szewc Ge
rard Bausiere, Nic
dziwnego, iż ma
ła dziewczynka wygląda w jednym z tych bucików jak krasnolu
dek. Innym rekordem jest widoczna’ na naszym drugim zdjęciu
książka, która reklamuje księgarnię we francuskiej miejscowości

SŁONIE mogą
mieć związek
z polityką nie

tylko dlatego, że
ich wizerunek
wybrała sobie za

symbol jedna z a-

merykańskich
partii. Ostatnio
sprawa słoni z

Angoli i Mozam
biku stała się po
lityczna i to w

sposób dla zwie
rząt tragiczny.

Wychodzący w

Republice
łudniowej
tygodnik
Weekly
przyniósł
no niezwykłą in
formację. Oto
Jonas Savimbi,
wódz '

zbrojnych
antyrządowych

oddziałów UNITA
w Angoli popie
rany przez RPA,
ofiarował połud

Po-
Afryki

„The
Mail”

niedaw-

Nimes. Wymiary
tej książki: 104 cm

wysokości, 72 cm

szerokości i waga
110 kg. Także
francuską rekor-
dzistką jest naj
większa na świe-
sie kostka cukru
ważąca 82 kg Wi
doczna na na
szym trzecim zdję
ciu para mogła
by nią posłodzić
parę tysięcy kaw
Na ostatnim festi
walu rekordów w

Aubigny prezen
towano wiele in
nych gigantycz
nych przedmio
tów. Wśród naj
chętniej. ogląda
nych znalazły się:

młynek do kawy, o wysokości 310 cm (mielący znakomicie kawę),
550-centymetrowa tubka pasty do zębów, zawierająca 2 tony te
go specyfiku, ponad sześciometrowa „szczoteczka do zębów” czy
kostka masła o wadze pół tony, długości 1,75 m i grubości 90 cm.

W trakcie festiwalu wiele osób marzących o dostaniu się do
księgi rekordów prezentowało swoje umiejętności Przykładowo
francuski mim Jean Manuel Lara pobił swój własny

' rekord
wykonując przez 13 godzin i 45 minut gesty automatu...

WITOLD GRZYBOWSKI
Fot. CAF

niówoafrykańskiemu premierowi
znamienny podarek: model ka
rabinu „kałasznikow” wykonany
z kości słoniowej. Wspomniany
tygodnik, krytykujący na swych
łąmach rasizm i apartheid, napi
sał, iż ten podarek to coś więcej
niż symbol — to dowód straszli
wej zbrodni bojowców i ruchu
UNITA popełnianej na słoniach
Właśnie kością słoniową płacą
oni za broń (dostawcom z RPA
Zdaniem specjalistów, w ostat
nich latach dziesiątki tysięcy sło
ni zamordowano w angolańskiej■mozambickiej dżungli no to, że
by ich cennymi kłami opłacać
dostawy uzbrojenia. Republika
Południowej Afryki tylko w la
tach 1982 i 1983 wywiozła wy
robów z kości słoniowej dziesię
ciokrotnie więcej niż tej kości
legalnie importowała.

Specjaliści szacują, że pogłowie
słoni w Angoli i Mozambiku
gwałtownie spada właśnie na

skutek rzezi dokonywanych nrzez

antyrządowe partyzantki. Kły
sieniowe kupują pośrednicy wy
wożąc je do RPA, na Tajwan, do
arabskich emiratów, Japonii, In-

dii. W tych krajach wielu ludzi
żyje z obróbki kości słoniowej
Pośrednicy dostartzają natomiast
do Afryki broń i sprzęt wojsko
wy. Droga zbytu kości słoniowej
prowadzi, z Angoli przez Namibie
: RPA. Z Mozambiku wywozi się
ten towar przez terytorium Ma
lawi. Władze Mozambiku sprze
dają legalnie znaczne ilości kości

. słoniowej na światowym rynku.
Są to, według oficjalnych objąś-
nień, kły zdobyte w podziem
tiych kryjówkach buntowników
W ub. roku z Mozambiku wy
wieziono legalnie ok 80 ton ko
ści słoniowej. W poprzednich la
tach ten eksport nie przekraczał
wielkości 3 ton rocznie.

Cała sprawa obraca z nową
siłą światową opinię - przeciw
władzom RPA, które wspierają
zbrojnie i politycznie antyrządo
we ruchy w Angoli i Mozambi
ku. Wsparcie to okazuje się tra

giczne w skutkach nie tylko dla
ludności południa Afryki ale 1
dla 1 najpiękniejszych okazów jej
fauny.

MAREK SAKOWSKI

est ich pełno. Rozejrzyjcie się po podwórkach, czy
placykach przed blokami. Co drugie dziecko z klu
czem wiszącym na sznurku „urzęduje” obok, przed,
czy też za domem, bawiąc się lub nudząc. W ku

rzu, w deszczu, śniegu, słońcu, dzieci gromadzą się koło trzepa
ków. Zauważyłem to zjawisko już dawno i nie tylko w Krakowie.
Dzieciaki obsiadają trzepak jak wrony drzewa na plantach. Tam
szepcą sobie swoje tajemnice, tam się namawiają, umawiają, mo
cują, wymyślają zabawy, przekazują ploteczki. Tam się obrażają,
kłócą, bywa że i biją.

W naszych warunkach, kiedy mamy przeważnie pracują, a po
pracy przystępują do spełnienia obowiązku „domowego etatu”, nie
można się dziwić, że dzieci ciągną z domu na podwórko. Żal tylko
serce ściska, że los przeznaczył im takie trzepakowe dzieciństwo..

I skoro inaczej być nie może, nie podnosiłbym tego tematu, gdy
by nie liczne i stałe sygnały o . złych zabawach naszych dzieci...
Dzieci zamęczają zwierzęta! Specjalnie ćelują w tym Nowa Huta
i podkrakowskie osiedla. Przywiązywanie do kocich ogonów pu
szek blaszanych, dawno przestało być atrakcją. Teraz jest „w mo
dzie” na przykład przybijanie gwoździem deseczek do kocich ła
pek. — Mamo — woła maluch w okno — zrzuć mi parę gwoździ!
— mamusia zrzuca synkowi- garść gwoździków, ńie racząc się za
interesować, do czego są mu potrzebne! Rodzice fundują dzieciom
ostre scyzoryki, czy fińskie noże, nie przypuszczając, do czego
posłużą... Zgroza człowieka ogarnia, kiedy pomyśli się do czego
zdolna jest dziecięca wyobraźnia. I skąd czerpie wzory?! Ileż
razy pisałem o wyrzucaniu psiaków z wysokich pięter przez okno?
Wyrzucali je dorośli. To, że .przeważnie pijani,- w niczym ich nie
usprawiedliwia! Iluż przechodniów potrafi kopnąć na

chodzącego psa, ćzy przebiegającego kota. Patrzą na to
ci... I chętnie naśladują dorosłych.

Jak. zopobiegać okrutnym zabawom dzieci? Gd-ybyż
żechciały się umówić, aby każdego dnia jedna z nich kontrolowała
te dziecięce igraszki? Czy to tak trudno wyjrzeć z okna, czy z bal
konu, a nawet od czasu do czasu pofatygować się na podwórko
i sprawdzić co dzieciaki robią?! Czy rzucone choćby mimochodem
dzieciom zdanie, na temat kulturalnego odnoszenia się do zwie
rząt, zabierze wiele czasu? Czy zebranie odpadków z obiadu i po
lecenie dzieciakowi, by ustawił je gdzieś .w kąciku podwórka,
z przeznaczeniem dla głodnych zwierząt, nie zmieni jego stosunku
do czworonogów? Skoro mama każę karmić, skoro mama czy tata

myślą o głodnych zwierzętach, to znaczy, że trzebi je lubić, nie

wyrządzać im krzywdy. Dzieci przez całe swoje dzieciństwo wzo
rują się na dorosłych. W domach, gdzie trzyma się kanarka, cho
mika, rybki czy pieska, dzieci - mają przyjazny stosunek do zwie
rząt. Oczywiście nie każdy dom może sobie pozwolić na zwierza
ka," ale każdy dom powinien dbać o właściwy stosunek dzieci
do świata zwierząt. Apeluję do nauczycieli: Poświęćcie parę chwil
na rozmowy dotyczące'tego tematu! Nie uważajcie tego za stra
cony czas! Umiejętnie i interesująco podane prawdy, wchłonie

szybko młody umysł. Być może właśnie tu, w przedszkolu i w szko
le, dzięki dobrej woli pedagoga, dziecko nabierze szacunku dla
świata zwierząt, nauczy się go rozumieć i kochać.

ALEKSANDER

ulicy prze-
także dzie-

tak mamy

© Ukazała się kolejna ilustro
wana kartka pocztowa z wydru

kewanym znaczkiem wartości 15
zł z. cyklu. „70 rocznica odzyska

•ma niepodległości Polski". Uka
zano na nim podobiznę pol;tvka
ekonomisty i historyka Włady
sława Grabskiego (1874 1938).

© ZSRR upamiętnił okoliczno
ścmwym znaczkiem 70 rocznicę
urodzin przywódcy ludności mu

rzynskiej RPA Nelsona Mandeh

© „Dzikie kaczki’’ — to temat
5 znaczków i bloczka Węgier.

© Watykan przypomniał emi
sią 3 znaczków 400 rocznicę
śmierci słynnego włoskiego ma

larza Veronese, włąśc. Paolo Ca
liari (1528 1588). Prezentują one

reprodukcje jego obrazów.

© Włochy propagują okolicz-
nościowym znaczkiem piłkarskie
mistrzostwa świata ..Italia 90”.

• Kilka krajów wydało zna

czki z okazji 25 rocznicy zamor

dowanią prezydenta USA Johna
F Kennedyego (1917 1963).

® Australia pokazała na 4 zna

'■zkach krajobrazy swego kraju.
@ Oto znaczek Japonii z cyklu

.Zabytkowa architektura”.
@ „70 rocznica odzyskania nie

podległości Polski” - to hasło

interesującej wystawy filatelisty
cznej otwartej do 30 stycznia
1989 r w Muzeum Poczty i Tele
komunikacji we Wrocławiu.
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POLSKA JEST
SPOKREWNIO

NA Z KOREĄ
POŁUDNIOWĄ

POPRZEZ.., opo
ny „uniroyal
Teza brzmi dość
ryzykownie — ale
jeśt. prawdziwa

W v połowie lat
śiedeżadziesią-

tych zakupiono
dla Dębickich
Zakładów Opon
Samochodowych

licencję na pro
dukcję ogumienia
z firmy Uniroyal.
Tego samego li
cenejudawce wybrała także Ko
rea Południowa. Dzięki temu

zbiegowi okoliczności dębickie o

pony „Stomil” D-124 są identycz
ne, jak koreańskie „kumho” 777

Ogumienie z Korei Południo
wej — dobre i tanie - podbija
rynki europejskie, Wielka popu
larność zdobyło m. in. w Szwecji,
gdzie w celach reklamowych roz

grywane są zawody automobilo
we dla samochodów startujących
wyłącznie na oponach „kumho”.
A co z naszymi?

Zdjęcie pochodzi z wyścigu
górskiego o puchar firmy Kumho
w Solleftea w środkowej półno
cy Szwecji.

Fot. G. CHMIELEWSKI
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— Zimą, bardziej niż w innych .

porach roku, grozi nam zakwa
szenie organizmu. Jadamy
wiem dużo pieczywa, potraw
eznych i mięsnych, i więcej
szczów. Jak się bronić nrzed
zakwaszeniem?

— Nasze zdrowie zależy
codziennej porcji surowego
rzy wa. Świetne są surówki

od
wa-

z

warzyw korzeniowych, jak: seler,
marchew, chrzan, rzodkiew lub
cebulowych jak cebula bądź po
ry. Kiszonki świetnie zastępu
ją surówki ze świeżych wa
rzyw,- ale nie można ograni
czać się jedynie dó kiszonej ka
pusty. Do surówek warto przy
zwyczaić domowników, aby nie
mogli się przy obiedzie bez nich
obejść. Poza witaminami i zwią
zkami mineralnymi zawierają o

nę też enzymy, czyli katalizato
ry o budowie białka, pomagają
ce nam w trawieniu i orzemia-

.nie materii. Dlatego obiad powi
nien zaczynać
Potem drugie
zupa

— Jcdimy
kolejności.

— Niesłusznie, ale to z przy
zwyczajenia. Jeśli ktoś musi jeść
zupę przed mięsem, to przed zu

pą powinien zjeść choć trochę
surówki. Resztę może sobie zo
stawić do drugiego dania. A na o-

biad powinna być z warzyw .—

prócz ziemniaków — jarzyna go
towana, poza tą surówką.

— Zachęca Pani do
warzyw gotowanych. One
wiele witamin.

— Jeżeli nawet podczas
wania tracimy mniejszą

dorzucić uwagę: warzywa poma
rańczowe (np. marchew i pomi
dory) zawierają duże ilości pro
witaminy A (karoten), czasem też

witaminy E i D, czyli witaminy
rozO' szczalne w tłuszczach. Aby
ićh więc nie tracić, trzeba pod
koniec gotowania lub duszenia
dodawać do potrawy nieco tłu
szczu. Np. Jnargaryny, masła lub
łyżeczkę oleju.

Rozmawiała:

WANDA STRZAŁKOWSKA
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się od.... surówki
danie, a na końcu

w zupełnie innej

goto
lub

większą część wit. C, to zostają
inne, nie ulegające rozkładowi
pod wpływem wysokiej tempe
ratury, jak np. witaminy A. D i
E, a także składniki mineralne —

i to jest nasz ratunek przed za

kwaszeniem organizmu. Najbąr
dziej zasadotwórcze — przypom
nę — są marchew, buraki, sele
ry, jabłka, fasolka szparagowa
sok i przecier pomidorowy. Naj
bardziej dostępne z tego „wybo
ru” są ziemniaki. Zjadamy ich
wprawdzie za wiele, a mimo to
nie nadążają ze zneutralizowa
niem wpływu produktów zakwa
szających. Marchwi jadamy wciąż
za mało i nie jest ona jeszcze do
ceniana. Chciałabym ponadto

POZIOMO: 1. krzew z rodziny
krasnosokowatych, 5. rozżarzona

lawa, 10 objęcie wyższego
nowiska, 11. mieszkaniec
siejszej Hellady, 12 wyspa
Indonezji, której stolicą
Singaradja, 13. częste mieszka
nie nietoperzy, 14. siostra Balla
dyny, 16, składnik : gazu ziem- .

nego, 17, dźwięk „g” podwyż
szony o półton, 19; chroniona
bylina górska, 23. ptak symbol
dumy, 25. lichy napój. 28. nie
jeden w komnatach wawelskich
31. harmoniczne współbrzmienie
kilku dźwięków, 32. imię zna-,
nej autorki utworów kabareto
wych Lipińskiej, 33. materiał
izolacyjny, 34. szczenię, 35. o-

dzienie, 36. dokumenty biurowe.
PIONOWO: 1. wieprz, 2. krzy

wa zbliżona kształtem do elipsy,
3. miasto nad Prosną znane z

fabryki fortepianów, 4. jedna z

„sypialni" Warszawy, 6 kwaśny
owoc pgrodpwy, 7. najwyższy
maszt na statku, 8. finał wyści
gu, 9. śródziemnomorski krzew
ozdobny, 15. miasto, w

nad Dżamną, słynne z

Perłowego, 18. jeden z

niejszych rolniczych
USA, 20. zespół ludzi
eyob pewną pęacą, 21 gatunek
kalafiora, 22. gruszka faworyt
ka, 24. drugie pod względem
wielkości .miasto w. Japonii, 26.
dekret carski, 27. płynne „zło
to” krajów arabskich, 29. poran
na srebrzystość na łące, 30.
półszlachetny kamień o budo
wie wstęgowej. ADAM

jest

1234 5878»
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Rozwiązanie
Krzyżówki nr 134

Poziomo: Szyfon, Wena, Óce-
lot, Ilja, Less, Maszoperia. Ko
laż, Cerat, Makaronizm, Arab,
Port, Laweta, Żbik, Karaka.

Pionowo: Stiuk, Flama, Noks,
Nemo, Wole, Eter, Ansa, Siła.
Ażur, Zgon, Pucz, Opar, Amper.

Tutka, Małż, Kali. Abak, Opel,
Imak.

Nagrody książkowe wyloso
wali: Kazimierz Niewiadomski,
Sucha Beskidzka; Jerzy Ciemp-
ka, Kraków; Adam Szymski, i
Kraków; Ludwik Tripól, Kra
ków; Janina Gąsiorowska, Tar
nów



Nr 225 KRAKOWA Str. 7

Piątek
Słowackiego 19 Niewolnice z Pi-

pidówki. Miniatura (pl św. Ducha

2) 19.30 Maski. Stary Teatr im. H .

Modrzejewskiej 19 Wiosna narodów
w cichym zakątku (abonamenty
nieważne). Scena przy ul. Sław
kowskiej 14 19.30 Dolorado. Kame
ralny 16.30 Przed sklepem jubilera
(przedst. zamkn.). Bagatela 16
Pierścień i róża. Mała Scena 20

Wysocki — ze śmiercią na ty.
Ludowy 19.15 Dzień gniewu. Scena
Dziecięca (ul. Lubicz 48) 17 Piotruś
i wilk. Maszkaron — Scena Studio

(ul. Boh. Stalingradu 21) 19 Masz
ochotę na miłość. Scena Wieża Ra
tuszowa 19 Ostatnia noc Sokratesa.
Teatr 38 (Rynek Główny 7) 19.30
Proces. Hotel „Pod Różą” (ul. Flo
riańska 14) 20 Marek Grechuta +

Zespół „Anawa”, 21.30 „Kabaret
Stańczyk”. STU (al Krasińskiego
16) 19.15 Wariat i zakonnica. Fil
harmonia 19.30 Koncert muzyki
chóralnej: Chór PFK.

Sobota
Słowackiego 19 Czarujący łajdak.

Miniatura 19.30 Maski. Siary Teatr
im. H . Modrzejewskiej 19 Wiosna
narodów w cichym zakątku. Sce
na prży ul. Sławkowskiej 14 19.30'
Dolorado. Kameralny 16.30 Przed

sklepem jubilera (przedstawienie
zamknięte). Bagatela 10 Pierścień i
róża. Ludowy 11 Zemsta, 19.15
Dzień gniewu. Groteska 10 Hanusia
i mysz Pompeusz, 12.15 Piotruś.
Kaczka i wilk. Maszkaron Scena
Studio (ul. Boh. Stalingradu 21) 11
Jak w bajce. 19 Masz ochotę na

miłość. Scena Wieża Ratuszowa 19
Ostatnia ńoc Sokratesa. STU 17,
19.15 Wiariat i zakonnica. Jama
Michalika 22.15 KałJaret „A to ci
wesele” Filharmonia* 18.30 Koncert

muzyki chóralnej: Chór PFK.
PWST (Warszawska 5) 19.15 Largo
Desolato.

Niedziela

Opera (Scena Operowa w Teatrze
im. J . Słowackiego) 12 Coppelia
Słowackiego 19 Czarujący łajdak
Miniatura — niecz. Stary Teatr im.
H. Modrzejewskiej 19 Wiosna na
rodów w cifchym zakątku. Scena

przy ul. Sławkowskiej 14 19.30 Do
lorado. Kameralny 16.30 Przed

sklepem jubilera. Bagatela 16
Pierścień i róża- Mała Scena 20

.Wysocki — ze śmiercią na ty Lu
dowy 16.30 Dzień gniewu. Groteska
17 Piotruś, kaczka i wilk. Maszka
ron — Scena Studio (ul. Boh Sta
lingradu 21) 19 Masz ochotę na mi
łość, Scena Wieża Ratuszowa 19
Ostatnia noc Sokratesa (spektakle
dozwolonć od lat 16). STU 19.15
Wariat i zakonnica Teatr 38 19.30
Proces. PWST 19.15 Largo Desola
to. Kabaret Drops (Hotel pod Różą)
11 Pi pi rusza w świat.

Piątek
Kijów 16 Samotny wilk McQua-

de (USA 1. 15), 18 James Bond —

Zyj i pozwól umrzeć (USA I. 15
— przedpremierowy), 20.15 Gliniarz
z Beverly Hills, cz. II (USA 1. 18
— przedpremierowy). Uciecha 15.45
Dzieci gorszego Boga. (USA 1' 15),
18 Dom gry (USA 1 18),. 20.15 Ma-
lone (USA 1. 18), Warszawa ,16
Przyjaciel mojej przyjaciółki (fr. 1

15), 18 Pokój z widokiem (ang. 1

12), 20.15 Mściciel znad Żółtej Rze
ki (Hongkong 1. 15). Wolność 16,
18 Nowy Jork — czwarta rano

(poi. 1. 15), 20 Krótkie spotkania
(radź. 1 . 15). Iluzjon — Związko
wiec (ul. Grzegórzecką) 15 30. 18,
20 30 Tora. Tora. Tora (USA-jap. 1

15). Wanda 15 30 .Piraci (fr.-tunez.

I. 12), 18 Krótki film o zabijaniu
(poi. 1. 18), 20 15 Superglina (Robo-
cop) (USA 1. 18 — przedprem.) .

Wrzos (ul. Zamojskiego) 15.45 Mi
sja specjalna (poi. 1. 15), 17.45, 19 45
Pluton (USA 1. 18). Świt (os. Tea
tralne) 15.45 Kaczor Howard (USA
1. 15), 18 Sławna jak Sarajewo (poi
1. 18), 20.15 Bilitis (fr. 1 . 18 - film
z pogranicza). Światowid 15.45

Hong' Gil Dong — karate mistrz

(koreański 1. 12), 18 Więzień Bru-'
baker (USA 1. 18 — pożegnanie z

filmem), 20.15 Kamienny wyrok
(kanad. I. 18). Mikro (ul. Dzierżyń
skiego) 16 Wdowa po pastorze
(szw.), .18 Gandhi (ang. 1. 15) Kul
tura (Rynek Główny 27) 14 Goniec

(radź. 1. 15), 15.45 Dzika namiętność
(USA 1. 18), 18, 20 15 Filmowa Hi
storia Chin: Dr Sun-Yat-Sen
(chiń. 1986). Sfinks (ul Majakow
skiego) 15.45, 18, 20.15 DK-F: Re
trospektywa Braci Ta^ianich „We
władzy ojca”. Tęcza (ul Praska)
16.30 Przygody Alibaby i 40 roz
bójników (radź) 18 45 Christinej
(USA 1. 18). Podwawelskie (ul Ko
mandosów) 15 Nieoczekiwana zmia
na miejsc (USA 1. 15). Pasaż (Pasaż
Bielaka) 15, 17, 19 Mucha (USA 1.

18).
Sobota

Kijów 16 S?m-)t >.y wilk McQua-
de, 18 James Bond - Zyj i Dozwól

umrzeć, 20.15 Gliniarz z Beverly
Hills, cz. II. Uciecha 14.15 Krót
kie spięcie (USA 1. 12), 15.45 Dzieci

gorszego Boga, 18 Dom gry, .20.15
Malcne. Warszawa 16 Przyjaciel
mojej przyjaciółki, 18 Pokój z wi
dokiem, 20.15 Mściciel znad Żółtej
Rzeki. Wolność 10, 16 Krótki film
o miłości (poi. 1 . 15), 12 Trójkąt
bermudzki (poi. 1 . 15), 18 Nowy
Jork — czwarta rano, 20 Dni fil
mu radzieckiego: Zapomniana me
lodia (1. 15). Iluzjon — Związkowiec
9 DKF dla młodzieży,- 12, 13.30 Ma
ły Iluzjon: Przygody Tomka Sawye-
ra (USA b.o.), 15.30, 18, 20.30 Tora,
Tora, Tora. Wanda 10, 12.15 Klątwa
Doliny Węży, 15.30 Piraci, 18 Kró
tki film o zabijaniu, 20.15 Super
glina (Robocop). Wrzos 15.45 Misja
specjalna, 17.45, 19.45 Pluton. Świt
15.45 Kaczor Howard, 18 Sławna

ja.k Sarajewo, 20.15 Bilitis. Świa
towid 15 45 Hong Gil Dong, 18,
Więzień Brubaker, 20.15 Kamienny

. wyrok. Mikro 15 Rejs (poi. 1 . 15),
18.30 Ballada o Nąrayamie (jap. 1 .

18); 21 Trzeci trop (USA-hiszp. 1.

15). Kultura 14 Strzały Robin Ho-
oda (radź, b.o .), 15.45 Dzika namię
tność, 18, 20 Filmowa Historia
Chin: „Czerwone łany” (chiń 1988
r.)_ Sfinks' 15,45, 18, 20.15 DKF:

Retrospektywa Braci Tavianich —

„Good morning Babilonia”. Tęcza
15, 16.45 Christine. Podwawelskie

15 Nieoczekiwana zmiana miejsc,
17.30 Gabriela (brąz. 1 . 18). Pasaż
12 Bajki (poi. b .o .), 10, 13, 15, 17,
19 Mucha.

Niedziela
Kijów 16 Samotny wilk McQua-

de, 18, 20 Gliniarz z Bererly Hills,
cz. II. Uciecha 14.15 , Krótkie

spięcie, 15.45 Dzieci gorsze
go Boga, 18 Dom gry, .20.15 Ma-
lone. Warszawa'16 Przyjaciel mo
jej przyjaciółki, 18 Pokój z wi
dokiem, 20.15 James Bond — Zyj
i pozwól umrzeć (USA 1. 15 —

przedpremierowy). Wolność 10, 16'
Krótki film o miłości, 12 Trójkąt
bermudżki, 18 Nowy. Jork — czwar
tą

'

rano, 20 Zapomniana melodia.
Iluzjon — Związkowiec 12, 13.30
Przygody Tomka Śawyera, 1'5.45,
18, 20.15 Bitwa o Anglię (ang. 1.

15). Wanda 10, 12.15 Klątwa Doli
ny Węży, 15.30 Piraci, 18 Krótki
film o ■•■ałbijćniu, 20.15 Superglina
(Robocop). Wrzos 12 Bajki (poi.
b o.), 13 Czarne stepy • (poi. b.o.),
15.45 Misja specjalna, 17.45, 19.45'
Pluton. Świt 13.45 Czterej pancerni
i pies, cz. VIII (poi. b .o .), 15.45
Kaczor Howard, 18 Sławna jak Sa
rajewo, 20.15 Bilitis. Światowid 13
Cudowne dziecko (pol. -kanad. b.o .),
15.45 Hong Gil Dong — karate
mistrz, .18 Więzień Brubaker, 20.15
Kamienny wyrok. Mikro 16.45
Smok Dexter (holend. b . o .), 18.30
20.15 Trzeci trop. Kultura 14 Strza
ły Robin Hooda, 15.45 Dzika na
miętność, 18, 20 Klasztor Shaolin

(Północny i Południowy, chiń 1987
r.j. Sfinks 11, 12 Poranki. 15.45 18,
20 15 Indianą Jones (USA 1. 15).
Tęcza 15 Bajki, 16 Przygody Aliba
by i 40' rozbójników, 18.15 Christi
ne. Podwawelskie 12 Bajki. 13
Dersu Uzała (radź, b.o .), 15 Nieo-'
czekiwana zmiana miejsc, 17.30
Gabriela. Wspólnota (ul. Dobrego
Pasterza 100) 11 Wycieczka kaja
kiem (poi b.o), 12 15 Najazd Czar
nego Księcia (radź. b .o .). 16 Kapi
tan „Wędrowca” (radź. 1. 12), 19
Maskarada (poi. 1 . 18). Pasaż 12,
13, .14 Bajki (poi. b.o .), 10, 15, 17.
19 Mucha.
•

Piątęk - Sobota - Niedzielo
Wawel — komnaty (piąt. 12—17,

sob. niedz. 10—15), Skarbiec i Zbro
jownia (10—15), Muzeum Katedral
ne (10—15), Zamek i Muzeum w

Pieskowej Skale (10—15.30), Mu
zeum Lenina, Topolowa 5: Lenin
w Polsce, Lenin — rewolucja —

współczesność w płaskorzeźbach
(piąt, 9—18, sob. 10—18, niedz. 10—
15 wst. wol.), ui. Królowej Jadwi
gi 41: Rewolucyjna działalność Le
nina na ziemi krakowskiej, Lenin
w sztuce ludowej (9—15), w Poro
ninie (8—16 wst. wol.), w Białym
Dunajcu (9—16. wst. wol ), Muzeum

Historyczne — Oddziały: św. Jana
12: Militaria i zegary (9—15)
Krzysztofory, Rynek Gł. 35: Z dzie
jów i kultury Krakowa (9—15),
Franciszkańska 4: Malarstwo sy
beryjskie od XVII do XIX (9—15),
Gołębia 4: Oficyna introligatorska
R. Jahpdy (czynna po. zgłoszeniu tel.

22-53-98) (9—15), Muzeum Judai
styczne, Szeroka 24 (piąt. 11—18.
sob. niedz. 9—15), Muzeum Narodo
we — Oddziały, Sukiennice: Ga
leria poi. mai. i rzeźby 1764—1900
(piąt. sob. niecz, niedz. 10—15.30),
Szołayskich, pl. Szczepański 9: Ga-'
leria pols. sztuki do 1764 r. (piąt.
niecz., sob. niedz. 10—15.30), Czar
toryskich, św. Jana 19: Zbiory
Czartoryskich, Wyst. „Książę Józef
Poniatowski” (piąt. 12—17 .30, wst.

wol., sob. niedz. 10—15.30), Nowy
Gmach, al. 3 Maja 1: Wyst. pt.
120 rocznica założenia Muzeum

Techniczno-Przemysłowego' (10—
15.30), Muzeum Stanisława Wy
spiańskiego, ul. Kanonicza 9 (10—
15), Archeologiczne, Poselska 3:

•Starożytność i średn. Małopolski
Pradzieje N. Huty, Mumie egip.
w świetle promieni X, Wyst. prac.
Luigi Rossiniego . (piąt. 10—14, sob.

NIEDZIELAPIĄTEK SOBOTA

LISTOPADA

Aghicszki
Anieli

LISTOPADA

Elżbiety
Seweryna

niecz., niedz. 11 —14), Przyrodnicze,
Sławkowska 17 (10—13), Etnogra
ficzne, Krakowska 46: Polska sztu-

. ka ludowa (10—15), Pawilon Wysta
wowy, pl. Szczepański 3a: Mai. i

rys. L. -Pindla: Graf, i plakat J.

Napieracza (11—19), Arkady, pl.
Szczepański 3a: Graf. Zb. Rabszty-
na (11—18), Pałac, Sztuki, pl. Szcze
pański 4: Do- Ciebie Polsko (10—17),
Dworek J. Matejki w Krżesławi-
each, ul. Kruczkowskiego 15 (10—
17), Muzeum Lotnictwa i Astro-

•ńautyki, Czyżyny (9—15), Międzyna-
rod. Salon Fotografii, Rynek Gł.
17: Jak powstała (Niepodległa Pol
ska — z arch. A. i 'St. Dulębów (9—
21), Kopalnia Soli, Wieliczka
(niecz.), Zamek Zupny, Wieliczka:

Kopalnia wielicka ■w danych wie
kach (8.30—18), Muzeum Starego
Teatru, .Jagiellońska 1: Świat tea
tru Karola Wojtyły (11—13, niedz.

niecz.), Ośrodek Teatru Cricot 2,
Kanonicza 5 (piąt. 11 —14, sob. niedz.

niecz.), KDK, Rynek Gł. .27:- Foto-
salon: Wyst. fot. I. i A. Szop i P.

Wojoczka, Galeria „Pod Barana
mi”: Mai. i rys — W . Kuczma:
Rzeźba — B.' Biernat; Fotogramy
pt. „Chiny ’88” (14—18), KMPiK,
Mały Rynek 4: Graf. J. Butkovica
z Jugosławii (piąt. 13—18, sob. 14—

18, niedz'. niecą.), NCK, Galeria, pl.
Centralny.: Wyst. filatelistyczna z

okazji) 70 rocznicy odzyskania nie
podległości przez Polskę: Plakat

hiszpański: Sztuka użytkowa Japo
nii ’

(11—13, niedz. niecz.); Galeria

Krzysztofory, ul. Szczepańska 2:

Wyst A. Pawłowskiego (1925—
'986) (11—17), . Galeria, ul. Floriań
ska 34 (piąt. 11 —19, sob. 9—14,
niedz. niecz.), Galeria Fotografia
— Video, Solskiego 24: Fot. J. Le
śniaka • (piąt. 11—18, sob. 9—14,
niedz. niecz.), Galeria „Inny Świat”,
Floriańska 37 (piąt. 11 —18, . sob.
11—J5, niedz. niecz.), Galeria Pla
katu, Desa, ul. Stolarska 8-10 (piąt.

. 11 —18, sob. 9—14, niedz. niecz.),
Galeria Desy „pawilon 2”, ul. Sto
larska 17: Współczesne mai. poi.
(piąt. 11—18, sob. 9—14, niedz.

niecz.), Galeria „Plastyka”, , pl.
Szczepański 5: Mai. I . ■Popiołek
(piąt. 11 —19, sob. niedz. niecz.),
Galeria „B”, ul. Solskiego 21: Graf,
i rys. (piąt. 11—18, sob. 9—14, niedz.
niecz.), Galeria Kramy Dominikań
skie, ul. Stolarska 8-10 (piąt. 11 —

18, sob. 9—14, niedz. niecz.), -Galeria

RzeżbyyZAR, ul. Bracka 13: Wyst.
pokonkursowa na projekt medalu
o tematyce krakowskiej (piąt. sob.
9—15, niedz. niecz.), Galeria STU,
ul. Bracka ii Ryś. i mai. Andrzeja
Kowalczyka (12—18, sob. niedz.

niecz.), Galeria ZPAF, ul. św. An
ny 3: Fot, St. '

Markowskiego —

Świat, którego- już nie ma (10—18,
niedz. 10—1/1).

Piątek - Sobota — Niedzielo
Pogot. MO tel 997 Straż Pożarna

998 Tel. Ochrony Srodow.: .21 -33-64

(7 -20) Ośr. Inf. Inwalidów, ul. 1

Maja 5 tel 22-28-11 (pon śr 15—
•17) Pomoc Drogowa PZMot., ul

Kawiory 3 tel 3.7-55-75 (7—22) Po
gotowie techniczne „Polmózbyt”

‘al. Pokoju 81 tel 48-00-84 (6—22)
Centrum Informacji Turystycznej,
Pawia 8, tel, 22-60-91 Ź2-04-71(. (8—
16) Inf. o usługach, tel. 930 (codz.).

POGOTOWIE RATUNKOWE

Tylko wypadki i nagłe za
chorowania Łazarza 14; wy
padki telefon 999. zachorowa
nia i przewozy 22-29-99 Rynek
Podgórski 2 66y69-99 . ul Teligi 6
55-59-99 Krowodrza ul Kazimie
rza Wielkiego 117, 33-39-99 . ul

Białoprądnicka 8, 34-39-99 Nowa
Huta 44-49-99. Lotnisko Balice
11-19-99, Niepołomice^ 21-02-09 dla
nt Niepołomic 198, Iwanowice 99
Skawina 76-14-44, dla m. Skawiny
999 Wieliczka 78-12-89, alarmowy
999

DYŻURY SZPITALI I SŁUŻBY
ZDROWIA:

Piątek
Chir. uraz., Chir. Trynitarska 4,

Chir. dziec., Laryńg. Nowa Huta
os. Na Skarpie 65, Okulist. Witko-

-.wice, Urolog. Grzegórzecka 18, Neu
rologia oraz inne dddziały szpitali
wg rejonizacji.

Sobota
, Chir., Chir. uraz., Urolog. Prąd
nicka 35, Chir. dziec. Prokocim,
Laryng. Kopernika 23a, Okulist
Witkowice, .Neurologia oraz inne

oddziały szpitali wg rejonizacji.

LISTOPADA

Anatola
Feliksa

Niedziela
Chir., Chir. uraz. Kopernika 21,

Chir. dziec. Prądnicka 35, Laryng.
Nowa Huta, os. Na Skarpie 65,
Okulist. Witkowice, Urolog. Grze
górzecka 18, Neurologia oraz inne

oddziały szpitali wg rejonizacji.
PRZYCHODNIE:

Śródmieście - ul Skawińska 8
f (8—14) tel 66-34-52 ul Długa 38

(8 -14) tel 22-86-77. al Pokoju 4

(8—-14) -|- stomatolog, tel 11-83 -96
ul Ulanów 295 (8—14), tel 11-53-33
ul. Radomska 36 (8—14). tęl
11-26-44

Nowa Huta — oś. Na Skarpie 6
(8—14) tel 44-19-30, ós Wzgórza
Krzesławickie (8—14) tel 44-57-77,
os Jagiellońskie 1 (8—14) -j - stoma
tolog tel 48-00-44 os

'

Złoty Wiek
23 (8-14), tel 48-20-70

Krowodrza - al Krasińskiego 28

(8—14) tel 22-52-66, ul Wójtowska
(8—19) J- stomatolog, tel. 33 -21 -97.
ul Rusznikarska 17 (8—14), tel
34-01-27, os Widok, tel 37-07-40.

Podgórze — ul Szwedzka 27
. (8—14) tel 66-38-72. ul Gen Ku
trzeby 4 (8- -19) -f- stomatolog, tel
66-55 -11, ul Niemcewicza.! (8—14),
tel 66-87-00 ul Na Kozłówce 19
(8—14) tel 55-16-11. ul Telifi 8

(8—14). tel 55-40-53

Gabinety zabiegowe (iniekcje
leków) w wym przychód czynne
sawgodz8-11

Inf. Służby Zdrowia, tel. 22-05-11

(całą dobę). Punkt Inf. Aptecznej
tel. 11 -07-65 (8—15)- Po godz 15 inf
w dyżurnych aptekach. Inf.

Toksyk. Kopernika 28 tel 11-99-99
Spółdzielczy punkt pediatr. kardio
log. i chirurg. (wizyty domowe!
tel 12-20-38. 12-41 -64 (8—22)
Pomoc Psycholog., ul Soltyka 9
tel 21-54-14 (10—18) Nagła pomoc
lekarska lekarzy specjalistów, tel.
66-80-00 (9—21 .30) Domowa pomoc
lekarzy specjalistów, tel 55-56-64
(9—20 sob niedz 9—15) Traków-
<kie Towarzystwo Świadomego Ma
cierzyństwa, Młodzieżowa Poradnia

Lekarska, ul Bohaterów Stalingra
du 13. tel 22-78-08 (9—18) Poradnia
dla Młodźieży Tow Rozwoju Ro
dziny ul Dietla 90 IV p.i tel

% 22-28-72 . porady psych, seks. .

git.ek. dermat., (piąt. 15 — 19)
Teł Zaufania 33-71-37 (16—22) Tel
dla Rodziców 22-02-16 (14—18. sobo
ta. niedziela niecz.) . Telefon
zaufania dla narkomanów 34-08 -08

(8-19) Telefon zaufania w sprawie
AIDS, tel 21-38 -91 (czw 10—12)
Telefon Zaufania dla osób z pro
blemem alkohol 66-39-81 (16—20)
Spółdz Porad. Psycholog -Psyehia
tryczna,- Kraków ul Jasińskiego
14 /1 teł. 43-50-89 (8.30—9 30 19—20)
„Sonomed” - diagnostyka USG ja
my brzusznej tel 33-59-68 (pon —

piąt. 14—18) Pracownia analiz le
karskich „Społem” Podgórze, os

Piaski Nowe ul Łużycka □□ (codz
8—15). Diagnostyczna Pomoc Medy-,
ezna (ultrasonografia, pielęgniarki)
tel 66-30-00 (pon — piąt. 11—17)
Schronisko dla bezdomny eh zwie?

rząt ul Wioślarska 24b. teł.
22-04-72 -

'

Piątek - Sobota — Niedziela

Rynek Główny 42 tel 22-23-71
Krakowska 1. tel. 22-19-98, Długa
88, tel. 33 -42-90, os. Kozłówek —

pawilon, tel. 55-51-87, Nowa Hu
ta, os. Kazimierzowskie, tel. 48-59-57
Centrum A. bl. 3, tel. 44-17-36.

Zoo (Lasek Wolski) od 9 do zmro
ku.

Ogród Botaniczny (Kopernika)
(9—19), szklarnie (10—14). i,

Piątek I
Wiadomości: 16, 18, 19, 20, 22, 23.
14.05 — 16.00 Magazyn Muzycz

ny „Rytm”. 16.05 Muzyka i ak
tualności. 17.00 VIP — czyli Va- \
demecum Interesującej Piosenki.
18.20 Koncert dnia. 19.30 Radio
dzieciom: Radiowe nutki. 20.15
Koncert życzeń. 20.45 Opowiadania
Aleksandra Grina. 21 .00 Komunika- '

ty. 21 .05 Kronika' sportowa. 21 .30

Repetycje z jatzu polskiego. 22.05
Na różnych instrumentach. 22.15

Muzyka baroku. 23.30 Na rockową

nutę. 24.00 Koniec programu i

hymn.
Piątek II

15.00 Album operowy. 15.30 Mu
zyczne koneksje. 16.00 — 17.15
Kraków na antenie. Co niesie dzień
— wyd. popołudniowe. 17.15 Dzie
ła, style, epoki. 18.20 Barbara W.
Tuchman — „Telegram Zimmer-
mana” ode. 18.30 Klub stereo —

nowości płytowe. 19.30 Wieczór w

filharmonii: Transmisja koncertu

symfonicznego z Filharmonii Na
rodowej.' 20.50 D. e . transmisji kon
certu. 22 .00 Piotr Szwedowski —

„Brenton” — cz. I. 22.35 Słuchajmy
razem. 23.00 Jurij Dombrowski —

„KustoSz” — ode. 23.20 Nocne di-
vertimento. 24.00 Nocne muzykowa
nie. 1.00 Koniec programu i hymn.

Piątek Ili
14.00 Dawid Ojstrach — portret

artysty. 15.05 Spotkanie z zespołem
„Klaus Mittfoch”. 15.40 Wokół
Wielkiego Sejmu — aud. 16.00 —

19.00 Zapraszamy do Trójki. 17 .30
Polit. dla wszystkich. 18.05 Inf.

sportowe. 18.15 Akcenty Trójki.
19.00 Codz. pow. w wyd. dźwięk.:
Aleksy Tołstoj — ,/lroga przez
mękę”. 19.30 Złote lata modern jaz
zu. 19.50. Józef Kuiropieska —

„Nieprzewidziane przygody”. 20.00

Wspomnienia z kompaktu: The
Cream. 20.45 Klub Trójki. 21.00

Trzy kwadranse jazżu — dysko
grafie. 21 .45 Klub Trójki. 22,15 Przy
pominamy Jean Luc Ponty’eg&.
22.45 Znałem pisarzy Czarnej Afry
ki. 23.00 Opera tygodnia: G. Rossi
ni— „Kopciuszek”. 23.15 Zapra-
szątny- do Trójki. 23.15 Miniaturą
poetycka. 23.50 Robert Nye — „Fal-
Łiaii . 1.00 Koniec programu i

hymn.
'

Piątek IV
13.00 — 16 20 Popołudnie Młodych

Słuchaczy. 16.20 ‘Muzyka oratoryj
na. 17 .10 Renesans — narodziny au- •

tonomii artystycznej (muzyka dla
kl. lic.). 17.40 W ludowych rytmach,
17.50 Widnokrąg. 18.20 Piosenki
znad Tamizy. 18.30 Język angielski.
18.50 Studio ekspertów. 19.45 Swin
gowe granie. -20.10 Gra o przyszłość.
20.25 Muzykoterapia. 20.50 Przegląd
publikacji popularnonaukowych.
21.10 Refleksje i rezonanse muzycz
ne. 22 .00 Wieczór muzyki i myśii:
Pomóc sobie — pomóc innym. 23120
W jesiennym nastroju. 23.35 Repor
taż Andrzeja Kurnatowskiego. 23.50
Na dobranoc śpiewa Barbra Strei-
sand. 24 .00 Koniec programu i

hymn. , .

Sobota 1
Wiadomości: 7,- 8, 9, 10, 12.05, 14,

16, 19, 20, 22, 23.
5.30 — 8 - .00 Poranne sygnały.

8.00 — 8.45 Prognoza pogody,’mu
zyka poranna. 8 .45 Merkuriusz Rzą
dowy. 9.CO — 11.00 Cztery Pory
Roku. 11 .00.— 11.57 Koncert przed
hejnałem. 12.45 Rolniczy kwadrans’.
13.00 Komunikaty. 13.05 Radio kie
rowców. 13.30 Koncert reklamowy.
14.05 Radiowa piosenka tygodnia.
15.00 Mój program w „Rytmie”.
16.05 Muzyka, i aktualności. 17 .00
Przeboje z listy Jana Webera. 17.30

Ślady pamięci. 18.00 Matysiakowie.
18.30 Koncert dnia. 19.30 Radio
dzieciom: Supełek. 20.15 Koncert

życzeń. 20.45 Opowiadania A. Gri
na. 21.00 Komunikaty, iy.05 Przy
muzyce o sporcie. 22 .05 Zaprosze
nie do tańca. 22.45 Radiowy Odeon.
23.30 Zaproszenie do tańca. 23.55
Północ poetów. 24 .00 Koniec progra
mu i hymn.

Sobota II
5.30 — 8.00 Kraków na antenie.

Co niesie dzień. 8 ..10 Poranna se
renada, 1/.40 Tydzień w stereo. 9.00

Jurij Dombrowski — „Kustosz” —

ode. 9.20 — 12 .25 Muzyczny pora
nek dla wszystkich. 9.50 Barabara
W. Tuchman — Telegram Zim-
mermana” — ode. 12 .25 Afrykań- ,

skie rytmy. 13.05 — 13.20 Kraków
na antenie. 13.05 A może sklepy z

domafni — aud. J. Drużyńskiej.
13.20'’ Przebój za przebojem. 14.50

Pamiętniki i wspomnieriia: Maria
Dąbrowska — „Dzienniki” — ode.
15.00 Album operowy — Victoria
de Los Angeles — sopran. 15.30

Niezapomniane głosy, niezapomnia
ne melodie. 16.00 — 17.15 Kraków
na antenie. 16.05 Pasje i profesje
— aud. A. Balickiej. 16.30 Koncer
ty w Kąśnej — aud.- A. Woźnia
kowskiej. 17.00 Co niesie dzień —

wydanie popołudniowe. 17.15 Ka
talog wydawniczy. 17.20 Dzieła,
style, epoki. 18.20 Barbara W.
Tuchman — „Telegram Zimmer-
mana” — ode. 18.30 Gwiazdozbiór.

19.30 Wieczór w filharmonii. 21.30
Wieczorne refleksje.. 21 .35 Piotr'
Szwedowski — „Brenton”. . 22 .10
Studio stereo zaprasza. 23.00 Jurij

'

Dombrowąki — „Kustosz” — ode.
23.20 Studio stereo zaprasza.

Sobota lii
6.00 — 9.06 Zapraszamy do Trójki.

7.30 Polit. dla wszystkich. 8 .10 Nie

czytaliście, to posłuchajcie — prze
gląd tygodników. 8 .50 Ed McBain
— „Szewska pasja”. 9.05 Codz. pow.
w wyd. dźwięk.: Aleksy Tołstoj — ■■
„Droga przez mękę”. 9.30 Radio-
Mann. 13.00 Ed McBain —

„Szewska pasja”. 14.00 Da
wid Ojstrach — portret artysty.'
15.05 Wszystkie drogi prowadzą do
Nashville — aud. K. Pacudy. 15.40
Za górami, za lasami. 16.00 — 19.00

Zapraszamy do Trójki. 18.05 Infor
macje sportowe. 19.00 Pomyślmy

raz jeszcze. 19.30 Dziś w liście prze
bojów. 19.50 Nadżib Mahfuz — „O-
powieści starego Kairu”. 20.00 Lista

przebojów Programu III. 22 .10

Zgryz — mag. Macieja Zembatego.
23.00 — 2.00 Zapraszamy do Trójki.

Sobota IV
5.00 — 6.00 Muzyczny poranek

Czwórki. 6.05 Dialogi muzyczne.
6.30 Język angielski. 7 .00 Kalendarz

Radiowy. 7.10 Radiowa encyklope
dia świata: „Od Tangeru do Port
Sa-idu”. 7 .30 Jazz tradycyjny. 8 .10

Moje hobby: Kolekcje i kolekcjo
nerzy. 9 .00 Muzyczne legendy. 9.30

Zgadnij, sprawdź, odipowiedz, 10.00
Alfabet piosenki aktorskiej. 10.30

Tropy — ludzie — symbole. 11.00
Z mikrofonem po kraju. 12.05 Mu
zykanci Kolnego — aud. A. Star
ca. 12 .30 Między fantazją a nauką.
13.00 Koncerty zatrzymane w cza
sie. 13.00 —. 16.3Ó Popołudnie Mło
dych Słuchaczy. 14.00 Radiowy
Teatr dla Młodzieży: Festiwal Słu
chowisk OIRT — „Kiedy dorosnę”.
16.30 Krajobrazy historyczne. 17.05

Socjologia i życie potoczne. 17 .10

Pejzaż polski. 17 .30 Kulisy historii:
Portret polskiego żołnierza. 18.10
Festiwalowe reminiscencje. 18.30

Język angielski. 18.45, Muzyczny
suplement — piosenki znad Tami
zy. 19.00 Portrety Polakowi.'
19.45 Nagrania z filmów. 20.10
W świecie humanistyki. 21 .00 Fotel
w czwartym rzędzie. 21 .10 Placido
Domingo — moje życie na scenie
— aud. Z . Horodeckiego. 22.00 —

23.00 Wieczór ze słuchowiskiem:

„Paderewski” (I). ok. , 23.00 Pio
senki — przeboje. 23.35 Kalejdo
skop kulturalny. 24 .00 Koniec pro
gramu i hymn.

Niedziela I
6.00 Kiermasz pod kogutkiem.

7.25 Moskwa z melodią i piosenką.
8.00 Radiowy Magazyn Wojskowy.
9.10 Przeboje zawsze młode. 10.00

Radiowy Tygodnik Kulturalny,
11.00 Koncert przed hejnałem. 11 .30

Relacje z meczów I ligi piłki noż
nej. • 12.05 W samo południe. 12 .45

Muzyczne nowości programu I.
13.00 Przegląd tygodników. 13.15
Dom i my. 13.30 Relacje z meczów
I ligi piłki nożnej. 14.00 Kronika

muzycznych wspomnień. 14 .30 W
Jezioranach. 15.00 Koncert życzeń.
16.05 Teatr PR: „Niech , żyje Pol
ska” — słuch, dok. 17.00 Wiersze
dla Ciebie. 17.20 Promować i han
dlować — Estrada 88. 18.00 Dialogi
historyczne. 18.15 Świat muzyki:
Ravel i jego przyjaciele. 19.10
Koncert na jeden głos. 19.30 Radio
dzieciom: Ciemnego pokoju nie
trzeba się bać. 20.05,Przy muzyce o

sporcie. 20.55 Kom Tot. Sport. 21.00

Komunikaty. 21 .05 Muzyka nowej
epoki. 22 .00 Teatr PR: „Żołnierze
Niepodległości”. 23.25 Piosenki na
szych twórców. 24 .00 Koniec pro
gramu i hymn.

Niedziela II
7.10 Muzyka młodych. 8.00 —

11.00 Kraków na antenie. " 8.00

Prognoza pogody, omówienie pro
gramu i magazyn świąteczny „Co
słychać”. 8 .45 Koncert życzeń. 9.30
Mecenasi sztuki — Mecenasi —

aud. Elżbiety Koniecznej. 10.00

Przystanek Niepodległość — aud.
Edwarda Miszczaka. 10.15 Włoskie
canto — aud. Zbigniewa Biegań
skiego. 10.40 Audycja regionalna
Andrzeja Starca pt. „Takie to na
sze’ granie”. 11 .00 Poranek z płytą
kompaktową. 12.00 Poczta Dwójki.
12.10 Piosenki na życzenie prowa
dzi Jerzy Rowiński. 13.05 Ósme
cudy świata: Chiński mur. 14 .15
Rozmaitości satyryczne: Efraim
Kishom. 15.00 Koncert Chopinow
ski.. 15.35 Europejska Lista Prze
bojów. 17.05 Radiowa biblioteka

muzyczna. 18.00 Módest Musorgski
— „Borys Godunow” — dramat

muzyczny w 4-ch aktach. 21.05
Krakowskie aktualności sportowe.
21.20 Wieczór płytowy. 23.20 Szanuj,
my wspomnienia. 0.10 W świecie

kameralistyki. 1.00 Koniec progra
mu i hymn.

Niedziela III
7.05 Melodie • przebudzanki. 7.24

Czas zieleni. 7.40 Melodie przebu
dzanki. 8 .00 Światowid. 8 .15 Komu

piosenkę. 8.50 Bez próby.1 9.00
Dixie o poranku. 9 .25 Przypomnie
nia — M . Hryniewicz. 9 .30 Odku
rzone przeboje. 10.00 Tylko 50 mi
nut — Zespół Adwokacki „Dyskre
cja”. 10.50 Wydarzenia — mag. 11 .00
Pod dachami Paryża. 11.30 To się
zdarzyło w 1918 roku — auęl. dok.
12.00 Recital Lothara Fabera. 12.50

Wizyty i podróże. 13.10 Niech gra
muzyka. 14.00 Prywatnie u Adama

Ferency. 14.15 Z warszawskich

teatrzyków. 15.00 Życie na gorąco
— przegląd wydarzeń tygodnia.
15.30 Pop boutiąue. 15.50 Magazyn
Literacki. 16.05 Dzieła, interpreta
cje, nagrania. 17 .00 Proszę czekać,
będzie rozmowa... 19.05 Adam
Kreczmar — „Pechowa trzynastka,
czyli cierniste ścieżki występku”.
20.00 Baw się razem z nami. 21 .00
Jestem poetą — Adam Czerniaw
ski. 21.20 Symfonii Faustowskich

epifanie. 22 .00 Dialogi o arcydzie
łach — Goethe: „Cierpienia młode
go yiertera”.- 22.15 Lubię szum sta
rej płyty: Sweet musie. 22 .50 Roz
myślania przed północą. 23.00 Jam
session w Trójce. 23.50 Robert Nye.
— „Falstaff”; 24.00 Koniec progra
mu i hymn.
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Piątek I

15.10 W szkole i w domu
15.30 NURT, Praca z uczniem

zdolnym
16.05 Program dnia. DT — Wia

domości
16.10 Rzemieślnicy
16.25 Dla młodych widzów: Ram-

bit — teleturniej
16.50 Dla dzieci: Okienko Pan

kracego
17.30 Telewizyjny film dokumen

talny: „Na początku był Sajgon”.
Reż. Borys Haas

18.00 70-lecie odzyskania przez
Polskę niepodległości: Po przewro
cie majowym

18.40 Człowiek dla człowieka —

magazyn PCK
18.50 Dobranoc: O gajowym Ro-

batce i jeleniu Wietrzynosku
19.00 10 minut — program pu

blicystyczny
19.10 Monitor rządowy
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Jutro, pojutrze, za tydzień
20.05 „Kleopatra” (1) — film fab.

prod. USA. Reż. Joseph L. Mankie-
wicz. Wyk.: Elizabeth Taylor, Ri
chard Burton, Rex Harrison

Film nagrodzony „Óscaramj” za

kostiumy, efekty specjalne, zdjęcia
barwne.'

21.45 Czas — magazyn publicy
styczny

22.20 Zobaczysz wolność i nadzie
ję — barwy polskiego oręża

22.45 DT — Komentarze

Piątek II

16.55 Język angielski
17.25 Program dnia
17.30 Wzrockowa lista przebojów

Marka Niedźwieckiego
18.00 Kronika (Kr.)
18.30 Ze wszystkich stron

19.00 Polska Kronika Filmowa
19.10 Kalejdoskop taneczny
19.30 Dookoła świata: Tropem

Zielonej Gwiazdy (film z wypraw ,

esperanckich turystów).
20.00 Magazyn „Piątek”
21.30 Panorama dnia
21.45 Filmy Federico Felliniego:

„Amarcord” — prod. włoska
23.45 Komentarz dnia'

Sobota I

7.00—8 .00 TTR
8.00 Tydzień na działce
8.20 Na zdrowie — program re

kreacyjny
8.55 Program dnia
9.00 Drops — magazyn dla dzie?

ci i młodzieży — oraz film prod.
CSRS „Żółty kwiatek”

10.30 D.T — Wiadomości
10.40 Stare, nowe, najnowsze
11.25 Kto za, kto przeciw? (1)
11.55 Telewizyjny koncert życzeń
12.25 Kto za, kto przeciw? (2)
12.55 Do trzech razy sztuka — te

leturniej
13.20 Telewizyjny Teatr Prozy:

Zofia Nałkowska — „dranica”. Reż.
Janusz Warmiński.

15.05 Kto za, kto przeciw? (3)
15.20 Komedie, komedie, kome

die: „Smarkula”. Reż. Leonard
Buczkowski. Wyk.: Bronisław Pa
wlik, Czesław Wołłejko, Anna
Prucnal

17.05 Losowanie Dużego Lotka
17.15 Teleexpress
17.30 „Drogi do niepodległości” (2)

— film dok. Jerzego Ziarnika

18.30 Butik /

19.00 Dobranoc: Wielka podróż
Bolka i Lolka

19.10 Z kamerą wśród zwierząt:
Azjatyccy goście

19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Jutro, pojutrze, za tydzień

, 20.05 „Sprawa Kramerów” —film
fab. prod. USA. Reż. Robert Ben-
ton. Wyk.: Dustin Hoffmann, Me-

ryl Streep, Justin Henry (film na- /

grodzony 5 Oscarami ’79).
21.45 Tydzień w polityce — ko

mentuje Karol Szyndzielorz
21.55 Hit ’88: Urszula Sipińska
22.40 Telewizyjny przegląd spor

towy
23.00 DT — Wiadomości
23.10 Kino sensacji: „Kobieta kot”

— film prod. francuskiej. Reż. Ed
ward Logereau. (Film o niezwykłej
włamywaczce).

0.35 Zakończenie programu

Sobota II

14.55 Powitanie
15.00 Małe kino: „Gniazda — jaja

— pisklęta”. Reż. Jan Walencik
15.30 „5 — 10 — 15” — program

dla dzieci i młodzieży
' 17.00 Zbliżenia, czyli to i owo o

filmie
18.00 Kronika (Kr.)
18.30 Wielka gra — teleturniej
19.30 Alfa i Omega
20.00'Filharmonia „Dwójki”: Kon

cert symfoniczny WOSPRiTV w

Katowicach
20.40 Łódzkie trio akordeonowe
21.00 Syrenka nad Wełtawą —

dni Warszawy w Pradze
21.30 Panorama dnia
21.45 Wielkie, filmy małego ekra

nu: „Piotr Wielki” (5) — ser. prod.
USA '

22.30 Komentarz dnia

Niedziela I '

*

7.05 Program dnia
7.10—8.55 Blok programów rol

nych
8.55 Program dnia
9.00 Dla młodych widzów: Tele-

ranek — oraz „Szwajcarscy Robin
sonowie” (7) — ser. prod. kanadyj
skiej

10.30 DT — Wiadomości
10.35 „Dziedzictwo lasu” — film

dok. prod. angielskiej
11.25 Kraj za miastem
11.55 Leksykon polskiej muzyki

rozrywkowej — „R”
12.40 Fotomagazyn: Powiększenie

'

13.00 Teatr Młodego Widza: „Pią
ty akt” (ł) — na motywach pow.
Jana Dobraczyńskiego

14.05 Telewizyjny koncert życzeń
14.50 Morze — program publicy

styczny
15.10 „W kamiennym kręgu” (40,

41) — ser. prod. brazylijskiej
17.15 Teleexpress
17.30 Gdzie są taśmy z tamtych

lat — program G. Lasoty
18.10 Od Picadora do Zaleszczyk

(5)
18.40 Antena
19.00 Wieczorynka: Wuzzle
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Jutro, pojutrze, za tydzień
20.05 „Królewskie sny" (3) — ser.

prod. polskiej
21.10 Sportowa niedziela
22.10 Siedem dni na święcie
22.20 Telewizyjny film dokumen-

(od 18 do 24 listopada 1988 r.)

talny: „Dostojewski w telewizyj
nym tyglu Wajdy”. Reż. Krzysztof
Miklaszewski

22.45 DT — Wiadomości

Niedziela II
0.20 Magazyn „Prezentacje” (OTV

Kraków)
9.50 Przegląd tygodnia (dla nie-

słyszących)
10.25 Film dla niesłyszących —

„Królewskie sny” (3) — ser. prod.
polskiej

11.25 Wojskowy program doku
mentalny

11.55 Jutro poniedziałek
’

12.15 Powitanie ''

12.20 Kino familijne: „Podniebny
dźwig” (5) — ser. prod. nowoze
landzkiej

12.45 100 pytań do...
13.15 Wielki w Wilnie — repor

taż
13.45 Prof. Ewa Lętowska —

rzecznik praw obywatelskich
14.30 ^Podróże w czasie i prze

strzeni: „Odyseja Cousteau” —

„Clipperton — wyspa zapomniana
przez czas” — ser. prod. USA

15.20 Klejnoty kultury
16.05 Być tutaj — gawęda prof.

Wiktora Zina
16.20 Kalejdoskop filmowy „Kino-

-Oko” ?
17.15 Aktualności kulturalne: 40-

lecie Akademii Muzycznej we Wro
cławiu

17.30 Bliżej świata — przegląd
telewizji satelitarnych

19.00 Goście Daniela Passenta
19.30 Rzeczpospolita Ostrowska
20.00 Studio sport
21.00 System — spotkanie z prof.

Hieronimem Kubiakiem
21.30 Panorama dnia
21.45 „Serce górzystej krainy” (2)

— film prod. angielsko-nowozelan-
dzkiej

22.35 Komentarz dnia

Poniedziałek 1

13.30 TTR. Chemia
14.00 TTR. Biologia
14.30 TTR. Magazynowanie i do

suszanie ziarna
15.00 Powtórka przed maturą:

Historia
15.30 NURT. Rozmowy o kulturze
16.20 Program dnia. DT — Wia

domości
16.25 LUZ — program nastolat

ków
17.15 Teleexpress
17.30 Człowiek dla człowieka —

magazyn PCK
17.40 Echa stadionów
18.30 Laboratorium
18.50 Dobranoc: „Zuk” — zegar

mistrz
19.00 10 minut
19.10 Telereporter
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Jutro, pojutrze, za tydzień
20.05 Teatr Telewizji: Tadeusz

Rittner — „Głupi Jakub”. Reż.
Michał Kwieciński. Wyk.': Jan No
wicki, Halina Łobonarska, Zbi
gniew Zapasiewicz i in.

21.50 Węgry — Listopad ’88 —

reportaż A. Bronikowskiego i W.

Wiącka \
22.35 Rozmyślania prof. Mariana

Stępnia
22.45 DT — Komentarze
23.05 Język niemiecki (5)

Poniedziałek II

16.55 Język niemiecki (5)
17.25 Program dnia
17.30 Antena „2” na najbliższy ty

dzień
17.45 Ojczyzna — polszczyzna:

Słowotwórstwo (2)
18.00 Kronika (Kr.)
18.30 Turniej tańca towarzyskiego
19.00 „Galeria Dwójki”
19.30 III Międzynarodowy Kon

kurs Dyrygencki im. Grzegorza
Fitelberga — reportaż

20.00 Wiatrak ’88 — Przegląd Pio
senki Morskiej
’

20.30, Uwaga, dokument
21.15 Zamyślenia
21.30 Panorama dnia
21.45 „My” — relacja z imprezy

w SARP-ie
22.00 Biografie: „Do usług, pa

nie De Mille” — film dok. prcd.
ang.

22.50 Komentarz dnia
V

Wtorek I

8.05 Język polski (kl. IV): Jan

Matejko
8.35 Domator: Nasza poczta
8.50 Domowe przedszkole
9.15 DT — Wiadomości
9.25 DT — Reforma gospodarcza
9.40 „Ballada o Januszku” (3) —

ser. TP
10.40 Domator: „To się może

przydać”.
12.00 Przygotowanie do życia w

rodzinie (kl. I—IV lic.): Czy tylko
seks?

12.50 Wiedza o społeczeństwie (kl.
VII): W służbie obywateli

13.30—15.00 TTR
15.00 Powtórka przed maturą:

Język rosyjski
15.30 Kim być? — decyzje pięt

nastolatków
16.00 Program dnia. DT — Wia

domości
16.05 Gazeta rolnicza
16.25 Dla dzieci: Tik—Tak
16.50 Kino Tik-Taka: „Cudowna

podróż” (6) — ser. prod. austria
ckiej

17.15 Teleexpress
17.30 Lex: I ty będziesz emery

tem

17.35 „Przygody prywatnego de
tektywa Kempriegó” (4) — „Stella”

18.35 Klinika zdrowego człowieka
—

, ser. prod. węgierskiej
18.50 Dobranoc: Przedziwne sny

wspaniałego psa Fika
19.00 10 minut
19.10 Lex
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Jutro, pojutrze, za tydzień
20.05 „Ballada o Januszku” (3) —

„Prosta sprawa” — ser. TP
21.05. Konferencja prasowa rzecz

nika rządu

21.30 Lex
21.50 Duet fortepianowy — Ma

rek Gidaszewski i M,aciej Markie
wicz

22.15 Wódko, pozwól żyć
22.45 DT — Komentarze •

23.05 Język angielski (5)

Wtorek II

16.55 Język angielski (5)
17.20 Program dnia
17.25 Galerie świata: „Skarby

moskiewskiego Kremla" (2) — „So
boty” — film dok. prod. ZSRR

18.00 Kronika (Kr.)
18.30 „Wiek niepewności” (6) —

„Wzlot i upadek pieniądza” —

ser. prod. angielskiej
19.30 Studio sport*

20.00 Non stop kolor: „Rock w

Montreux”
21.00 Powtórka z historii — Ro

man Dmowski (1)
21.30 Panorama dnia
21.45 Filmy Krzysztofa Zanussie

go: „Góry o zmierzchu" — wyk.:
Jan Kreczmar, Marek Perepeczko,
Maja Komorowska, Andrzej Zawa
da; . „Za ścianą” — wyk.: Maja
Komorowska, Zbigniew • Zapasie
wicz

23.25 Komentarz dnia

Środa I

8.35 Domator: Nasza poczta
8.50 Domowe przedszkóle
9.15 DT — Wiadomości
9.25 „Sprawy osobiste” — film

fab. prod. rumuńskiej
10.35 Domator: Przyjemne z po

żytecznym
12.00 Biologia z higieną .(kl. VII):

Co to znaczy prawidłowo się odży
wiać •

,

12.50 Historia (kl. III lic.: Kształ-.
towanie granic II Rzeczypospolitej

13.30—15.20 TTR
15.20 NURT. Wideoteka szkoły;

polskiej
15.50 Program dnia. DT — Wia

domości
' 15.55 Losowanie Express Lotka i

Super Lotka
16.05 W świecie ciszy — program

dla niesłyszących
16.25 Scena TDC
16.50 Dla dzieci: Wyprawy prof.

Ciekawskiego
17.15 Teleexpress
17.30 Spojrzenia
18.00 Radar — wojskowy maga-,

zyn filmowy
18.20 Dawniej niż wczoraj. Ar

chiwum XX wieku
18.50 Dobranoc: Miś Uszatek
19.00 10 minut
19.10 Sejmowe spotkania
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Jutro, pojutrze, za tydzień
20.05 „Łowca żmij” — film fab.

prod. ZSRR. Reż. Wadim Dierbie-
niew. Wyk.: Aleksander Michaj-
łow, Natalia Biełochwostikowa,
Leonid Marków

21.45 Klub międzynarodowy
22.15 Telewizyjny Informator Wy

dawniczy
22.30 „Szaleństwa Maxa” — film

prod. francuskej
22.45 DT — Komentarze
23.05 Język rosyjski (6)

Środa II

16.55 Język rosyjski (6)
17.25 Program dnia

17.30 Skojarzenia — teleturniej
17.50 Od słowa do słowa
18.00 Kronika (Kr.)
18.30 Polak w przyrodzie: „Ło

wy”
18.50 Od słowa do słowa
19.00 Program publicystyki kul

turalnej
19.30 „Janusz Korczak" — film

dok. Stanisława Grabowskiego
20.05 Nie tylko muzyka: Na go

ścinnych występach
21.00 Estonia — z Tallina do Tar

tu — reportaż
21.30 Panorama dnia
21.45 Od słowa do słowa
21.55 Telewizja nocą
22.40 Komentarz dnia

Czwartek I

8.05 Historia (kl. VI): Odrodzenie
w Polsce

8.35 Domator: Rady na życzenien
8.50 Domowe przedszkole
9.15 DT — Wiadomości
9.25 „Skaza” (3 — ost.) — film

prod. francuskiej
8.35 Domator: Rady na życzenie
11.10 Krajobrazy Polski (kl. IV):

W Bieszczadach
12.00 Biologia (kl. VIII): Ekosy

stem
12.50 Język polski (kl. I lic.): W

cieniu czarnoleskiej lipy
13.30—16.00 TTR ~

16.00 Rolniczy film oświatowy
16.20 Program dnia. DT — Wia

domości
16.25 Dla młodych widzów: Kwant
17.15 Teleexpress
17.30 Poligon — wojskowy pro

gram publicystyczny
17.55 Telewizyjny film dokumen

talny: „Ręci i korzenie". Reż. Ma
rek Cezary Wójcik

18.20 Sohda
18.50 Dobranoc: Osiołek poznaje

świat
19.00 10 minut
19.10 Teraz — tygodnik gospodar

czy
19.30 Dziennik telewizyjny
20.00 Jutro, pojutrze, za tydzień
20.05 „Skaza” (3 — ost.) — film

prod. francuskiej
21.05 Pegaz
22.00 Wokół wielkiej sceny —

magazyn operowy
22.45 DT — Komentarze
23.05 Język francuski (6)

Czwartek II

16.55 Język francuski (6)
17.25 Program dnia
17.30 O nową szkołę — program

publicystyczny
18.00 Kronika (Kr.)
18.30 Prezentacje, prowokacje,

pytania
19.00 „Muppet show, czyli rewia

gwiazd”
19.30 Puls — program medyczny
20.00 Studio sport
20.45 „Powrót” — rep.
21.00 Ekspres reporterów
21.30 Panorama dnia
21.45 Kino Studyjne Dwójki:

„Bez dachu i praw” — film fab.

prod. francuskiej. Reż. Agnes Var-
da

23.25 Komentarz dnia

UWAGA!

Za zmiany w ostatniej chwili

wprowadzone w programie tea
trów, kin, radia i telewizji — re
dakcja nie bierze odpowiedzialno
ści

PRACA
WDOWIEC sytuowany, lat około 70 —

pozna panią do lat 60, posiadającą mie
szkanie. Cel matrymonialny. Oferty
47013 „Prasa” Kraków, Wiślna 2.

SPRZEDAM Poloneza 1,5X. 1983, za
płon elektroniczny, 5 biegów, rozru
sznik Łada 1500 (nowy). Bysina 66 k /
Myślenic. g-47307
DŻIEWIĘCIOZAKRESOWY odbiornik
turystyczny Grundig, kuchenkę mi
krofalową Elektronika — sprzedam.
Tel. 33 -24-22 . g-47395

CZCHÓW nad Dunajcem. Dom, ogród
27 arów — sprzedam. Tel. 33 -26-69.

g-47304

PRACOWNIKA do produkcji butelek
z tworzyw — przyjmę. Bieżanów —

Drożdżownia. Ćwika 26. g-47652

MANICURZYSTKĘ _ pedicurzystkę
najchętniej rencistkę — zatrudnię.
Tel. 21-47-12. g-50542

WDOWA, lat 71, sympatyczna, miesz
kanie — pozna wdowca lat. 76. Cel
matrymonialny. Oferty 47082 ..Prasa”
Kraków, Wiślna 2.

KUPIĘ działkę budowlaną lub domek
do remontu.
55-09-42.

Tel. grzecznościowy
g-47237

ATRAKCYJNA OFERTA ZATRUDNIENIA

FABRYKA URZĄDZEŃ GÓRNICZYCH „GEORYT”
W KRAKOWIE

KRAWCOWA do szycia kurtek na ca
ły lub 1/2 etatu — zatrudnię. Ul.
Ciechocińska 18 (druga przecznica za
kościołem w Borku Fałeckim).

g-46666 / przedruk

„MARZENIE**, Sosnowiec, skr. 179. —

przesyła błyskawicznie oferty matry
monialne, adresy biur zagranicznych.

FIATA 131, 1975, nadwozie 1980. po re
moncie — sprzedam. Tel. 37-20-15.

g-47409

ZGUBY zatrudni pilnie

DWIE młode panie — poszukują pra
cy. Oferty 47457 .Prasa” Kraków. Wi-
ślna 2.

PRACOWNIKA niewykfalifikowanego
— rencistę — zatrudni zakład elek
tromechaniczny, Kraków, ul. Sieran-
kiewicza 44. g-47456

AUSTRIAK, bogaty — pozna panią
do lat 43. Cel matrymonialny. Foto-
oferty kierować: 1071 Wien Zollergasse
31/144. g-21718
BIURO poleca zgłoszenia matrymo
nialne osób dysponujących własnymi
mieszkaniami, samochodami. Oferty
krajowe, zagraniczne. 30-960 Kraków,
skrytka 902-S . K-10423

SPRZEDAM Junaka. Tel. 11-41-17.

BMW 316, 1980, stan bardzo dobry —

sprzedam. Tel. 34-12-74 . g-50761
SPRZEDAM 126p. 1981, stan bardzo
dobry. Tel. 66-05-16. g-50733

KOWAL Beata, zam. Kraków, os

Złotego Wieku 12/51 — zgubiła legi
tymację studencką, wydaną przez UJ.

ŁEPECH Piotr, zam. Kraków, ul. Pa-
chońskiego 4/88A — zgubił legityma
cję szkolną, wydaną przez ZSB Nr 1
w Krakowie. g-47764

USŁUGI

LOKALE

GOSPOSIA potrzebna — chętnie ren
cistka, referencje mile widziane. Wa
runki do omówienia. Oferty 47513
„Prasa” Kraków, Wiślna 2.

I

I

KURSY TAŃCA

TOWARZYSKIEGO

dla początkujących
i zaawansowanych

■prowadzi
ul. Wrocławska 28, tel.

organizator SKT

Politechniki Kra-

POLAK — obywatelstwo zachodnie,
wysoki, przystojny — pozna atrak
cyjną. romantyczną Polkę, do lat 25.
Cel matrymonialny. Chętnie fotoofer-
ty 46966 ..Prasa” Kraków, Wiślna 2.

ZGRABNA, niebrzydka. niebiedna
panna, wyższe wykształcenie, 31/167
— pozna odpowiedniego kawalera. Cel
matrymonialny. Zdjęcia mile widzia
ne. Oferty 46867 „Prasa” Kraków, Wi
ślna 2.

POSZUKUJĘ mieszkania do wynaję
cia. Chętnie w okolicy Kalinowego.
Oferty 47003 „Prasa” Kraków, Wi
ślna 2.

SPÓŁDZIELCZE M-3, superkomforto-
we, Krowodrza — zamienię na wię
ksze. Tel. 37-88-48 g-47291

KUPNO

LEGNICA. Kwaterunkowe, trzypoko
jowe. telefon, 69 m2 — zamienię na

Kraków. Oferty 47220 „Prasa” Kra
ków, Wiślna 2.

FLIZY układam. Lentner, Staffa
1/20. g-47331
ZAKŁAD malarsko-tapeciarski — wy
konuje usługi dla przedsiębiorstw i
osób prywatnych. Rozkosz, tel. 33 -43-21 .

Zgłoszenia telefoniczne: piątek, sobo
ta, 18—20. g-48074
ZAKŁAD — jednostka gospodarki
uspołecznionej — solidne czyszczenie
okien — Kowalski, tel. 37-61-61 (16—18).

g-48759
CZYSZCZENIE dywanów, tąpieerki —

Chyży, tel. 66-91-20. . g-46954

DK,
33-60-52
RU ZSP

kowskiej.

Zapisy i informacje co
dziennie w godz. 13—18.

K-9811

PIANINO markowe — zdecydowanie
kupię. Teł. 66-53-44, wieczorem

g-50850

2-POKOJOWE, własnościowe, os. Te
atralne — zamienię na duże, kwate
runkowe. . Oferty 47505 „Prasa” Kra
ków. Wiślna 2.

CYKLINOWANIE, lakierowanie —

Klamka, tel. 48-48-03 . g-46270

SPRZEDAŻ

KON-TIKI, pochłaniacz kuchenny,
dywan, chodniki — sprzedam. Tel.
37-20-15. g-47410

MIESZKANIE 2-pokojowe, 52 m2, kwa
terunkowe, Nowa Huta, wysoki par
ter, komfortowe, słoneczne — zamie
nię na 3-pokojowe, do 60 m2, kwate
runkowe. Kraków — wykluczony.
Oferty 47402 „Prasa” Kraków, Wi
ślna 2.

CYKLINOWANIE
12-47-82.

Leniart, tel.
g-45791

ZAKŁADANIE żaluzji — J . S . Ręka
wek, tel. 43-26-63. g-46814
CZYSZCZENIE dywanów, tapicerki —

Żurek, tel. 47-33 -74 . g-45630

NAUKA

OPEL Record diesel combi, 1985 —

sprzedam. Oferty 48417 „Prasa” Kra-
ków, Wiślna 2

MATEMATYKA — Frydrych. tel.
34-39-62. g-41623/nrzedruk

JĘZYK angielski — korepetytor dla
maturzysty potrzebny. Tel 34-56-84.

g-47224

MIKROFALOWĄ kuchnię, magneto
wid —

. sprzedam. Tel. 21-38-38. g-48578

TANIO sprzedam nowe video. Tel.
48-08-00 . g-47288
TV Sharp stereo, 21 cali, nowy — ta
nio sprzedam. Tel. 48-40-62. g-50227

ZAMIENIĘ mieszkamie superkomfor-
towe, dwupokojowe, 38 m2, os. Oficer
skie, II piętro — na większe, chętnie
trzy-, czteropokojowe, w budownic
twie międzywojennym Piece nie wy
kluczone. Tel. 11 -01-59. g-49384

,,ELBOX” — video. Przestrajanie te
lewizorów na secam/pal. Tel. 33-53-46,
od poniedziałku do czwartku, 9—13.

g-46834

RÓŻNE

JĘZYK polski — egzaminy wstępne do
szkół średnich — mgr Raj. tel. 34-56-84.

- g-47223

SPRZEDAM Syrenę, z częściami. Tel.
78-24-18. g-47039

SUPERKOMFOFJTOWE M-3 (38 m2),
Azory, X piętro, ciemna kuchnia —

zamienię na większe. Warunki korzy
stne. Tel. 37-91-64. z g-47147
SPÓŁKA — poszukuje lokali na cele
biurowe i produkcyjne. Oferty 47258.
„Prasa” Kraików, Wiślna 2.

CHĘTNIE zaśpiewam w kapeli rocko
wej lub bluesowej. Oferty 47169 .„Pra
sa” Kraków, Wiślna 2.

MATRYMONIALNE

SPRZEDAM Rubin 202p (nowy kine
skop). Tel. 33-53-26. g-,47310

POSIADAM lokal handlowo-usługo
wy — poszukuję wspólnika lub inne
propozycje. Oferty 47296 „Prasa” Kra
ków, Wiślna 2

KAWALER — pozna miłą pannę do
lat 35, posiadającą samodzielne mie
szkanie. Cel matrymonialny. Oferty
46936 „Prasa” Kraków, Wiślna 2.

SPRZEDAM: futro z nutrii jasne,
kurtkę kożuchową dziewczęcą — no
we. Tel. 66-76-42. g-47373

„MALUCHA”, 1985 — sprzedam.' Tel.
22-14-62. g-50604

NIERUCHOMOŚCI

WILLĘ wolnostojącą, parcelę pod za
budowę (atrakcyjne miejsce, centrum)
— sprzedam. Oferty 50443 „Prasa” Kra
ków, Wiślna 2.

PRZEDSIĘBIORSTWO zagraniczne po
szukuje dostawców sprzętu kompute
rowego Zgłoszenia: tęl. 66-07-77.

K-11097

MIKOŁAJ — odwiedza grzeczne dzie
ci. Tel. 34-03-00. Zgłoszenia po godz.
16. g-49490

I%
I

□ tokarzy
□ frezerów
□ szlifierzy
O ślusarzy
□ galwanizerów
□ hartowników
□ oczyszczaczy w myjni
□ robotników transportowych (z uprawnieniami na wózki)
□ planistów (mężczyzn) w Oddziale Przygotowania Produkcji
O kontrolerów zakładowych
□ referenta ds. zaopatrzenia

Zakład gwarantuje atrakcyjne wynagrodzenie wg Zakłado
wego Systemu Wynagradzania Pracowników, oraz dodatkowe
uprawnienia finansowe z tytułu „KARTY GÓRNIKA” w tym
deputat węglowy

Pracownikom i członkom ich rodzin zakład zapewnia pełny
zakres atrakcyjnych świadczeń socjalnych.

Pracownikom zamiejscowym gwarantujemy . zakwaterowania
w kwaterach prywatnych

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela Dział Głównego
Specjalisty d/s Pracowniczych Kraków ul. Rydlówka 5 tel.
66-30-22 wewn. 31. K-10332

ł

5*
ZBW „ESCOM” SA p

Agencja Reklamowa SABA
— przygotowuje dziewczęta i chołpców do zawodumodelki — Z

modela &
— organizuje pokazy mody <5
— projektuje i przygotowuje kolekcje mody »

— prowadzi kursy „Wdzięku i Urody” (zajęcia —wtorki, 0
godz. 18) #

Od kandydatów jest wymagane:
— dziewczęta wzrost od 170 cm
— chłopcy wzrost od 180 cm
— nienaganna sylwetka i uroda
— wiekod15do30lat

Informacje: Dom Kultury „Krakus”, ul. Wrocławska 28, tel.
33-60-52. £

SABA Twoją Szansą!
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W sprawie pałacu Decjusza

Męska rozmowa ludzi dorosłych

dewastacji.
nato—poraz

— zasłonę miłosier-

z inicjatywy przewod-
Komisji Ochrony Za-
Rewaloryzacji Rady

W JAKIM stanie jest niegdyś
wspaniała, renesansowa willa De
cjusza — wiadomo. Wiadomo też,
ile kolejnych deklaracji składano
na różnych gremiach na temat jej
remontu, ile mijało terminów i
lat postępującej
Spuśćmy
ostatni
dzia.

Wczoraj
niczącego
bytków i
Narodowej m. Krakowa Kazi
mierza Slizowskiego doszło do

spotkania specjalnego zespołu
Komisji z inwestorem czyli Za
rządem Rewaloryzacji reprezen
towanym przez dyr. Wojciecha
Hydzika, wykonawcą dokumen
tacji i całego remontu, Krakow
skim Oddziałem PKZ, reprezen
towanym przez dyr. Władysława
Niessnera oraz wicedyrektorem
Wydziału Ochrony Zabytków U-
rzędu Miasta Andrzejem Gaczo-
łem. Specjalnie podajemy do pu
blicznej wiadomości nazwiska
głównych uczestników tej. blisko
czterogodzinnej „męskiej” rozmo
wy. oni to bowiem gwarantując

Mikołaj z „ Dropsem
“

w hotelu „Pod Różą“
KABARET „Drops” od lat bez

mała 25-u ma świetne konszachty
z dziećmi i kilka już pokoleń bawi
się na jego programach. Jesienną
szarugę rozweseli w najbliższą nie
dzielę o godz. 11 spotkanie „Drop
sa” z dziećmi w hotelu „Pod Ró
żą” na spektaklu „Pipi rusza w

świat”. Szalona Pipi ruszyła w

świat m.in. dlatego, by nawiązać
kontakty z Mikołajem, bo przecież
jego wspaniałe zimowe wizyty —

tuż-tuż...

Mikołaj z „Dropsem” (kabaret
ma 5 różnych programów dla dzie
ci a wszystkie wesołe, barwne, roz-.

śpiewane) — zawsze był atrakcyj
ny. Zainteresowani bliższymi szcze
gółami mogą się kontaktować w

sprawie mikołajowych spotkań pod
numerem teł. 21-23-70. Także zbio
rowe listy do Mikołaja i „Dropsa”
można już pisać pod adresem:
„Alma-Art” Rynek Gł. 8/8. (bn)

PRZEŻYLIŚMY już różne decy
zje oszczędnościowe. Ostatnio ofia
rą jednej z nich padli herbaciarze.
Torebki popularnej herbaty eks
presowej zostały pozbawione sznu
reczków z etykietami. Grunt to

kultura picia...

AMATORÓW zupy rybnej po
kupieniu puszki o wdzięcznej naz
wie „Ucha atlantycka”, wyprodu
kowanej w Sewastopolu, czeka

niespodzianka. Zamiast zupy w

puszce znajdują się smakowite

rybki w sosie własnym do złu
dzenia przypominające sa>d/nki.

Itowcenie70złzapuszkę a

więc o wiele taniej niż rybki sprze
dawane jako rybki a nie '

zupa.
Jedyny dobry interes, jaki zrobił
nasz handel?

Z LODOWISKA na ..Olszy” mo
gą korzystać dzieci w soboty i nie
dziele. Wówczas jest oblegane. Ale

np. w niedzielne południe na dwie

godziny muszą zejść z lodu, by
ustąpić miejsca pracownikom za
kładów pracy, którym lodowisko

jest wypożyczane. Tylko, że wtedy
prawie nikt się nie ślizga. Do re
glamentacji trzeba się przyzwycza
jać od małego, tylko czy koniecz
nie trzeba zacząć od zmrożonej
wody. (kk)

[>

PODOBNO, jeśli ktoś ma ta
lent aktorski, nawet czytając
książkę telefoniczną, jeśli ze-

chce potrafi wycisnąć łzy z o-

czu słuchaczy. Ile w tym praw
dy, zastanawiałam się słucha
jąc i przyglądając młodym lu
dziom, którzy przez dwa ko
lejne poniedziałki prezento
wali swoje umiejętności w

„Teatrze 38” na eliminacjach
-do aktorskiego studia, organi-

\ zowąnych przez ten teatr. Coś
w tym jest, że ludzie zupełnie
młodzi, bez żadnego aktorskie
go szlifu, jeśli mają w sobie
jakąś iskrę, czy wrażliwość,
potrafią udzielić tej wrażliwo
ści innym. Wydaje mi się. że
to coś posiada Renata So-
bieszezańska, wybrana spośród
kilkudziesięciu kandydatek i
kandydatów i dlatego postano
wiłam z nią porozmawiać.

— No cóż, mam 20 lat, mie
szkam w Łodzi, szkołę średnią
skończyłam 2 lata temu i stu
diuję zaocznie teologię.

— Powiedziała to Pani wszy
stko jednym tchem, Więc mo
że po kolei, studia teologiczne,
kobieta i to w dodatku zaocz
nie?

Zaocznie, bo ja studiuje po

swym słowem i powagą człowie
ka dorosłego umówili się w koń
cu, że:

— od 1 grudnia ogrodzony już
pałac zostanie oświetlony, wszys
tkie okna szczelnie zabezpieczo
ne, drzwi skutecznie zamknięte a

nad całością terenu całodobową
straż obejmą dozorcy. Koszty do
zoru pokryje Zarząd Rewalory
zacji ze środków Głównego Kon
serwatora.

— 3 kwietnia przyszłego roku
PKZ wchodzą pełnym frontem
robót na plac budowy.

— 30 kwietnia 1989 gotowa bę
dzie kompletna dokumentacja na

remont pałacu, a 30 września na

remont oficyny.
Zapytany przez nas o przewi

dywany czas remontu pałacu i
oficyny dyr. PKZ Wł. Niessner
odparł podczas tego spotkania,
że planuje doprowadzenie wresz
cie do cyklu nie dłuższego niż
5 lat. Równocześnie powinny być
prowadzone prace przy konser
wacji parku, którymi zgodnie z

wcześniejszymi decyzjami i szcze
gółowym harmonogramem zaj
muje się Krakowska Dyrekcja
Zieleni.

PS. Szanowny Panie Dyrekto
rze Wojewódzkiego Urzędu Te
lekomunikacyjnego w Krakowie!
Zaistniała wreszcie realna szansa

powstrzymania dewastacji bardzo
cennego zabytku. Skuteczne pil
nowanie go i przeciwdziałanie e-

wentualnym wypadkom jednak
jest niemożliwe bez telefoniczne
go kontaktu dozorców ,ze świa
tem. Pańska firma już dwukrot
nie odmówiła zainstalowania w

pałacu telefonu. Mamy nadzieję,
że nie była to decyzja ostateczna!

EWA SMĘDER

Zdobywamy Odznakę Przyjaciela Krakowa
(Dokończenie ze str. 1)

wszystkie niedziele i wolne od
pracy soboty do 19 marca 1989
r. Udział w akcji jest bezpłatny
uczestnicy kupują tylko b, «-ty
wstępu do muzeów i niektórych
obiektów zabytkowych. Zapra
szamy serdecznie do udziału
wszystkich krakowian!

A oto program imprez, które
odbędą się jutro i pojutrze:

SOBOTA, 19 BM.
A jedna trasa dla wszystkich

uczestników — CZĘSC WSCHO
DNIA NOWEJ HUTY. KLA
SZTOR I KOŚCIÓŁ CYSTER
SÓW — zbiórka między godziną
10.00 a 11.00 na rogu al Re
wolucji Kubańskiej i ul. Kla
sztornej (wysiadamy na drugim
przystanku tramwajowym za pla
cem Centralnym, jadąc prosto
w kierunku Mogiły; numery
tramwajów: 15 i 20); zobaczymy
m. in. najstarsze bloki. mieszkal
ne Nowej Huty, Szpital im Ste
fana Żeromskiego, obiekty spor
towe Hutnika, kościół św. Bar
tłomieja, zwiedzimy romański
klasztor i kościół Cystersów w

Mogile.
NIEDZIELA, 20 BM.

A Odznaka brązowa — NAJ
STARSZE DZIEJE KRAKOWA -

zbiórka między godziną 9.30 a

10.30 na Rynku Głównym, koło
wejścia do biura „Wawel-Touri
stu” w Sukiennicach (od strony
pomnika Mickiewicza); podczas
spacerów dowiemy się o najdaw
niejszej historii naszego miasta.

18 LISTOPADA, w piątek o

godz. 17 w sali konferencyjnej
ZK PCK, dl. Świerczewskiego
19 odbędzie się otwarte spotka
nie informacyjne dla osób zain
teresowanych ideą i działalno
ścią Akademii Życia w Krako
wie.

to. by mieć jaśniejszy obraz
otaczającej mnie rzeczywisto
ści, żeby to wszystko zrozu
mieć co się dzieje. A kobiet
jest oprócz mnie kilka i przy
znam się. że nie widzę nic w

tym dziwnego, przecież podob
no jest równouprawnienie.
Teologia nigdy nie będzie mo
im zawodem.

— A co będzie?
— Mam nadzieję, że aktor

stwo. To bowiem jest jedyna
rzecz, którą chciałabym robić.

— A dlaczego nie próbowała
Pani zdawać do szkoły aktor
skiej?

— Próbowałam. Zdawałam
w Warszawie, ale nie spodo
bałam się. W Krakowie zna-

ECHO KRAKOWA

WKRaK0W3Ł

Budowa szpitala „B“

To już nie poślizg
NIEWA2NE już, że były 4 ter

miny, dziś stawia się pytanie czy
szpital „B” będzie gotowy za rok
czy — jak twierdzą pesymiści —

dopiero za 3—4 lata. To rzeczy
wiście kompromitacja — mówili

radni z Komisji Zdrowia na wczo
rajszym posiedzeniu, czy ten

szpital pobije krajowy rekord
długości budowy? Z posiedzenia
wynikło, że: nie brakuje pienię-

a

zobaczymy kościoły św. Wo;cie-
cha i św. Andrzeja.

A Odznaka srebrna — DZIEL
NICA KAZIMIERZ (część I —

katolickie zabytki sakralne)
zbiórka między godziną 12.00
12.30 na Rynku Głównym, koło
wejścia do biura „Wawel-Touri-
stu” w Sukiennicach; m. in. zo
baczymy kościoły: Bożego Ciała,
św. Katarzyny, Na Skałce.

A Odznaka złota z pawim pió
rem — KRAKOWSKIE KLA
SZTORY (część I) — zbiórka mię
dzy godziną 13.00 a 13.30 na

Rynku Głównym, koło wejścia
do biura „Wawel-Touristu” w

Sukiennicach; poznamy klasztor^
Franciszkanów i Klarysek (z< -

baczymy tu — jedne z najstar
szych w Europie — figurki ja
sełkowe pochodzące z XIV w.),

A Osoby, które ubiegają się o

odznakę złotą z pawim piórem,
wybierają dowolną trasę. (kas)

Video plus ekran
KRAKOWSKI Dom Kultury

„Pałac pod Baranami” oraz Spół
dzielnia Pracy „LUDOPOL” w

Krakowie organizują w sobotę
19 XI o godz. 9.00. 12.00. 15.00
prezentację wideoscopu firmy
„SONY” (j oczywiście dobrych
filmów) z udziałem przedstawi
cieli tych firm, oferujących u-

sługi w zakresie
środków kultury
skiego. Spotkanie
murowej I p.

wideo dla o-

woj, krakow-
w sali mar-

Tejeszcze nie było
GOSC Hotelu „Forum”, Szwed,

olśniony urodą i jakością usług,
sprezentował załodze gigantycz
nych rozmiarów kosz kwiatów.
Kto nie wierzy, niechaj bieży do
głównego holu, gdzie stoi wonny
dowód wdzięczności, wart kil
kadziesiąt tysięcy. (jr)

ni-

Każdy
chodzi,
będzie

lazłam się przypadkowo, zna
jomi powiedzieli mi o tych
minacjach, przyszłam, no i
wiodło mi się.

— Powiedziała Pani, że
gdy nie widziała żadnego spe
ktaklu „38”, a więc trochę na

ślepo chce Pani działać na tej
scenie?

— Nie widziałam, to praw
da, ale teraz zobaczę,
teatr jeśli mu o coś
jest mi bliski, a jak
kiepsko, to odejdę.

— A więc teatr jako
jako sposób na życie. Jest Pa
ni pewna, że to wybór, od któ
rego nie ma już odwrotu?

— Jestem pewna Marzę o

tym od tak dawna Podoba mi

eli-
po-

zawód,

- to kompromitacja
dzy na prace budowlane i zaku
py urządzeń, zaangażowano już
jedną czwartą planowanego per
sonelu, tynkowanie i flizowanie
wnętrz przebiega bardzo wolno

Zauważono, że rzemieślnicy
zwolnili tempo pracy, cę ponoć
wiąże się z limitami rocznego
przerobu. Dyrektor Izby Skarbo
wej zadeklarował, że możliwe są
specjalne ulgi dla fachowców po
magających w wykończeniu szpi
tala.

Na razie w mieście, które ma

3. potencjał budowlany w kraju,
stoi nie wykończony szpital z ko
tłownią, która ma 172 usterki.

(ag)

DZIŚ O GODZINIE:

#17J19.30 — NCK, pl. Cen
tralny — DKF „ZGAGA" — film

„Klasztor Shaolin — Północny i

Południowy”.
18 — SOK, ul. Mikołajska 2

— Spotkanie z red. Markiem Ka-
szem (Kultura, Szpilki) pt. „Fach
jak powołanie” — prowadzi red.
Piotr Wasilewski.

18 — Dworek Białoprądnicki,
ul. Papiernicza 2 — „Plenery foto
graficzne” — spotkanie z Markiem
Pabisem.

W SOBOTĘ:
10 — Dworek Białoprądnicki

— Mała Akademia Jazzu; o 16 —

Jazz Klub Dworek: warsztaty jaz
zowe, wieczór klubowy.
#U-

KA”,
MOK

Wieliczka,

.,Opo-

27-
Tow.

„SZTYGAROW-
ul. Dembow

skiego 2 — (aula) Teatrzyk dla
dzieci: Ch. H. Andersen —

wieści Wiatru”.
< 15 — KDK, Rynek Gł.

(s. drewniana) Spotkanie
Przyjaźni Polsko-Chińskiej.

16 — Klub „Krzemień”, ul.
Wielicka 76 — Dzielnicowe Elimi
nacje XII Woj. Przeglądu Zespo
łów Muzycznych i Solistów. Zgło
szenia w DOK, ul. Limanowskiego
24, tel. 66-75-42.

>17—KDK,RynekGł.27 -

Konsultacje z plastyki dla twór
ców
wa.

W
*

Dyskoteka dla dzieci od lat 6-u

(gry, konkursy i zabawy).
• 16 — Klub „Starówka", ul.
Szczepańska 5/II p. — Kolorowe

filmy dla dzieci.

nieprofesjonalnych z Krako-

NIEDZIELĘ:
15 — NCK. pl. Centralny —

się wszystko. Powiedziała Pa
ni, sposób na życie, właśnie
tak, bo chcę i myślę, że po
trafię aktorstwu podporządko
wać wszystko inne, a równo
cześnie wiem, że sprawi mi to

przyjemność, czy można ocze
kiwać czegoś więcej?

— A dlaczego właśnie teatr?
— Bo daje możliwość inter

pretacji, pokazania tego, co

mamy w sobie najlepszego i
najgorszego, a niekiedy zmu
szenia do refleksji innych lu
dzi.

— Mieszka Pani w Łodzi,
studiuje teologię w Łodzi, a

teatr jest tu, w Krakowie,
więc jak to będzie?

— Mam się tu gdzie zatrzy
mać. Studia są zaoczne, więc
będę dojeżdżać Kraków
zawsze bardzo lubiłam, a teatr

jako pretekst, by w nim być,
uważam za wcale niezły.

— A więc pierwszy krok
zrobiony, już dziś umawiam
się na rozmowę za parę mie
sięcy życząc, by wszystko się
udało.

— Nie dziękuję, bo podobno
nie wolno, żeby nie zapeszyć. «

Notowała: 6
BOGUSŁAWA PAŁCZYŃSKA I

DWA razy w roku gospodarze
Nowej Huty oglądają w jakim
stanie są pomniki znajdujące się
na ich terenie Jak nas poinfor
mowano w Urzędzie Dzielnico
wym. podczas ostatniego przeglą
du okazało się, że stojący od 1973
roku pomnik W. I. Lenina iest w

nie najlepszyrn stanie. Powołana
komisja ekspertów stwierdziła
korozje powierzchni, wżery i
liczne ubytki na pomniku Do
Pracowni Sztuk Plastycznych
wpłynęło więc zlecenie od władz
dzielnicy na konserwację, której
inwestorem będzie nowohucki
Kombinat Metalurgiczny (umowy
jeszcze nie podpisano). W tej
chwili pomnik osłonięto i pobra
no z niego próbki, wykonuje się
analizę powierzchniową, by wie
dzieć jaką przyjąć metodę i śród
ki potrzebne do pracy. Później
pomnik zostanie odczyszczony, u-

zupełnione zostaną ubytki i wy
równane nierówności, a na ko
niec pokryty warstwą ochronną
przed agresywnie działającym
środowiskiem.

Autor pomnika, prof. Marian
Konieczny nie miał uwag do
przedstawionego przez konserwa
torów programu prac. Będą one

trwały ok. 6 tygodni. , (jb)
Fot. Jacek Bednarczyk

I
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Odkrywamy Amerykę dawno odkrytą

Brygada umawia się z szefem...
Nie skaczą na piwo, nie pa

trzą na chmurki, nie podpierają
łopaty, ale pracują i liczą, li
czą i pracują. W krakowskim
„Mostostalu” spróbowano kilka
lat temu zlecać brygadom wyko
nanie określonych prac montażo
wych na zasadzie umowy o dzie
ło. Teraz pracuje tak 80 proc,
brygad. Umawiają się bezpośre
dnio ze swoim szefem. Ten mó
wi im: — Wykonacie następującą
pracę, w określonym terminie,
dostaniecie za to tyle pieniędzy.
Zgoda? Tak albo nie, brygada
może się bowiem potargować
Gdy wspólnie dojdzie do kom
promisu co i za ile, ludzie sami
dobierają się i pracują. Później
również samodzielnie dzielą za
robkiem. Zabraknie surowców
lub sprzętu, to członkowie bry
gady biegają od kierownika do
dyrektora, wykłócają się o do
stawy. Przestój to dla nich stra
ta. Wykonają zadanie wcześniej
— zysk, bo mogą zabrać się do
innej roboty, licząc na nowy za
robek. Dobrze i dużo pracujesz
to dużo zarabiasz — tę oczywi
stą prawdę odkrywamy na no
wo...

Liczą nie tylko w brygadzie,
ale także w dyrekcji — zmniej
szono liczbę komórek organiza
cyjnych z 39 do 16, pracowni
ków umysłowych z 525 do 347
Po wprowadzeniu tych nowości
wartość produkcji w cenach po
równywalnych wzrosła w stosun-
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PRACOWNICY Krakowskiej Dy

rekcji Zieleni rozpoczęli wywoże
nie suchych liści z Parku Jorda-
na. Jak nam powiedzieli, pracują
od rana do zmierzchu i praca ta

zajmie im ok. dwóch tygodni. Wy
wożą je na ulicę Tyniecką, gdzie
zostaną zakompostowane. <jb)

Fot. Jacek Bednarczyk

a”-;
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Przed 70 laty
18 XI 1918 r.

A Skandal ostatni! Kraków,
najpatriotyczniejsze miasto
polskie, walczy z głodem... i od
nikogo z „patriotycznej” Polski
nie może doczekać się pomocy.
Konserwatyści złożyli przynaj
mniej 100 000 koron na koszta
pomocy... Oczekujemy jakie
goś dowozu z zagranicy, choć
by za parę miesięcy, bo rolnicy
i kupcy wyzyskują dalej sy
tuację i zdzierają skórę z lu
dzi. Mieszkający w mym do
mu mec. Skąpski organizuje
komitet antyspekulacyjny,
który ustali ceny maksymalne
na żywność i będzie na targach
pilnował, aby. ich nie podbija
no. Wymęczeni wojną, hisz
panką i wszelkimi wojennymi
plagami ludzie zgotowali mu

dziś gorącą owację. Ktoś wre
szcie pomyślał, zabiega, bez
ucieczki do wiecowania i de-
monstrancji. Pora po temu

najwyższa, bo ceny obecne w

Krakowie są, to znaczy były
rano, takie: 1 kg mięsa woło
wego 20 koron, 1 kg masła —

120! koron!, 1 jajo do 2 koron,
1 litr mleka 10 koron... Jak
mówił mi mec. Skąpski jego
działalnością zainteresowała
się Komisja' Likwidacyjne,
która chętnie przejmie ów ko
mitet. Rkps
Zapis Klemensa Bąkowskiego

A Kupiłam dziś ćwiarteczkę
lichego chleba z konsumu, a

więc nie „na pasku” — za 1
koronę 25 halerzy. Mówią, że

potaniała słonina. Kilogram
już tylko 44 korony... kilo
słoniny — to więcej niż trzecia
część mej pensji..., jak nie by
łam, tak i nie jestem w stanie
jej kupować..., zresztą samą
słoniną żyć nie można.. Tą hi
storią „potanienia słoniny” do
skonale się bawię, nie nadając
temu innego znaczenia. Rkps
Zapis Elżbiety Ciechanowskiej

DUŻY LOTEK płaci: losowanie I:

„6” — 1.513.560 zł, „5” — 25.000 zł,
„4” — 900 zł, „3” — 93 zł; losowa
nie D: „5" — 58.500 zł, „4” — 1.500
zł, „3” - 157 zł.

ku do ub. roku o 25 proc Dla
tego też w „Mostostalu” przyję
to atestację nie jako coś narzu
conego odgórnie, ale weryfikację
istniejących już w przedsiębior
stwie systemów. To co tu podyk
tował zdrowy rozsądek, w re
formowanej gospodarce zostało
nazwane przeglądem i unowocze
śnianiem struktur organizacyj
nych. Nic więc dziwnego, że ko
misja partyjno-rządowa zajmu
jąca się zagadnieniem oraz od
powiadająca jej komisja tereno
wa odwiedziły wczoraj właśnie
„Mostostal”. Zapoznano się rów
nież z sytuacją w „Budostalu 8”
i KBM Nowa Huta, gdzie są ró
wnież dobre wyniki w zakresie
organizacji pracy. Wśród gości z

Warszawy był Jerzy Szreter z

Ministerstwa Pracy i Polityki
Socjalnej, a krakowskich gospo
darzy — sekretarz KK PZPR
Józef Szczurowski i wiceprezy
dent Marian Kulig. (kk)

Mały festiwal

muzyki hiszpańskiej
W NAJBLIŻSZY poniedziałek

odbędzie się pierwszy z czterech
koncertów poświęconych muzyce
hiszpańskiej zorganizowanych
przez Capellę Cracov.iensis i jej
dyrektora Stanisława Gałońskiego
przy pomocy ambasady hiszpań
skiej w Polsce. Perłą imprezy
nazwanej „Mnsica espanola” bę
dzie z całą pewnością występ
światowej sławy gitarzysty Nar-
ciso Yepesa.

W poniedziałek o godz. 19.30
w auli Collegium Novum UJ u-

słyszymy natomiast zespół „Neo-
cantes” pod dyrekcją Germana
Torrellasa i blisko 20 utworów
z kancjonałów hiszpańskich.
niiniiiiiniiHiaiiiimitiiiiiiiiiiiin



Igrzyska w Lillehammer—
wyzwanie dla całej Norwegii

MIĘDZYNARODOWA dro
ga E-6 i Oslo na północ do
Trondheim jest bardzo malow
nicza. Najpierw góry i cała
seria tuneli, rozległe widoki,
gdy szosa wiedzie wysokim
zboczem, potem kilkadziesiąt
kilometrów nad brzegiem wiel
kiego jeziora o zielonej toni,
wreszcie mniej więcej po
przejechaniu 200 km Diękna
dolina Gundbrandsdal. Tam
właśnie leży niewielkie mia-

z sto Lillehammer. Przemie
rzałem tę trasę latem, a po
nieważ to rok olimpijski nie
mogłem nie zauważyć i nie
zatrzymać się przy wielkiej
tablicy informującej, że Lil
lehammer ubiega się o orga
nizację zimowych igrz/sk -•

limpijskich w 1994 '•iku

Ale nie tylko wspomniana
kolorowa tablica z 5 olimpij
skimi kołami zwracała uwa
gę wszystkich przejeżdżających
tą trasą. Kierowcy zapamięty
wali zapewne objazdy go
towe już odcinki doskonałych
dróg, bezkolizyjnych skrzy
żowań, budowanvcb w ń’e-

łatwym górzystym terenie.
Rzucało się ~w oczy, że te roz
wiązania komunikacyjne wy
konywane są niejako na wy
rost wobec potrzeb samego
miasta Lillehammer. Zatrzy
małem się na kilka godzin w

miejscowości, która była
wówczas tylko jednym z kil
ku kandydatów do roli go
spodarza igrzysk. Intereso
wało mnie, jakie trzeba mieć
atuty, by wystąpić z taką o-

fertą do Komitetu Olimpij
skiego. Gospodarze wymie
niali dzisiaj już Dowszechnie
znane argumenty: z war* ość
samego miasta, nie* bm od
ległość do poszc<egó nych a-

ren sportow/ch : d >ora łącz
ność między limi. stosunkowo
duża stałość klimat i.

Już wówczas wy laio mi
się jednak, że Norwig>w’e po
siadają jeszcze 'eden barć zo

istotny atut - wiarę w koń
cowy sukces i dużą dozę
optymizmu. Inaczej będą? tyl
ko kandydatem do organiza
cji igrzysk nie zbudowaliby
przecież kosztem 24 min do

larów stadionu łyżwiarskiego
i obiektów dla narciarstwa al
pejskiego. Do tej pory o Lil
lehammer poza Skandynawa
mi mało kto słyszał. Lecz Nor
wegowie wiedzieli, że dzięki
igrzyskom nazwa tej miejsco
wości zapadnie w świadomość
kibiców na całym świecie, a

co ważniejsze zapamiętają ją
praktykujący amatorzy spor
tów zimowych z wielu krajów.
To zaś oznacza ruch w inte
resie przez wiele lat.

Norwegia raz już była or
ganizatorem zimowych igrzysk
w 1952 r. Wówczas budżet ca
łej olimpiady zamykał S’ę
kwotą 2 min dolarów, dochc-
dy wyniosły 570 tys. dolarów
Dzisiaj szacuje się orzyszłe
koszty na 285 min dolarów i
czego 255 min zobowiązał się
ponieść norweski rząd. Jak
powifedziała premier, pani Bro
HarlĆm Brundtland, możliwość

zorganizowania olimpiady to
nie tylko ogromne wyróżnie
nie, ale także wielkie wyzwa
nie dla całej Norwegii.

MAREK BIERUT

Weraziesiii MuMw
do pucharu „Echa"

bły, Hydrokop, HPR, Dzikie wę
że.

Przypomnijmy, że areną tur
nieju będzie hala Wawelu
przy ul. Głowackiego, a roz
grywki toczyć się będą sy
stemem pucharowym. Począ
tek rywalizacji jutro o godzi
nie 9, dokończenie w niedzielę.

0 „Brylantowy

polskich
rycerz"

boisk

WCZORAJ
poznaliśmy ze
społy, które w

najbliższą so

botę staną w

szrankach ha
lowego turnie
ju piłkarskiego
dla niestowa-

rzyszonych, organizowanego przez
krakowskie TKK^ z okazji 70

rocznicy niepodległości Polski
Oto czterdziestu kandydatów do
zdobycia głównego trofeum, pu
charu fundowanego przez naszą
redakcje Stara Krowodrza Zoo
technika I, Akademia Ekonomi
czna. Arsenał. WSK, Chemobu-
dowa, Kabel II, Zootechnika II,
Wyższa Szkoła Pedagogiczna, Po
lon Kozłówek. Kabel I, Kopa
nina, AZ. MPO, Reszta świata
ZWSE, Mera-KFAP, WKTS. Bor
kowianka. Bagatela, Zakład Ma
teriałów Ogniotrwałych, Veritas
Strzała, Tati, Uśmiech jesieni
Montownia, Fajermany. Wolanka
Manhattan KSM. PTTK Real.
05 HiL. niećfr<><,:cp’ownia Boba
terów Września, Kędzierzawe dia-

Narciarskie giełdy

Polak, Węgier...
„POLAK, Węgier dwa bratan-

ki...”. Od wielu lat dziennikarze
Krakowa i Budapesztu dają te
go najlepsze dowody.

Właśnie w tym tygodniu Pal
Hoppe przywiódł swoich dziesię
ciu kolegów, aby po raz kolejny
odwiedzić Stare Miasto Jak zwy
kle doszło też do meczu koszy
kówki. Wczoraj w hali Wisły
skuteczniejsi byli goście,
wygrali 4639 (27 23).
dla zwycięzców zdobyli’
vics 13, Totb 12, Kast)
rok 6 i Niskacs 3. najwięcej dla
pokonanych Rafalskj 16 i Ry-
mont 14.

Dziś w klubie „Pod Gruszką”
rewanż, ale w innej konkuren
cji. (js)

którzy
Punkty
Janko
7, To

W SOBOTĘ i niedzielę w

godz od 9 do 14 w obiektach
sportowych Cracovii przy ul.
Manifestu Lipcowego 27 giełdę
sprzętu sportowego i narciar
skiego organizują: ONZ i akn

„Szreń”. Tu instruktorzy PZN

udzielają porad w doborze
sprzętu. W „Rotundzie” Ul. O-
leandry 1 (sobota, niedziela
godz. 9—15) będzie można

sprzedać i kupić sprzęt nar
ciarski na giełdzie organizowa
nej przez AZS UJ. Komitet
Uczelniany AZS PK w sobotę
i niedzielę, w godz. od 10 do
15, organizuje giełdę sprzętu
sportowego w budynku
działu Chemii, ul. Szlak,
sza w tym tygodniu po
pierwszy giełda sprzętu
ciarskiego, organizowana przez
KU AZS AGH. Giełda od
bywać sie bedzie w soboty
i niedziele w Klubie Studen
ckim „Gwarek” przy ul. Rey
monta 17 w godz. od 10 do 14.30
i potrwa do końca lutego.

(dag)
PS. Pisaliśmy o tym. że gieł

da narciarska zapowiadana
przez studentów AWF nie od
była się. Przedsiawiciel AZS
AWF zwrócił się z prośbą do
redakcji o przeproszenie osób,
które w ubiegłą sobotę i nie
dzielę pojechały na al Planu
6-Ietniego i straciły czas na

darmo. Studenci obiecują po
prawę!

Wy
Ku
raż

nar-

krakowskiego
w Koronie, z

lat dwudzie-
warszawskiej

O
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KRONIKI sportu pełne są nazwiśk mistrzów i rekordzistów, których
sława mija wkrótce po odejściu od zawodniczego życia. W odniesie
niu tylko do niewielu zachowała się trwała pamięć. Wystarczy choćby
wymienić Jesse Owensa, Emila Zatopka, Bronisława Czecha czy
Janusza Kusocińskiego. Okazuje się zatem, że same zwycięstwa i re
kordy nie wystarczają; aby zdobyć
jakoś szczególnie zasłużyć.

Zawodnikiem, który w polskim
piłkarstwie zdobył taką szczegól
ną pozycję, był HENRYK MAR
TYNA (1907—1984).

Wychowanek
Orła, później grał
której pod koniec
stych przeszedł do
Legii. Niski, korpulentny, silny
fizycznie, twardy w walce, a

przy tym niesłychanie szybki i
zwrotny, 0 potężnym wykopie,
należał — w latach 1929—1939 —

do najlepszych obrońców w Euro
pie.

Po zwycięstwie nad Szwecją
we wrześniu 1930 r. nadano mu

przydomek „brylantowy rycerz”
boisk piłkarskich. Szwedzi przy
równywali go do najlepszych
obrońców angielskich, przepowia
dając mu wielką karierę w obo
zie profesjonałów. W kraju kibi
ce i koledzy nazywali go bardziej
prozaicznie: „Antałkiem”. Hen
ryk Martyna był przez osiem lat

pamięć potomnych trzeba na nią

tysięcy
latach

SZWEDZI na
dali Henryko-

i Martynie
przydomek

brylantowego
rycerza” boisk
piłkarskich. W

kraju kibice i
koledzy nazy
wali go „Antał
kiem”.

(1929—1937) idolem setek
kibiców piłki nożnej. W
1929—1937 rozegrał 34 mecze w

reprezentacji Polski, a grał je w

takim stylu, że zapisał się w le
gendzie polskiego piłkarstwa w

ścisłym towarzystwie kilku naj
bardziej znakomitych piłkarzy.
Uczestnik igrzysk olimpijskich w

Berlinie w 1936 r., zdobył 5 bra
mek w reprezentacji, w tym
cztery z karnego i jedną z rzutu

wolnego, podczas zwycięskiego
meczu z Jugosławią. Grający na

pozycji prawego obrońcy był
postrachem wszystkich napastni
ków i najtrudniejszą przeszkodą
do przebycia w defensywnym
bloku polskiej reprezentacji.

Henryk Martyna słynął z da
lekich wykopów, na odległość
50—60 m, po których piłkę przej
mowali napastnicy, stwarzając
z miejsca niebezpieczną sytuację
pod bramką przeciwników. Spec
jalnością jego były rzuty wolne
luib karne. Bita z ogromną siłą
piłka lądowała przeważnie w

siatce. W eliminacyjnym meczu

do mistrzostw świata z Czecho
słowacją w 1933 r. strzelił
z karnego bramkę samemu

Planiczce, najsławniejszemu obok
Hiszpana Ricardo Zamory bram
karzowi świata. „Po przer
wie obrońca gości Ctrocky — pi
sało „Za i Przeciw” w 1958 r„ nr

5' — powstrzymuje nieprawidło
wo przebój Króla łapiąc pił
kę w ręce. Karny! Widownia nie

kryje swej radości — ale czy nie
przedwcześnie? Planiczka to as

nie lada- Przy nim karny, to

jeszcze nie pewny gol. Martyna
strzela ostro, w górny róg. Piłka
jest szybsza od najlepszego bram
karza Europy. Planiczka kapitu
luje! Na trybunach entuzjazm-
Zanosi się na dużą niespodzian
kę".

Martyna nie zwracał uwagi na

to. gdzie stoi bramkarz przeciw
nika. ponieważ ten. jeżeli nawet

próbował łapać piłkę, to i tak
wpadał z nią razem do bramki.
Gdy sławny obrońca biegł do pił
ki grzmiały trybuny. Grzmiały
do roku 1937, dopóki grał w

barwach Legii i reprezentacji
Polski, pogrzmiewały i przez dwa

następne lata, gdy grał już w

sławnym stołecznym klubie War
szawianka, w którym przyjaźnił
się z Januszem Kusocińskim. W

tejże Warszawiance kopnął po
raz ostatni piłkę zawodniczo, bo
przyszła wojna, wojsko, obrona
Modlina, kilkutygodniowa niewo
la niemiecka, potem okupacja
w Warszawie i powstanie —

klasycznie po polsku.
Po wojnie stracił kontakt z pił

ką i ze sportem w ogóle. Już i
lat bowiem przybyło i czasu nie
wystarczało. Od tej pory czynne
uprawianie sportu zastępowało
mu czytanie sportowych gazet.
Nienaganna postawa moralna na

boiskach przysporzyła Martynie
wiele splendoru. „Henryk Marty
na odkąd pamiętam — wspomi
na Mieczysław Jezierski, były
gracz krakowskiej Wisły — był
bardzo łubiany przez zawodni
ków, był to prawy człowiek,
bez żadnych nałogów. Należał do
prawdziwych sportowców. łubia
nych przez młodzież jak i przez
ludzi, z którymi obcował na co

dzieli".

Gdy choroba zagroziła jego
zdrowiu i nieubłaganie nastąpił
kres skromnego życia, tłumy od
prowadzały go, 24 listopada
1984 r., w ostatnią drogę, a na

cmentarzu Podgórskim w Kra
kowie pochyliły się nad otwartą
mogiłą sztandary klubów war
szawskich i krakowskich, których
barw bronił i którym poświęcił
tyle pięknych chwil swojego
życia.

STANISŁAW CHEMICZ

„100 imprez dla wszystkich”
PODCZAS najbliższego

weekendu krakowskie TKKF

proponuje:
SOBOTA:
A marszobieg — osiedle Ru

czaj (końcowy przystanek au
tobusowy linii 140) — godz. 9.

A turniej tenisa stołowego
— Nowa Huta, os. Stalowe 16
(DMH) — godz. 10.

A turniej tenisa stołowego
— ul. Borsucza 12 — godz.
11.30.

A turniej brydżowy par —

ul. Spółdzielców 3 — godz. 17.

NIEDZIELA:
A „Bieg po zdrowie” —

Park Jordana — godz. 8.

TELEGRAFICZNIE
BUDAPESZT. Podczas obrad Światowej Federacji Podnoszenia

Ciężarów, podjęto kilka ważnych decyzji Za stosowanie środków do
pingujących w czasie olimpiady w Seulu 2-letnią dyskwalifikacją
ukarano Bułgarów Grablewa i Genczewa oraz Węgrów Szany’ego
i Csengerie’ego. Na pół roku został zdyskwalifikowany Hiszpan Ma-
riaca. Jedhocześnie postanowiono, że od 1 stycznia 1989 roku kontro
la antydopingowa może zostać przeprowadzona w dowolnej chwili,
w każdym kraju. Oprócz zawodników karani mają być także tre
nerzy, lekarze i macierzyste federacje.

HAARLEM. Polscy szczypiorniści, uczestniczący w międzynarodo
wym turnieju, pokonali Holendrów 32—23 i Bułgarów 27—18.

PORTO. W eliminacyjnym meczu piłkarskich mistrzostw świata.
Portugalia wygrała z Luksemburgiem 1—0.

SZTOKHOLM. Organizatorzy przyszłorocznych hokejowych mi
strzostw świata grupy ,.A” w Sztokholmie, rozprowadzili już w przed
sprzedaży 256 tys. kart wstępu.

TOKIO. Rumunka Daniela Silivas była najlepszą zawodniczką
Pucharu Tokio w gimnastyce sportowej, wygrywając ćwiczenia na

poręczach i wolne z maksymalną notą 10 pkt.
NOWY JORK. W ćwierćfinałach tenisowego turnieju Masters

zmierzą się: Steffi Graf z Manuelą Malejewą, Chris Evert z Pam
Shriver, Gabriela Sabatini z Natalią Zwieriewą i Martina Navrati-
lova z Heleną Sukoyą.
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— „Poszukiwany za długi karciane, kra

dzież, podpalenie i morderstwo” — odczytał
szeryf.

— Niezła kolejność — mruknął O’Brien.
— John Houston, alias John Murray, alias

John Deakin, alias ”

Mniejsza z tym, ma

wiele innych alias- „Były wykładowca na

Wydziale medycyny Uniwersytetu Stanu
Nevada”.

— Uniwersytet? — przerwał Claremont.
Jego mina i głos zdradzały zdumienie. — W

tych zapomnianych przez Boga i ludzi
górach?

— Postępu się nie zatrzyma, pułkowniku.
Założyli go w Elko. W tym roku „Zwolniony
z pracy za długi karciane i nielegalny hazard
— czytał dalej szeryf — Przypisuje mu się
sprzeniewierzenie funduszy uniwersyteckich,
stwierdzone po jego wyjeździe Ścigany do
Lake’s Crossing, został osaczony w sklepie z

artykułami żelaznymi Uciekając, oblał go
naftą i podpalił dla odwrócenia uwagi Pożar
rozprzestrzenił się i strawił centrum miasta.
Zginęło siedem osób”.

Wśród słuchaczy i widzów słowa te wy
wołały całą gamę uczuć — od niedowierzania
do przerażenia, od gniewu do odrazy Tylko
Pearce, O’Brien i - co dziwniejsze — sam

Deakin przyjęli to ze stoickim spokojem.
— „Wytropiony w warsztatach kolejowyćh

w Sharps, wysadził w powietrze wagon z

materiałami wybuchowymi. niszcząc trzy
baraki i cały tabor kolejowy — czytał dalej
Pearce. — Obecne miejsce pobytu niezna
ne”.

— To... to jest ten człowiek, który spalił
Lake’s Crossing i wysadził Sharps? — ode
zwał się Garrity. Jego głos wciąż przypomi
nał ochrypły rechot.

— Jeżeli wierzyć w to, co tu jest napisa
ne, a ja wierzę, to faktycznie on — odparł
szeryf. — Wiadomo, że przypadki chodzą po

ludziach, ale to już by byłą przesada. Ina
czej teraz patrzysz na swoje marne s^o dwa
dzieścia dolarów, co, Garrity? Na twoim
miejscu schowałbym je czym prędzej, bo
nieprędko zobaczysz znowu Deakina. — Zło
żył list gończy i spojrzał na pułkownika. —

Icopannato?
— Jego winy są tak oczywiste, że nie

trzeba będzie nawet zwoływać ławy .przy
sięgłych. Ale to wciąż nie jest nasza spra
wa.

Pearcę rozłożył kartkę i podał Claremon-
towi.

— Nie przeczytałem wszystkiego, bo za

długie. Na przykład opuściłem to... Wskazał
na pewien akapit.

— „Wagon z materiałami wybuchowymi w

Sharps był w drodze do składu armii Sta
nów Zjednoczonych w Sacramento, w Kali
fornii” — odczytał na głos pułkownik. Zło
żył list gończy, oddał go szeryfowi i pokiwał
głową. — Tak, teraz to już nasza sprawa.

Rozdział 2

Pułkownik Claremont, którego wybucho
wy temperament często dawał o sobie znać,
heroicznie starał się utrzymać go na wodzy.
Była to jednak z góry przegrana walka.

Pedantyczny i skrupulatny oficer, dla które
go rozkaz i porządek dzienny były rzeczą
świętą, nie znosił, kiedy coś mu zakłócało, a

tym bardziej niweczyło raz powzięte plany.
Dodając zaś do tego skrajną nietolerancję
wobec głupoty i nieudolności, trudno się dzi
wić, że nie potrafił on znaleźć jakiegoś wen
tyla bezpieczeństwa, przez który mógłby da
wać upust swojej jedynej wadzie, niegodnej
tak oficera, jak mężczyzny. Stopniowe u-

walnianie albo sublimacja gwałtownego —i
gwałtownie narastającego — gniewu wywo
łanego frustracją w jego przypadku nie
wchodziły w rachubę, mimo iż oscylująca
wokół punktu wrzenia wściekłość nie wpły
wała najlepiej na jego ciśnienie. Przenosząc
to na grunt geologii można by powiedzieć, że
ani nie wypuszczał gazów wulkanicznych,
ani nie usuwał nadmiaru energii poprzez
gejzery; niczym Krakatau, po prostu eks
plodował, a rezultaty tej erupcji, przynaj
mniej dla najbliższego otoczenia, zazwyczaj
były nie mniej katastrofalne.

Claremont miał właśnie ośmioosobowe au
dytorium. Wystraszony Gubernator, Marika,
lekarz i kapelan stali tuż przed głów
nym wejściem do „Imperialu”, a nieco da
lej, ną chodniku z desek, O’Brien, Pearce i
Deakin. Wszyscy obserwowali rozsierdzone
go pułkownika i tylko szeryf poświęcał wię
cej uwagi Deakinowi. Ostatnim uczestnikiem
tego wydarzenia był nieszczęsny sierżant
Bellew. Sztywno wyprostowany, starał się
utrzymać postawę zasadniczą — o ile to
możliwe w ogóle, jeśli ktoś siedzi na mocno

narowistym koniu — i niewzruszenie wpa
trywał się w punkt za lewym ramieniem
pułkownika, oddalony o dobre parę lat
świetlnych. Mimo chłodnego popołudnia, po
cił się obficie.

(Ciąg dalszy nastąpi) (7)

Weekend no sportowo

Hokeiści wracają na tafle
PO 10-DNIOWEJ przerwie na tafle wracają hokeiści ekstraklasy,

by zainaugurować drugą część rozgrywek, już w dwóch grupach.
Pierwsze mecze odbędą się w piątek, ale Cracovię zobaczymy dopie
ro w niedzielę, w potyczce z Towimorem. Ponadto proponujemy
wizytę w hali przy ul. Reymonta, gdzie koszykarski Wisły zmierzą
się z Czarnymi i Lechem.

Hokej
W ciągu najbliższych trzech dni hokeiści ekstraklasy rozegrają dwie

kolejki spotkań. Cracovia dziś wystąpi w Oświęcimiu przeciwko Unii
natomiast w niedzielę będzie podejmować Towimor Toruń. Jak nam

powiedział kierownik sekcji biało-czerwonych, Zenon Konarzewski,
wszyscy zawodnicy są zdrowi, Krzysztof Wieczorkiewicz i Roman
Stobiecki zdążyli wyleczyć kontuzje.

Program pozostałych spotkań: piątek, grupa „silniejszych”— Zagłę
bie — Polonia. Naprzód — Katowice, Tychy — Podhale, grupa „słab
szych” — Towimor — Stoczniowiec, niedziela, grupa „słabszych” —

Stoczniowiec — Unia.
LODOWISKO „KRAKOWIANKI” — niedziela, godz. 17 — Cracovia

— Towimor — I liga.
Koszykówka

Przed koszykarkamd Wisły kolejna ciężka przeprawa. Zmierzą się
z Czarnymi Szczecin i Lechem Poznań. W programie najbliższej kolej
ki znajdą się ponadto mecze: Startu i Polonii z ŁKS-em i Włóknia
rzem, Spójni i AZS-u z Olimpią i Slęzą, Stali z Lechem i Czarnymi.

W lidze panów przerwa spowodowana przygotowaniami reprezen
tacji do eliminacyjnego meczu mistrzostw Europy z Francją. 24 listo
pada w Toruniu.

W II lidze pań derby pomiędzy Koroną a Hutnikiem. AZS wystąpi
w Katowicach przeciwko swym zrzeszeniowym koleżankom.

HALA WISŁY — sobota, godz. 17 — Wisła — Czarni; niedziela,
godż. 17.30 — Wisła — Lech — I liga koszykarek.

HALA KORONY — sobota, godz. 17 — Korona — Hutnik — II liga
koszykarek.

Tenis stołowy
HALA WANDY — niedziela, godz. 11 — II strefowy turniej klasy

fikacyjny seniorek i seniorów.

Boks
HALA WISŁY — niedziela, godz. 11 — Wisła — Sokół Piła — o

wejście do II ligi.
Piłka nożna

W ekstraklasie nieco opóźnione futbolowe ostatki. Wisła po dobrych
meczach z Szombierkami i Katowicami zakończy jesienną rundę roz
grywek w Łodzi, spotkaniem z ŁKS-em.

inne mecze: Katowice — Stal Mielec, Górnik Wałbrzych — Ruch,
Jagiellonla — Jastrzębie, Legia — Lech, Olimpia — Górnik Zabrze,
Szombierki — Pogoń, Śląsk — Widzew.

Siatkówka
Wczoraj mieczorem siatkarki Wisły udały się pociągiem nad

morze. W kolejnych spotkaniach I ligi zmierzą się w sobotę, w Słup
sku, z Czarnymi, a w niedzielę, w Gdańsku, ze Spójnią.

Siatkarze Hutnika są już myślami przy pucharowej potyczce z

Panini Modena (3 grudnia, w Krakowie), ale najpierw muszą jeszcze
spełnić ligowe obowiązki. W tym tygodniu wystąpią w Częstochowie,
przeci wko AZS i w Łodzi, gdzie walczyć będą z Wifamą.

A oto zestaw par: ekstraklasa pań — Czarni Słupsk i Spójnia z

Wisłą i Stalą Mielec, Płomień i Gwardia z Kolejarzem i Stalą Biel
sko, ŁKS z Polonezem; ekstraklasa panów — AZS Częstochowa i
Wifama z Hutnikiem i Resovią, AZS Olsztyn i Stal Stocznia z Czar
nymi Radom i Legią, Stal Nysa z Gwardią.


